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. 275. Sobota, 1. Grudnia Bok 90.

. _ Wychodzi codziennie o godzinie 5 po połn- 
Jlliu z wyjąlijieiu diii poświąteeznyoh.

Numer pojedyńezy kosztuje w miejscu !0 hal., 
!6 hal. — Biura Redakeyi i Administraoyi 

~le» Czarnieckiego 1. 12. — Bkspedycya miejscowa 
I Ageueyi dzienników St. Sokołowskiego. Pasał 
*u*ManiiR I. fi. — Listy należy frankować. 

Reklamacye otwarte w a l o d  opłaty.
Telefon Redakeyi nr. 8.

PramsjB.erats z przesyłką pocztową wynosi r o c z n i e  32 K., p ó ł r o c z n i e  |S K ,  k w a r t a l ­
n i e  8 K.v mi  s s i e  ez  n i e  2 K. 70 b.. — W miejscu: r o c z n i e  24 R., p ó ł r o  e * n i e  12 K., k w a r ­
t a l n i e  fi K., m i e s i ę c z n i e  2 K. — P r e n u m e r a t a  z a g r a n i c z n a :  W N i e m c z e c h  ? K. 
20 h. miesięcznie. We wszystkich innych państwach 3 K. 80 b. miesięcznie,

„Przewodnik naukowy i literacki11, dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej", otrzymają eało- 
i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ei tylko, którzy prenumerują od 1 styczuta do końca czerwca 
lub :/& x lipea do końca- grudnia, ćwierćroezni i miesięczni za dopłatą pierwsi ! E. 50 h.t drudzy 60 h. 
„Prjtsyrodssik11 prenumerowany osobno kosztuje 8 K.

Jednorazowe inseraty obliczają się po 14 hal. 
kilkorazowe pc 12 hal. od miejsca 1 wiersza miarą 
petitową, eglogrsssia zaś taisslr.ryczne i Mozbowe po 
20 hu!, od Jednego wiersza miary petitowej.

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj­
muje wyłącznic Ageneya dzienników Sokołowskiego 
m  Lwowie Pasaż Haustnanna !. 9.; we Franayi 
w Paryżu wyłącznie Ageneya pana Adama, Boule- 
vard Raspail Nr. 105 bis.

:■
:
1

CZĘŚĆ URZĘDOWA

P. Minister skarbu zamianował w eta- 
r® urzędników dla utrzymania ewidencyi ka- 
^ tru  podatku gruntowego, geometrów ewi- 
^Dcyjnyeh I. klasy Hermana L e w k o w i -  
;Cza, Franciszka Z u b r z y c k i e g o  i Euge- 
®iusz» G l u z i ń s k i e g o  starszymi geometra - 
"•i ewidencyjnymi II. klasy w IX. klasie 
tsngi.

Prezydyum krajowej Dyrekcyi skarbu 
^mianowało konceptowych praktykantów skar- 
^  Franciszka B u s z k a ,  Józefa S i e m a s z -  
f§ i Oswalda D a n i e l s k i e g o  tudzież pra- 
■kianta konceptowego lwowskiego magistra- 
^ Kazimierza S z m a j k o w s k i e g o  koncepi- 

skarbu w X. klasie rangi.

Wyższy Sąd krajowy w Krakowie za- 
•now ał auskultantami praktykantów sądo- 

]*)'ch: Aleksandra B a r t i k a  i Maksymiliana 
l"aryana M e i s s  a.
U

CZĘŚĆ IIEUIZĘBOWA

Lwów , 30 listopada.

„Dla nas, Chińczyków, najlepiej siedzieć 
ho, nie rnszać się i nic nie robić; tymcza­

sem białe dyabły wezmą się same między so­
bą za łby“. — Możnaby myśleć, że to ury­
wek z jakiegoś humorystycznego artykułu; 
w rzeczywistości jednak jest to tylko ustęp 
żywcem wzięty z przejętego podobno przez 
organa mocarstw listu Li-Hung-Ozanga do 
przyjaciela jego w Shanghaju. Krótkie lecz 
dobitne słowa chińskiego męża stanu w ja­
skrawy sposób, a wybornie charakteryzują 
sytuacyę: jest w nich spora doza ironii, jest 
satyra stosunków, jest duża złośliwość, ale 
jest także, niestety, i — prawda. Przegląda­
jąc c dzienne telegraficzne doniesienia z ro­
zmaitych stolic całej kuli ziemskiej o sprawie 
chińskiej, patrząc na ten odległy a mimo to 
wobec kolizyi interesów europejskich tak bli­
ski Europie teren wypadków, oceniając tok 
sprawy spokojnie, bezstronnie a trzeźwo, — 
trudno odmówić racy i podstępnemu Chińczy­
kowi. Po jednej stronie widzimy Cbiny, wzbu­
rzone powstaniem, osłabione wypadkami, roz­
bite niemal na atomy, słowem kolos na gli­
nianych nogach, sztucznie prawie utrzymy­
wany przy organićznem swera życiu własną 
bezczynnością a równocześnie niezgodą mo­
carstw. Z drugiej: koncert mocarstw, w któ­
rym, jak w orkiestrze berdyczowskiej każdy 
grajek rżnie muzykę od ucha, nie troszcząc się 
zgoła o kompanów, lub nawet widocznie usiłując 
ich przegłuszyć. Chwilami, zdawałoby się, że je­
szcze moment a na prawdę zaczną się za łby wo­
dzić. Już w Shanghaju Anglicy pobili się z 
Francuzami; w Peczili znowu Anglicy i Ros- 
syanie wydzierają sobie nawzajem linię kole­
jową; w Tientsinie Francuzi wbrew zasadzie 
równomiernego postępowania mocarstw i nie­
naruszalności terytoryum chińskiego, zgolą 
niepytając się nikogo o zdanie i o pozwole­
nie, pewnego poranku przesunęli samowolnie 
granice swej osady daleko po za wytyczo­
ne dawniej, zajmując terytoryum trzykroć 
większe, niż im wedle układów się należy. 
Na morzu znowu przytrzymują Niemcy okręt

płynący pod flagą angielską. A to tylko przy­
kłady! Tymczasem zaś reprezentanci mocarstw 
w Pekinie zbierają się na narady, kłócą się, tar­
gują, ostatecznie wymierzają: temu księciu 
chińskiemu ściąć głowę, tamtego zamknąć na 
całe życie, innemu odjąć żółty kaftan i wiel­
ki guzik, — temu państwu wypłacić taką. 
innemu inną kwotę tytułem wynagrodzenia 
strat, z tytułu wojny i t. d. Uchwała na­
sza, — oświadczają uroczyście Li-Hung-Czan- 
gowi i Ozingowi, — to : une decision irreoo- 
cdble. Kabel podmorski przenosi tę nieodwołal­
ną decyzyę do Europy, do Ameryki północnej, 
do Japonii. Wszędzie biorą ją pod dyplomaty­
czny mikroskop. W Europie powiadają: w 
Paryżu, nie chcemy tego; w Berlinie, nie 
chcemy tamtego; w Petersburgu, nie chce­
my tego ani tamtego, ale za to chcemy 
czego innego. W Waszyngtonie oświadcza 
Mac Kinley, że to wszystko, co jego poseł 
w Pekinie opierając się na znajomości miej­
scowych stosunków, wymyślił, zgoła nic nie 
warte i rzuca to do kosza, a proponuje od 
siebie zupełnie co innego. Wolno tobie, — 
dlaczegóż nie ma być mnie wolno; powiadają 
sobie w Rzymie i Japonii i proponują znowu 
swoje w arunki; co jednemu za mało, to dru­
giemu za dużo. Ostatecznie posłowie w Peki­
nie otrzymują wskazówki, ażeby ułożyli inną 
decision irrevocable\ Li Ilung-Ozang z Ozin- 
giem śmieją się w kułak i  piszą listy, z któ­
rych urywek przytoczony na początku. W ra­
zie, gdy zanadto ich nacisną, Li Ilung-Ozaug 
kładzie się do łóżka i powiada, że jest chory.

Akcya militarna hr. Walderseego wy­
wołuje zaś znowu inne obawy i wątpliwości. 
Jedni twierdzą, że „spacery" oddziałów euro­
pejskich, rozsyłanych przez hr. Walderseego na 
wszystkie strony, aż po wielki mur chiński, 
na którym niedawno zatknął jeden z tych 
oddziałów sztandar niemiecki, mogą być przy­
jemne dla ambicyi n. p. w przytoczonym wy­
padku Niemców, w rezultacie jednak drażnią

tylko niepotrzebnie Chińczyków; nawet naj­
spokojniejszym z pośród nich nie może być 
przyjemnem, że obcy najezdcy rządzą się w 
ich domu jak szara gęś. Z drugiei strony 
n. p. dr. Morrison, korespondent Timesa w 
Pekinie. — znany, co prawda, niepochlebnie z 
niesłusznej napaści na pamięć poległego bo­
haterską śmiercią w Pekinie c. i k. kapitana 

j fregaty Thomana, — twierdzi, że wyprawy 
j niemieckie w okoiice Pekinu, zarządzane 
j przez hr. Walderseego, „mają wyłącznie cele 

rabunkowe. Wojska niemieckie rabują, palą i 
rozstrzeiiwają ludność wsi całych. Depesze 
urzędowe niemieckie natomiast nazywają ta­
kie wyprawy ważnemi operacjami wojskowe- 
mi“. Dr. Morrison ostrzega Anglię, by zapro­
testowała przeciwko tak niehumanitarnemu 
sposobowi prowadzenia wojny. — Z innej 
strony znowu po-noszą wątpliwości co do 
.strategicznej wartości zarządzeń militarnych 
hr. Walderseego. Wszystko to może jest nie­
prawdą, a przynajmniej w wielu kierunkach 
jest niewątpliwie przesadą, — charakteryzuje 
jednak dobrze, zamieszanie pojęć, jakie nawet 
w dziedzinie militarnej panuje co do sprawy 
chińskiej.

Ostatecznie, dyplomacja niezawodnie ja­
koś już się upora ze sprawą chińską, jeżeli 
nie w inny sposób, to przynajmniej według 
starej recepty dyplomatycznej: o ile drażli­
wych spraw nie można załatwić ugodowo a 
nie chce się stawiać ich na ostrzu miecza, to 
należy je — odraczać. Z tem wszystkiem je­
dnak stan sprawy chińskiej nie przedstawia 
dodatniego obrazu stosunków międzynarodo­
wych a przeciąganie się okresu niepewności 
wyrządza rozwojowi ekonomicznemu ludzkości 
nieobliczalne szkody.
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Jej chłopcy.
POWIEŚĆ

^ IN C E

przez

NTEGtO KO S I  A K I E  W IC  Z A.

1Y.
(Ciąg dalszy).

(j. Anielka jest w tym samym wieku, co 
Leonia i przytem, jak to powiada pani Wa- 

' ju rska, „w tem samem położeniu", ale 
' te dwie dziewczyny mają mało wspól-

Łi, Bronia, to dziecko poważne, spokojne 
;l“ste ; Anielka, to już mała kobietka, śmiała, 
LpUtna, wiedząca, że jest piękną już i że 

1 coraz to piękniejszą i przyzwyczajająca 
ceremonii do wybitnej roli, jaką ma 

8rać na świecie.
K Tymczasem Karolek, chłopiec, który ro­
li ^iał z Bronią w kancelaryi, spotyka brata 

Parku.
'— Żebyś wiedział, Józiek, jaka śliczna 

111 przyjechała do nas.
\  T zi^k ma lat siedmaaśeie i duszę na 

, 9ki kobiece, jak z gorącego wosku ulaną.
' Sery o? — pyta.

Seryo.
" I  Młoda?
‘ Młodziutka.

Nie zawracasz?
Nie.
Pewno jaki stary grzmot.
Pączek róży w rozkwicie, mówię ci. 

r  Pójdę zobaczyć.
A idź 1 Umyślnie przyszedłem ci po- 

e®> jako starszy brat.

Józiowi ta usługa wydaje się podejrzaną, 
ale idzie sprawdzić. Na widok bryczki ży­
dowskiej zatrzymuje się.

— Ona tem przyjechała?— pyta.
— To cóż z tego? — mówi Karol. — 

Przyjechała bryczką, jaką mogła dostać w Chę­
cinach. Przecie na stacyi nie ma powozów 
do wynajęcia.

Idzie Józio do dworu, przesuwa się ostro­
żnie przez pokoje i zdaieka przypatruje się 
Broni. Potem wybiega do parku i goni brata.

— A! mam cię, szelmo! — woła, ła- 
piąc go.

— No, co? Czym skłamał.
— Skłamałeś bezczelnie.
—  Co ? Stary grzmot ?
— Nie stara, ale nie piękna. Brzy- 

daotwo.
— Mnie się podobała.
— Łżesz! Jak się może komu podobać 

taka zapałka?
Zaczynają się ciągać po trawniku.
Tymczasem nadjeżdża pan Waligórski 

i wita Bronię bardzo uprzejm ie:
— A ! baidzo mi miło, bardzo mi miło. ..
Wszyscy się wynoszą, aby im nie prze­

szkadzać.
Bronia przystępuje zdecydowana do rze­

czy, chociaż serce w niej zamiera z obawy ; 
przeczuwa ona, że nawet swoje pieniądze nie 
tak to łatwo jest otrzymać od ludzi.

—  Pięćset rubli chcecie podnieść — mówi 
pan Waligórski. — Dlaczego nie, dlaczego nie? 
Nieboszczyk pan Piotr, mój poczciwy sąsiad, 
przewidywał, że to nie może się skończyć na 
samym procencie. Państwa jest czworo?

— Pięcioro.
— Pięcioro..,. Właśnie. I rośnie to, a wy­

datki coraz większe.... Rozumiem, rozumiem.... 
Braciszek pewno w  szkole ciągle ?

— Trzech jest w gimnazyum.
— Trzech? Bardzo pięknie, bardzo.... 

I  jakże im idzie nauka ?
— Dobrze. Szczególniej starszym.
— Chwalebna rzecz, chwalebna ! A moje 

wisusy nic się nie chcą uczyć. Byli naprzód

w Warszawie, potem w Łowiczu, teraz odda­
łem ich do Krakowa.... Na kiedyż wam tych 
pięciuset rubli potrzeba?

Pan Waligórski ciągle tak mówi do Broni 
przez „wy“, jakby przed, nim stało wszystko 
pięcioro.

— Ja właśnie po to przyjechałam.
Pan Waligórski rozłożył ręce.
— Po to? Zaraz? W tej chw ili?! —■ 

zaczął wołać. — Bójcie się Boga, a toć wy- 
byście mnie zarżnęli.... Żniwo na karku, rol­
nik kręci się, jak mucha w ukropie, zkąd do­
stać pieniędzy na robotnika, a tu przyszliście 
wołać : daw aj! Krwi, jeśli zechcecie, abym 
wam utoczył — zgoda! Hę? Kwarta? Dwie 
kwarty? Garniec? Ale pięćset rubli?! Nie- 
sposób. Jak to można było taki koncept wy­
myślić.

Bronia zwiesiła smutno głowę.
Oto załamała się pod nią ostatnia deska 

ratunku. Co teraz począć?
Pan Waligórski zaś sapał jeszcze, czoło 

z potu ocierał i wydziwić się me mógł temu 
nagłemu żądaniu.

Wreszcie Bronia podniosła na niego 
oczy, w których zapaliła się ostatnia iskierka 
nadziei.

— Może choć sto ru b li...
— I sto kopiejek nie mogę ...
Ale tu urwał, bo spostrzegł naprzód, że 

go ferwor unosi zadaleko, a następnie wzroK 
dziewczyny pełen obawy i smutku, poruszył 
w nim jakąś tam delikatniejszą strunę serca.

— Sto rubli? sto rubli? Na cóż wam 
znowu tak gwałtownie stu rubli potrzeba? 
Czyście się spalili u Boga Ojca, czy co?

Cień otuchy zamigotał przed dziew- 
ezyną.

Na co im tak gwałtownie potrzeba?
Wypowiada Bronia całą prawdę. Jeżeli 

nie zapłacą siedmdziesięciu rubli do pojutrza, 
to pozostaną bez dachu nad głową.

Pan Waligórski zmarszczył czoło i skrzy­
wił usta.

— Trzebaż było od tego rozpocząć. Toć 
trudno mi było odgadnąć, że was tak po­

trzeba przycisnęła. A no, tak to co innego. 
Sto rubli ostatecznie trzeba wam będzie dać, 
skoro innej rady nie ma. Ale mówię ci, panno 
Bronisławo, żebym wolał.... No mniejsza o to. 
Proszę teraz zrobić grzeczniejszą mincę i pój­
dziemy na obiad.

W piersi Broni serce poczęło tłuc się 
prędziutko i radośnie.

I nocnym pociągiem wraca do Kielc 
uszczęśliwiona.

Józio, wielbiciel płci pięknej, myśli 
sobie:

— Jakie ta dziewczyna ma ordynarne, 
brzydkie, niestarannie utrzymane łapy. Nie 
pocałowałbym ją w rękę za żadne skarby 
św iata!

I na twarzy jego osiada wyraz pogardy.
Pani Waligórska zaś powiada do męża:
— Biedne to jakieś dziewczątko, nie­

śmiałe, nieobyte.... a także między chłopcami 
wychowana, jak nasza Anielka. Musi nie mieć 
nic sprytu.

Pan Waligórski uważa Anielkę za naj­
droższy klejnot, jaki kula ziemska posiada.

— Noo, gdzie jej do Anielki....
— A jednak są w jednym wieku.
— Co tu wiek ma do tego ? To trzeba 

już się urodzić z taką dyabelską fantazyą, 
jak ta dziewczyna. Jak one tek siedziały przy 
obiedzie, jedna obok drugiej, tom ja je, przy­
znam ci. się, porównywał. Świeczka łojowa 
przy słońcu pop1 ostu....

— Tylko ty nie mów tego przy Anielce, 
bo dziewczynie do reszty przewróci się w głowie.

— Niby ona tego nie wie. H o ! ho ! 
To ananasik. Skarżyła się ona za młodu na 
ród chłopców. Zobaczysz, co ona niezadługo 
z tym rodem zrobi!...

I kładł się pan Waligórski spać, uśmiech­
nięty.

(Ciąg dalszy nastąpi).
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Sprawy wewnętrzne.
Zwołanie Sejmów i tak doniosła dla

wszystkich krajów koronnych kwestya sana- 
cyi hnansów krajowych przez uchwalenie
przedłożenia rządowego w sprawie 20 hale­
rzowego dodatku do podatku od spirytusu, — 
zajmuje wszystkie dzienniki. Ponieważ1] prze­
dłożenie to, aby mogło wejść w życie z dniem 
1 stycznia 1901 musi być uchwalone przed 
świętami Bożego Narodzenia a to przez wszyst­
kie Sejmy, — ogólna uwaga zwraca się za­
tem ku Sejmowi czeskiemu, z uczuciem obawy, 
by nieszczęśliwy spór narodowościowy pomię­
dzy Czechami a Niemcami, podobnie, jak
powstrzymywał działalność Rady państwa nie
przeszkodził również dojściu do skutku tej tak 
dla wszystkich krajów ważnej i potrzebnej 
ustawy przez uniemożliwienie jej w Sejmie 
czeskim.

O programie prac w Sejmie czeskim 
pisze Bohemia: Sejm będzie zgromadzony od 
12 do 22 grudnia włącznie. W tym czasie, 
ewentualnie także na posiedzeniach wieczor­
nych, załatwić ma Sejm: budżet krajowy na 
bieżący rok 1900, prowizoryum budżetowe 
na pierwsze miesiące r. 1901 i przedłożenie 
w sprawie dodatku krajowego do państwo­
wego podatku od spirytusu. Ta ostatnia ustawa 
ma wejść w życie już z d. 1 stycznia 1901, 
tak, że jeszcze przed Nowym Rokiem musi 
być ogłoszone ministeryalne rozporządzenie 
wykonawcze. Aby to właśnie umożliwić, Sejm 
nie ma przeciągać swych obrad po za święta 
Bożego Narodzenia. Natomiast sprawa regu- 
lacyi płac nauczycieli ludowych będzie mogła 
być załatwiona dopiero na sesyi wiosennej 
Sejmu. W d. B stycznia rozpoczynają się w 
Czechach wybory do Rady państwa, a zatem 
także i z tego powodu sesyi sejmowej niepo­
dobna przeciągać po za święta Bożego Naro­
dzenia, po których ruch wyborczy się wzmoże 
tern bardziej, im termin wyborów będzie 
bliższy.

Z Pragi donoszą, że na ostatniem posie­
dzeniu wydziału krajowego odmówiono wy­
płaty nadzwyczajnej subwencyi niemieckiemu 
teatrowi w Pradze.

Politik zamieszcza artykuł, pochodzą­
cy — jak pisze — z dobrze poinformowa­
nych kół, a ostrzegający Czechów przed ob- 
strukcyą w Radzie państwa. Nieprawdą jest — 
pisze Politik — jakoby absolutystyczne inter- 
regnurn miało być tylko wstępem do urze­
czywistnienia prawno-paristwowych rozszczeń 
czeskich. Przeciwnie, przypuszczać można, że 
absolutyzm zwróci się z całą siłą przeciwko 
Słowianom. Politik ostrzega także przed tern, 
aby krótkiej sesyi sejmu czeskiego nadużywa 
no dla agitacyi wyborczej. Nadeszła już osta­
tnia chwila do poważnego działania.

Wierno konstytucyjna wielka własność 
na Morawie wydała odezwę wyborczą, w któ­
rej jako obowiązek Rządu i wszystkich stron­
nictw wskazuje sanacyę parlamentarnych 
stosunków i ożywienie martwego ciała parla­
mentarnego. — Odezwa zwraca się do wszy­

stkich stronnictw zaklinając je, by okazały 
dobrą wolę utrzymania istniejącej konstytu- 
cyi. Wszystkie językowe pretensye, które znaj­
dują się poza granicami tej konstytucyi, nie 
powinny być nadal uwzględniane. — Stronni­
ctwo wyraża nadzieję, iż uda się doprowadzić 
do porozumienia w sprawie językowej i przy­
rzeka w tym celu współdziałać z innemi 
stronnictwami.

Z  W arszaw y .
(Uniwersytet warszawski).

Oo roku o tym czasie rada Uniwersy­
tetu warszawskiego wydaje sprawozdanie z 
rocznej działalności Uniwersytetu.

Ze sprawozdania za rok ubiegły widzi­
my, że skład nauczycieli stanowiło 48 profe 
sorów zwyczajnych, 15 nadzwyczajnych, 4 
docentów, 2 czasowych nauczycieli, 5 lekto­
rów i 8 prosektorów. Stosownie do ustawy 
Uniwersytet miał 47 katedr, nadto dodatko­
wo z rozporządzenia ministra oświaty, na wy­
dziale prawnym wykładane bvło prawo han­
dlowe, oraz prawo cywilne bałtyckie.

Ilość studentów wynosiła 1127, oraz 
104 wolnych słuchaczy (między nimi 83 far­
maceutów). Na wydziale historyczno-filologi- 
cznym było studentów 36, na matematy­
cznym 122, na przyrodniczym 99. na lekar­
skim 360 i na prawnym 510. Podług wy­
znań najwięcej było katolików, gdyż 690 
(61 2 prc.) prawosławnych 214 (19‘0 prc.),ży­
dów 168 (14-9 prc..), luteranów 48 (3-8 prc.) i 
reformowany.- h 12 (1’1 prc.)

Ciekawą jest tablica, wykazująca postę­
py studentów/ w naukach, które znajdują wy­
raz w rezultatach egzaminów. Największy 
procent 97-3 prc. wykazuje wydział history­
czno filologiczny; na wydziale lekarskim ma­
my 79 6 prc.; na przyrodniczym 63 5 prc.; na 
prawnym 60 6 prc,; na matematycznym 29 9 
prc., na farmaceutycznym 50 prc.

Profesorowie Uniwersytetu wydali kil­
kadziesiąt prac naukowych w oddzielnych 
wydaniach, bądź też w czasopismach. Z tych 
w języku poUkim prof. Struve wydał „Anar­
chizm ducha w literaturze zachodu1*; prof. 
Wierzbowski temat do powieści: „Z powodu 
kaplicy moskiewskiej", .Bibliotek?, zapomnia­
nych poetów i prozaików polskich XI—XVIII. 
wieków", „Dobrego zdrowia rządzenie",„Nau­
ka rządzenia ku ostrzeżeniu od zarażenia po­
wietrza* „Pamiętniki kardynała księcia Je­
rzego Radziwiłła". Z innych prac wymienia­
my: prof. Simonienki : „Rozwój umysłowy,
moralny i ekonomiczny Królestwa Polskiego 
w ubiegiem 30-Ieciu"; prof. Tauber „Chara­
kterystyka 40-letniej działalności prof. J. Ko­
sińskiego"; prof. Czausow „O czaszce polskiej" 
i „O mózgu Polaków".

Skarb łożył na utrzymanie Uniwersy­
tetu 334.051 rubli z wpisowych i innych 
źródeł wpłynęło 174.404 rubli.

Zapomóg stypendyalnych udzielono 44.359 
rubli, nadto zapomóg jednorazowych 6.871 
rubli.

Od opłaty wpisowej zwolniono w pier- 
wszem półroczu 89, w drugiem zaś 97 stu­
dentów.

Całkowity księgozbiór uniwersytecki wy­
nosi 260.562 dzieł w 493.929 tomach, war 
tości 486,191 rubli. Nadto do zbiorów włą­
czono bibliotekę b. Banku Polskiego z 12.000 
tomów. Osobom korzystającym z biblioteki 
wydano ogółem 33.615 dzieł do czytania.

Wszystkie gabinety uniwersyteckie po­
większyły swe zbiory przeważnie drogą zaku­
pu przyrządów potrzebnych i preparatów.

Muzeum sztuk pięknych, pod kierun­
kiem szambelana Lachnickiego, nabyło 8 o- 
brązów za 212 rubli. Ogółem ilość obrazów 
wynosi 807. wartości 51.585 rubli.
■STJ SMZJt

8)

Z LITERATURY
(Cordelia. „L 1 incomprensibile“).

VII.
(Ciąg dalszy).

Książę chodził po pokoju strapiony, sam 
już nie wiedząc, jak zapobiedz tej kłótni po­
między córką a bratową, a nareszcie rzekł.

— Wiecie, moje panie, że wasze kłótnie 
i narzekania na nic się nie zdadzą, a lepiej 
by było pomyśleć w jaki sposób zapobiedz 
złemu. Łzami i narzekaniami nie uwolnicie 
Fryderyka z więzienia. Powinniśmy mieć na 
dzieję, że zaraz przy pierwszem śledztwie sę­
dzia pozna się na swojej pomyłce i uwolni 
go natychmiast, ale w przeciwnym razie, w y­
padałoby postarać się o dobrego adwokata, 
żeby go obronił.

Margrabina oświadczyła, że nadto się 
czuje przybita i niema siły niczem się zająć; 
oddaje więc tę sprawę w ręce szwagra.

— Mam wielu znajomych w sądzie i ma- 
gistraturze — rzekł książę — pójdę do tych 
panów.

— Dobrze, by było zobaczyć się z adwo­
katem Baldellim — odezwafa się Benita — 
z tym, którego słowo jest tak przekonywu­
jące, że uwalnia takich więźniów, o których 
wszyscy mieli przekonanie, że są winni. Trzeba 
się udać do niego.

— Jest to młodzieniec, o którym wiele 
piszą w dziennikach, ale ja go nie znam; 
rzeczywiście, można będzie i jego zdania za­
sięgnąć. Ale co do mnie, wierzę tylko moim 
starym znajomym i pójdę ich poszukać.

— Dobrze, ojcze, ale idź także i do Bal- 
dellego — nalegała Benita — mam przeczu­
cie, że on przyczyni się wiele do pomyślnego 
zakończenia naszej sprawy.

Benita, widząc, że będzie mogła zacząć 
coś robić w celu uwolnienia kuzyna, .jakby 
odżyła. W naturze jej leżało, że nie m ógł’ 
pozostać bezczynnie, gdy miała jakie zmartwie­
nie; ojciec wiedział o tem i- także się ucie­
szył widząc ją ożywioną. Natychmiast przy­
stał na jej projekt, mówiąc, że oboje wezmą 
się do dzieła, aby przyspieszyć wyzwolenie 
Fryderyka.

— Idźcie — rzekła na to margrabina — 
i przynieście mi dobrą wiadomość. Ja tym­
czasem będę się modlić do Madonny za me­
go biednego syna, który nie zawinił w ni- 
ezern, chyba tylko w tem, że pokochał nie­
wdzięczną dziewczynę. '

Widząc, że wznawia się temat drażliwy, 
pożegnał bratowę i zabrawszy córkę.

odjechał.
Benita życzyła sobie pojechać najprzód 

do adwokata Baldeih; nie zastano go w do 
mu, gdyż od paru dni miał — jak im po­
wiedziano — pilne zajęcie w trybunale. Ksią­
żę zostawił swój bilet, na którym napisał pa­
rę słów, prosząc adwokata, żeby wstąpił do 
niego dziś wieczorem albo jutro rano.

Potem książę pojechał szukać swoich 
■znajomych a Benita wróciła do domu, czując 
potrzebę wypoczynku.

Nadto bolesnych wypadków spadło na 
jej biedną głowę; jeszcze nie miała czasu o- 
swoić się z tragiczną śmiercią Rambaldiego, 
a już spotkał ją no'Ay cios — uwięzienie ku ­
zyna i to z iej winy.

— Chyba takie moje przeznaczenie, że 
nieszczęście przynoszą tym. którzy mnie ko­
chają.... — myślała z przygnębieniem, i czu­
ła się całkowicie upokorzona i pełna zwąt­
pienia.

Panna Hartmann pocieszała ją, mówiąc 
że w życiu nieraz się zdarzają bolesne przej-

Z pad berła carskiego.
(Nowi katoliccy dostojnicy kościelni. — Sło­
wiańskie Towarzystwo dobroczynności. — Pa­
rafialne szkoły funduszowe w Kijowszczyźnie. — 
Proces przeciw sprawcom zaburzeń ulicznych 

w Odesie).

Wychodzący w Żytomierzu dziennik ros- 
syjski W ołyń  donosi, że metropolitą rzymsko­
katolickim w Petersburgu zostanie biskup 
łucko - żytomierski, ks. Kłopotowski, biskupem 
zaś łucko - żytomierskim ks. Niedziałkowski, 
dotychczasowy zastępca metropolity.

Dzienniki petersburskie zamieszczają cie­
kawe oświadczenie słowiańskiego Towarzystwa 
dobroczynności. Zawiadomiono w niem wszyst­
kich „młodych braci Słowian" pragnących 
pobierać naukę w szkołach rossyjskieh, że w 
roku bieżącym Towarzystwo nie jest w mo­
żności dawania im sub.sydyów pieniężnych, 
podobnie, jak to czyniło w latach dawniej- 
szyah. Oświadczenia to wywołane zostało li- 
cznerai prośbami o zasiłki, nadchodzącemi z za­
granicy.

W obce braku środków finansowych, 
który nie pozwala Towarzystwu nawet na 
opłatę szkolnego za tych uczniów-Słowian, 
którzy są na ostatnich kursach wyższych za­
kładów naukowych rossyjskieh, zapowiada ono, 
iż uda się do ofiarności publicznej.

Potwierdzają się tedy dawno już krą­
żące wieści, że słowiańskie Towarzystwo do­
broczynności znajduje się skutkiem znacznego 
ochłodzenia się społeczeństwa rossyjskiego dla 
agitacyi panslawiatycznej, w fatalnych stosun­
kach finansowych.

W Kijowie wyszła ostatnimi czasy praca 
p. t. „Parafialne szkoły funduszowe w kraju 
południowo-zachodnim, ich powstanie i śródki 
utrzymania". .Jest to przeważnie dziełko o 
szkołach parafialnych na Wołyniu, które były 
swego czasu pierwszerai ogniskami oświaty 
w tyra kraju. Z pracy tej dowiadujemy się, 
że takie szkoły istnieją jeszcze i do dziś dnia; 
w gub. wołyńskiej jest ich 25, w kijowskiej 2 
i podolskiej 1. Są to szkoły, powstałe jeszcze 
z inieyatywy ks. Adama Czartoryskiego i wi­
zytatora szkół Tadeusza hr. Czackiego, stoso­
wnie do wydanych przez nich „prawideł wstę­
pnych oświaty ludowej", zatwierdzonych ongi

ścia, ale trzeba je znieść z odwagą. Wszyst­
ko to ininie; a potem nastąpi spokój i owe 
dni nieszczęsne będą się zdawały snem tylko.

— Dalby Bóg, żeby spokój wrócił do 
mojej duszy — odrzekła Benita — ale w 
każdym razie umarli nie wracają z tamtego 
świata i nie zobaczę już mego tak ukochanego 
poety a ta rana nigdy nie zabliźni się w mo- 
jem sercu.

— Czas jest wielkim lekarzem na ser­
deczne cierpienia —- odpowiedziała senten- 
cyonalnie panna Hartmann.

Benita nie odpowiadając potrząsnęła gło­
wą. Wydało jej się nieprawdopodobieństwem, 
żeby kiedykolwiek mogła zapomnieć o poecie 
i myślała w jaki sposób mogłaby przy­
czynić się do uwolnienia Fryderyka i pom­
szczenia śmierci Rambaldiego.

Od chwili, gdy się dowiedziała, że ku ­
zyn z jej przyczyny został uwięziony, ciągle
0 nim myślała z wielkiem współczuciem.

Ale pomimo bujnej swojej wyobraźni 
nie mogła sobie przedstawić wilgotnej i cie­
mnej celi, w której obecnie siedział Fryde­
ryk d’Altavilla.

Młody margrabia był bardzo odważny
1 nie straszyło go wcale więzienie, tembar-
dziej, że był przekonany, iż w krótkim czasie
sędzia pozna swoją pomyłkę, a rodzina po­
spieszy z uwolnieniem go z zamknięcia. Zre­
sztą, nie wahał się ani chwili przecierpieć
trochę dla Benity ; myśl, że ona to uzna, od­
wagi mu dodawała i przypominał sobie swoje
własne słowa, gdy prosił ją, żeby go na pró­
bę wystawiała.

W pierwszej chwili te myśli były mu 
pociechą i otuchą; ale gdy godziny mijały, 
a on pozostawał jak żywcem zamurowany po­
między temi czterma ścianami i nikt nie 
przychodził go wyzwolić, zaczynał doznawać
takich cierpień, że zdawało mu się, iż nie 
będzie w jego mocy dłużej tego wytrzymać.

Cierpiał, że nie ma obok niego ani ży­
wej duszy, z którąby s ię . mógł porożu.

przez ministerstwo oświaty. Dla badacza pWe‘ 
szłości kraju tamtejszego praca pomienion8 
przedstawia niemałą wartość.

Z Odesy donoszą, że w dniu 16 b. p1’ 
został zatwierdzony akt oskarżenia w sprawi® 
głośnych zaburzeń ulicznych w Odesie, 
nikłych w miesiącu czerwcu r. b., o których 
w swoim czasie donosiliśmy. Sprawa w Izp10 
sądowej odeskiej będzie sądzoną w grudniu- 
Na ławie oskarżonych zasiądzie 49 osób. Pr#' 
tensyę cywilną poszkodowani obliczyli na
200.000 r. b.

Kruger we Francyi.
Manifestacye we Francyi na cześć Krh; 

gera i Boerów nie ustają ; do manifestacji 
ulicznych, w prasie i w łonie rozmaitych 
Stowarzyszeń, do tych manifestacyj, w k*’0' 
rych, co należy podnieść, biorą udział wszysp 
kie stronnictwa i wszystkie koła ludności 
francuskiej, przyłączyła się .teraz enuneyacj8 
uprawnionej reprezentantki narodu franco' 
skiego: paryskiej Izby posłów. W obec teg° 
można pojąć — choć trudno brać je na se* 
ryo, — przypuszczenie, wyrażone przez n1?' 
które dzienniki, iż być może, że paryski0 
koła urzędowe ulegną naciskowi opinii pubU' 
ezne.j i że Franeya wysfąpi z inieyatywą z#0' 
łania sądu rozjemczego w sprawie zaboru 
Transvaalu.

W miarę zaś, jak przyjęcie, zgotowap6 
Krugerowi w Paryżu, wywiera coraz silniej' 
eze wrażenie na opinię publiczną w Euro; 
pie, —- prasa angielska traci równowag? 1 
coraz bardziej się irytuje. D aily Telegraf 
nazywa Krugera upadłym Cincinatem, który 
nie ma ani rozumu, ani godności. Globe p°( 
wiada, że za pieniądze możnaby we FrancJ1 
urządzić takie same manifestacye na czesc 
Anglii; Daily Graph.. dziwi się Krugerowi* 
że chce być narzędziem wrogich Anglii spi­
skowców ; St. James Gazette szydzi z Fran' 
cuzów, którzy za starym Boerem latają p° 
Paryżu.

W Izbie deputowanych — jak nam te* 
legrafują z Paryża — zgłosił wczoraj depińj 
Denis interpelacyę, jakie zamiary żywi rząj* 
co do sądu rozjemczego w sprawie transvaal; 
skiej. Minister spraw zagranicznych Delcass® 
oświadczył się przeciw otwarciu rozprawy na® 
tą mterpelacyą. Gdy także prezydent Izby R0' 
schauel w tym samym duchu przemówił, p°' 
fnął p. Denis interpelacyę, natomiast wniós* 
rezolucyę tej treśc i: „Izba mieni się szcz?' 
śliwą, iż może Krugerowi, z okazyi przybyć'8 
jego do Francyi, dać szczery wyraz swych 
pełnych szacunku dla niego sympatyj". ®e' 
zolueyę tę przyjęto jednogłośnie. — Deput8' 
cya grupy posłów nacyonalistycznych udał8 
się naiychmiast do Krugera i zakomunikow8' 
ła mu uchwałę Izby.

Onegdaj Kruger przyjmował deputacy? 
ligi praw człowieka, która wręczyła mu adr0& 
podpisany przez 25 tysięcy osób z różnych | 
sfer inteligencyi. W adresie wyrażono pr°' 
test przeciw niesprawiedliwej wojnie ze str®'

mieć, że nie wolno mu ani czytać, ani p1' 
sać, że jest w zupełnej nieświadomości, e° 
robi jego matka i jak długo będą trwały te 
męczarnie. Można było oszaleć !

A godziny mijały jedna za drugą i nl 
słyszał w około siebie nie, tylko gdzieś 
oddali miarowe kroki szyldwachów i od 
su do czasu brzęk kluczy. Był pewny, że r0 
dżina stara się o jego uwolnienie, ale 
inógł sobie wytłómaczyć, dla czego nie P° 
starają sięjprzesłać mu jakiej wiadomości, ^  
raby go pokrzepiła. -e

Pozwolono mu wprawdzie kazać sob g 
przynieść obiad z pobliskiej restauracyi, a 
margrabia nie miał ochoty do jedzenia, ”, 
zostając ciągle w stanie pognębienia m<>ra 
neS°- .

Sędzia śledczy wezwał go nareszcie j 
przesłuchanie. Fryderyk odpowiadał jasn° .0 
śmiało twierdząc, że całą noc tańczył * 
podejrzywał nawet obecności Rambald1 8 
w ogrodzie i pomimo sprytnych pytań 8 . ■ 
żowych, nie dał się zbić z tropu, utrzy01̂  0- 
że me ma pojęcia, kto mógł być zabój0̂ ^ .  
ety, w każdym razie nie on spełnił t§ z 
daię. . ^ i

Sędzia na to odpowiedział, że 
się to przy procesie. pro-

— Jakto ? — zawołał m a r g r a b i a . ? 
ces?... mam się poddać temu upokorzep ^

— Bezwątpienia, jeżeli nie z n a j d * 11 ^ 
istotny zabójca, ponieważ pan u trzy j
że nim nie jesteś. , -a ^

— Przysięgam! — rzekł margr3 ^ył 
Znaj Iźcig go.... gdybym m ógł. .  gdy.y 0*1 
w stanie dać wam jakie wskazówki ••••
na prawdę niema żadnych ? . . pzał

— Żadnych, — odrzekł sędzia 1 
odprowadzić więźnia do celi. tvchczaS

Ostatnia nić nadziei, która d° J j
podtrzymywała Fryderyka zerwana 

(Ciąg dalszy nastąpi)-
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Dy Anglii. Profesor Monod miał przy wrę 
czeniu adresu mowę. Podczas przejazdu Kru­
gera na plac wystawy, publiczność wznosiła 
okrzyki: „Niech żyje sąd rozjemczy."

Jak wiadomo z depesz, w poniedziałek 
Kruger w towarzystwie dr. Leydsa i delegata 
kischera złożył wizytę prezesowi gabinetu p. 
Waldeek-Rousseau w jego biurze w mini­
sterstwie sprt w wewnętrznych. Rozmowa trwa- 
*& 10 minut. Waideck-Rousseau zaraz rewizy­
tował Krugera. Następnie udał się prezydent 
Iran.svaalu c:o ratusza, gdzie rada municypal­
na zgotowała mu gorące powitanie. Na prze­
mówienie prezesa rady, Kruger odpowiedział 
terni słowy : „Serdecznie dziękuję w imieniu 
republik tak srogo gnębionych przez nieprzy­
jaciela, za wszystko, co Paryż uczynił, a je­
szcze więcej za to, co uczynieby pragnął. 
(Huczne oklaski). Okrucieństwa, których wi­
downią są republiki nasze, napełniają bole­
ścią serca, aie byłoby to jeszcze smutnięj- 
szern, gdyby starania tak wielkiego narodu 
Jak francuski pozostały bezowocnemi". W koń­
cu dziękował Krtiger prasie francuskiej za jej 
tycrzliwą postawę.

W prasie notują pogłoski iż Kruger 
Wręczy ministr. spraw zagr. p. Delcasse me- 
moryał, w którym wykazuje, że jedynie sąd 
rozjemczy może uregulować kwestyę południo- 
wo-afrykańską.

Paryski dziennik Le Journal zaznacza 
pogłoskę z kół dyplomatycznych, że goto­
wość, z jaką koła rządowe francuskie przyj­
mowały Krugera jest odwetem za „prowoka­
cyjną" bytność Chamberlaina w Rzymie.

Polacy na obczyźnie.
Wzrastający bezustannie niemal napływ 

Polaków do zachodnich prowineyi pruskich, 
mianowicie do Westfalii i Nadrenii, niepokoi 
ogromnie agitatorów hakatystyeznych. Gdyby 
to jeszcze Polacy tam osiadli lub tylko chwi­
lowo dla chleba przebywający, szybko się niem­
czyli, byłoby to jeszcze „pół biedy". Niestety 
atoli niemczyć się nie chcą, lecz zachowują na­
wet wśród obcego żywiołu wszelkie swe właści­
wości narodowe. To sprzeciwia się interesom 
wielkiej Rzeszy niemieckiej, koniecznie tedy 
trzeba przynajmniej tych Polaków, których los 
zagnał na zachód zniemczyć jak najrychlej. 
Świeżo grupa Alid. Yerband w Ruhr i Lippe 
zarządziła badania eo do liczby Polaków, 
przebywających w' obwodzie przemysłowym 
zachodnich Niemiec i doszła do rezultatu, że 
Polacy pomnożyli się tam w ostatDiem dziesię­
cioleciu o 200.000 głów, Przewyżkę roczną u- 
rodzin polskich nad niemieckiemu obliczono na 
6000 -głów. Grupa wszeebDiemiecka podaje 
tedy kilka środków ku temu, aby Polaków, 
znajdujących się we wnętrzu Niemiec, „debrze 
8trawić“. Między tymi środkami na strawność 
podaje grupa wszechniemiecka: Należy uja­
wniającą się częstokroć niechęć Niemców 
wszystkich stanów w obwodzie przemysłowym 
tamować i regulować. Należy zwracać uwagę 
Niemców na to, że fałszywem jest, gdyżyczli 
Wyeh niemezyźnie Polaków i Mazurów wyszy­
dzają jak# „Polacken" i odpychają ich. Przeciw­
nie, trzeba ich traktować uprzejmie i przyjmować 
chętnie w kołach niemieckich, a także w pa- 
tryotycznych towarzystwach niemieckich. Jak 
najskwapliwiej potrzeba popierać dążności nie­
których Polaków do zniemczenia nazwiska i 
ułatwiać im to. Koszta stąd wynikające po­
winno ponosić państwo. Imigracyę należy u- 
łatwiać tylko Polakom z Rzeszy. Dozorować 
należy ściśle prasę polską w obwodzie prze­
mysłowym i nakazać polskim gazetom, aby 
Wszystkie artykuły podawały także w tłu ­
maczeniu niemieckiemu a przytem potrzeba 
dozorować bacznie polskie towarzystwa. Przed 
8iębiorcy powinni oddalać polskich agitatorów. 
Polskiego języka nie dopuszczać nigdzie pod 
^dnym  warunkiem. Ograniczyć polskie, dusz­
pasterstwo w obwodzie przemysłowym na ra- 
2le, a z czasem zakazać go zupełnie.

Te propozycje znajdują szczery poklask 
w prasie hakatystycznej, która twierdzi, że są 
"Wykonalne, pożyteczne i potrzebne." „Czy 
Pruskie ministerstwo stanu, pisze D. Z tg ., 
decyduje się wreszcie na zasadnicze trakto 
Wanie kwestyi polskiej ? W ostatnich lalach — 
^Pwiąc ze stanowiska czysto narodowego — 
?°fnęliśmy się daleko, bardzo daleko. O tern 
svyiadczy powyższa statystyka. Jeżeli za­
miast rozprawiać nie będziemy działać mądrze 

energicznie, to w następnych latach będzie­
my mieli swoją polską Pragę i prawdopodo- 

Die więcej, niż to. Ekonomiczny napływ bo- 
iem do niemieckiej dziedziny .językowej ma 

an?M, jak widzimy, całkiem inny wpływ. 
>zeli w Czechach lub wreszcie w Oislitawii."

e. Liczne zebranie Polaków w Berlinie u- 
waliło gromadne wystąpienie ze stowarzy- 

pu niemiecko-katolickich. Mówcy wykazy- 
Uja lj Wszystkie próby Niemców wytępie- 

Uarodowości polskiej spełzną na niczem.

K R O K 1 K A

,Ghuet* Lwowska* z dnia 1.

Lwów 30 listopada.

— Z e .  i k. arm ii. Major Karol Ale­
ksandrowicz, nadkornpiętowy z 18 p. obr. kraj., 
naczelnik wojskowego oddziału w dywizyjnej 
komendzie obrony krajowej przeniesiony do 7 p. 
obrony kraj. w Pilznie. Major audytor Gustaw 
Ebner z sądu obrony krajowej we Lwowie, za­
mianowany referentem sprawiedliwości w dywi­
zyjnej komendzie obrony krajowej w Pradze. 
Major audytor Edward Reinha-rt, kierownik sądu 
obrony krajowej w Czerniowcach, zamianowany 
referentem sprawiedliwości w dywizyjnej komen­
dzie obrony krajowej w Josefstadzie.

— Powszechne wykłady uniw ersy­
teckie. W sobotę, 1 b m., w szkole im. Sta­
szica, ul. Skarbkowska 45, o godzinie 5 dr. L. 
German: „Szekspir i jego dzieła".

— Dr. Czyżewlcz zrezygnował za sta­
nowiska dyrektora szpitala powszechnego we 
Lwowie, zatrzymując nadal kierownictwo szkoły 
położniczej i prymaryat oddziału położniczego.

— Nadanie prezenty. Opróżnione gr. 
kat. probostwo regiae collationis w Dobrohosto- 
wie nadało o. k. Namiestnictwo ks. Aleksandro 
wi Sembratowiczowi, dotychczasowemu probo 
szczowi i dziekanowi w Nowem siole.

—■ Delegatami gal. Towarzystwa kre­
dytowego ziemskiego we Lwowie, w dalszym 
ciągu wybrani zostali z powiatu: Stanisławów 
p. Józef Prus Jabłonowski delegatem, a 
p. Jan Burzyński zastępcą; Brody pp. Adam 
Krajewski i Antoni Garapich; Bóbrka pp. Wła­
dysław Niwicki i Witold Niezabitowski; Ciesza­
nów pp. Tytus Zarzycki i Jan Gnoiński; Mości­
ska pp. Bronisław Skibniewski i Bolesław Smia- 
łowski; Pilzno pp Antoni Wejdą i Mikołaj hr. 
Rey; Nisko - Tarnobrzeg pp. Zbigniew Horodyń- 
ski i Władysław Komorowski.

— Zamach na hr. Edwarda Sta- 
rzeńskiego. Z Krakowa donoszą nam w dal­
szym ciągu: Pogorszenie; się stanu zdrowia hr. 
Starzeńskiego nie budzi wprawdzie poważnych 
obaw, ale nie jest wykluczona możliwość roz 
winięcia się ohoroby nerwowej w skutek wstrzą- 
śnienia, jakiego doznał z powodu zamachu, oraz 
w następstwie silnego pchnięcia w okolice ser 
ca, które lir. St. powaliło na ziemię.

Co do Szczepki, którego odstawiono już 
do sądu karnego, śledztwo prowadzi radca Ka­
tyński. Dalsze dochodzenia są w toku.

Wczoraj w południe odbyła posiedzenie 
Rada miejska podgórska i imieniem swojem, 
oraz miasta wyraziła oburzenie z powodu za­
machu i uchwaliła urządzić 1 grudnia dzięk­
czynne naborzeństwo z powodu ocalenia hr, Sta­
rzeńskiego.

Urzędnicy podgórskiego starostwa zamó 
wili na dziś w kościele parafialnym w Podgó 
rzu cichą Mszę św. dziękczynną, z powodu ura­
towania życia ich szefa.

— Rada nUdzorcsa Towarzystwa wza­
jemnych ubezpieczeń odbyła wczoraj o godzinie 
pół do 11 przed południem dalsze posiedzenie. 
Rada nadzorcza udzieliła prokury dla filii Towa­
rzystwa wzajemnego kredytu we Lwowie pp. 
Włodzimierzowi Malczewskiemu i Stefanowi Miń­
skiemu, urzędnikom Towarzystwa.

Następnie uchwaliła datki z funduszu dy­
spozycyjnego dla instytucji humanitarnych, a 
następnie zajmowała się sprawą zakresu działa­
nia i stanowiska dyrekcyi Reprezentacyi we 
Lwowie.

— Uroczysty wieczór ku uczczeniu 
rocznicy śmierci wiekopomnego wieszcza Adama 
Mickiewicza odbędzie się w niedzielę, dnia 2 
grudnia 1900 w lokalu Stowarzyszenia „Czy­
telni i Wzajemnej pomocy" funkcyonaryuszy 
kolei państwowej we Lwowie, przy ul. Gróde­
ckiej (gmach byłego dwoóoa kolei czerniowie- 
ckiej).

— Wieczorek Mickiewiczowski urzą­
dził onegdaj zakład naukowy SS. Nazaretanek. 
Wieczorek odbył się wobec małego kółka osób, 
gdyż oprócz nauczycielek zakładu i uczenie, byli 
obecni tylko rodzice kształcących się tam dziew­
cząt.

— Wieczór ku uczczeniu pamięci Adama 
Asnyka urządza koło V Towarzystwa Szkoły lu­
dowej w dniu 4 grudnia w sali Stowarzyszenia 
kupców i młodzieży handlowej przy ul. Czarnie­
ckiego.

— Jubileusz Uniwersytetu czernio- 
w ieckiego. Jako zastępca rumuńskiej Akademii 
nauk i umiejętności w Bukareszcie weźmie udział 
w uroczystościach jubileuszowych Uniwersytetu 
czerniowieckiego generalny sekretarz tej Akademii 
były minister Dymitr ks. Sturdza.

— Posag w kwocie 580 K. za rok 1900 
nadało c. k. Namiestnictwo na przedstawienie 
dr. Feliksa Honigsmanna i dr. Fryderyka Koli- 
sobera, wykonawców testamentu Joela Biera, 
stosownie do postanowień aktu fundacyjnego, w 
dniu 15 b. m. jako w rocznicę śmierci funda­
tora, ubogiej krewnej fundatora Chai Małce 2 im. 
Feuerwerk z Podhajec.

— W ykłady prof. dr. A. Marsa 
p. t. „Hygiena kobiety zamążnej", urządzane

grudnia 1900.

staraniem Zarządu powszechnych wykładów uni­
wersyteckich, będą się odbywały z powodu na­
der licznej frekwencji, począwszy od wtorku, 
dnia 4 grudnia w sali wykładowej „Zakładu 
fizycznego" ul. Długosza 8.

—  Uroczystość św. Mikołaja odbędzie 
się w „Kole literacko - artystycznem" we środę, 
dnia 5 grudnia. Początek zabawy o godzinie 6 
wieczorem; w program jej wchodzą: przybycie 
św. Mikołaja, rozdawnictwo zabawek, cukrów i 
owoców, wreszcie tańoe dzieci. Poprzednich lat 
cieszyły się tego rodzaju zebrania w „Kole" zna­
cznym sukcesem, a komitet dokłada wszelkich 
starań, by i zabawa środowa nie była gorszą od 
swoich poprzedniczek. Wstęp na zabawę dla 
członków „Koła" i ich dzieci wynosi po 1 K. 
od osoby; wprowadzeni goście płacą poawójnie.

— Towarzystwo śpiew ackie „Echo"
urządza we wtorek dnia 4 grudnia pierwszy 
swój koncert w bieżącym sezonie. Program za­
powiada się bardzo zajmująco. Z utworów chó­
ralnych zupełną nowością śpiewaną jeszcze z 
manuskryptu, będzie szereg pieśni ludowych w 
układzie Jana Galla i „Gondoliera" Stanisława 
Bursy. Prócz tego wykona chór „Echa" kilka 
większych utworów przy towarzyszeniu forte­
pianu i a capelia. Współudział w koncercie 
przyjęły pianistka Emilia Kowalska, tudzież pan- 
ua Jadwiga Mrozowska, artystka lwowskiego 
teatru, która wygłosi kilka utworów treści po­
ważnej i wesołej.

—  Walne zgromadzenie Związku han­
dlowego dla Kółek rolniczych i sklepów wiejskich 
we Lwowie, odbędzie się w sobotę, dnia 15 gru­
dnia b. r., o godzicie 6 wieczorem w sali Rady 
powiatowej, ul. Pańska 21.

- -  Tragiczny wypadek. Wczoraj rano 
u p. Marszałkowej przy ul. Sobieskiego praso­
wała praczka Maksymowiezowa. W chwili gdy 
pani M. wyszła z kuchni, Maksymowiezowa po­
rwała z garnka kawał mięsa i chciała zjeść. 
Nadeszła na to córka pani M. Maksymowiezowa 
usiłowała połknąć skradziona sztukę mięsa, nie 
udało się jej jednak, gdyż za wielki kęs uwiązł 
w gardle. Nieszczęśliwa kobieta runęła bez przy­
tomności na ziemię. Wezwano pogotowie stacyi 
ratunkowej, wszelkie jednak użyte środki okazały 
się spóźnionymi. Z gardła zmarłej wydobyto tyiko 
sporą porcyę mięsa, poczem zwłoki odstawiono 
do instytutu medycyny sądowej.

—  Szyldy szewskie majstrów pod 1. 1 
płac Bernardyński i 1. 24 ulica Teatralna, sprzą­
tnęła onegdaj w nocy jakaś złośliwa ręka.

— Przebiegłym  praktykantem z ło ­
dziejskim  okazał się 9 letni Władysław Smo­
lana, którego przytrzymał stójkowy na sprzeda­
ży skradzionej marynarki. Nazwał się bowiem 
Stanisławem Stankiewiczem i podał adres fał­
szywy. Przyznał się dopiero do prawdziwego na­
zwiska po sprawdzeniu jego kłamstwa.

=  16 koron znalezionyoh na ul. Kościel­
nej złożyła w policyi p. W. Pieniądze te wy­
padły z jakiegoś szybko przejeżdżającego wozu 
włościańskiego.

«=» Skradziono 2 futra lisie, kryte czar­
nym szewiotem, o kołnierzaoh z długioh bara- 
nów czarnych.

=— Zgubiono krótki złoty oficerski łań­
cuszek z wisiorkami, starą złotą monetą i gło­
wą lwa z czarnego kamienia wartości 200 kor.

«= Do niewświetlencgo przekopu wo­
dociągowego na ulicy Skarkowskiej wpadł znów 
wczoraj nad ranem o godzinie pół do 5 doroż­
karz nr. 188 i dopiero przy pomocy straży po­
żarnej wydobył pokaleczone konie.

— Kradzież w urzędzie podatko­
wym. Do jednego z tutejszych dzienników do­
noszą: W nooy z dnia 24 na 25 b. m. dotąd 
niewykryci sprawcy, dostawszy się do wnętrza 
urzędu podatkowego w Grzymałowie, zabrali z 
podręcznej kasy gotówką 30 koron, zegarek i dwa 
pierścionki złote. Kasę główną, w której ma się 
znajdować gotówką około 45.000 koron, uszko­
dzili, jednak dobrać się do wnętrza nie mogli. 
Poszukiwania sprawców przez żandarmeryę tam­
tejszą dotychczas skutku nie odnisły.

—  Nabożeństwo żałobne za dusze ś. p. 
Szczepanowskiego i Odrzywolskiego, urządza dnia 
11 grudnia w kościele Bernardynów komitet, na 
którego czele stoi poseł sejmowy i członek Izby 
panów August Gorayski.

—  W  wagonie kolei konnej znaleziono 
w dniu 27 b m. mundur wojskowy. Odebrać go 
można w dyrekcyi tramwayu lwowskiego.

— Poparzenie. Służąca Marya Kałabur- 
ska, zamieszkała przy ul. Piotra i Pawła, tak 
nieostrożnie obchodziła się z naczyniem ze zna­
czniejszą ilością gorącej śmietanki, że wylawszy 
ukrop na siebie, poparzyła sobie, w okropny 
sposób ręce. Stacya ratunkowa udzieliła jej po­
mocy.

— Powtórne owoce. W okolicach 
Warty, jak donosi Gag. Kai., po raz drugi w 
r. b. wyrosły jabłka. Rzadki ten wybryk na­
tury tłómaczy się gorącem latem i niezwykle 
łagodną jesienią, która dopomogła do powtór­
nego zakwitnięcia drzew i rozwoju owoców.

—  Dr. Oilier, znakomity i sławny chi­
rurg, profesor Uniwersytetu w Lugdunie, zmarł 
w tern mieście w 70 roku życia. Wielka to

strata dla nauki, której zmarły był jednym % 
najgodniejszych przedstawicieli.

— Zmarli w ostatnich dniach: We Lwo­
wie, Franciszka z Szybalskich Przetocka, wdowa 
po poborcy podatkowym, w 81 roku życia;

Janina z Wobrów Soikowa, żona c. i k. 
lekarza pułkowego, w 29 roku życia.

W Lanckoronie, ks. Sebastyan Krzyściak, 
tamtejszy proboszcz.

W Kutach, Rozalia z Osadców Jakóbowi- 
czowa, właścicielka dóbr ziemskich, w 50 roku 
życia.

—  Przepowiednie Falba. W pierw­
szych dniach grudnia zapowiada Falb obniżenie 
się temperatury i śnieg. Około 8 grudnia będzie 
w całych Niemczech deszcz i ciepło, a stan ten 
z małymi wyjątkami potrwa aż do 20 grudnia. 
W tym czasie nawet możliwe są burze. Od 20 
aż do końca grudnia będą znowu ulewne deszcze, 
n w końcu śniegi. Dnie 6 i 22 są dniami kry­
tycznymi drugiego rzędu.

- -  Zabójstwo na w eselu . Z Czernio- 
wiec donoszą : Podczas uroczystości weselnych, 
które w poniedziałek odbyły się w Zuozce, wy­
nikła pomiędzy Iwonem Czobanem a Wasylem 
Ukraińcem sprzeczka, która stając się coraz 
gwałtowniejszą, spowodowała to, że Czoban po­
rwał za nóż i przebił nim piersi Ukraińca. 
Ukrainiec zmarł natychmiast, a Czobana areszto­
wano i oddano sądowi.

— Katastrofa budowlana. W Buda­
peszcie przy budowie nowego gmachu towarzy­
stwa ńdryatyckiego, zawaliło się onegdaj wie­
czorem podczas wciągania żelaznej belki ruszto­
wanie drewniane. Zginął 1 robotnik a 5 jest 
ciężko rannych.

— I wygrana w Monte Carlo nie  
wychodzi na dobre, Z Monte Carlo donoszą: 
Bawiący tu sportsman, nazwiskiem Eugeniusz 
Arion, powracał onegdaj na bicyklu z domu 
gry. W drodze opadli go zamaskowani ludzie, 
położyli trupem wystrzałem z rewolweru i zra­
bowali znaczną sumę pieniędzy,

-— Nowa cukrownia. P. Dubasowa, 
żona rossyjskiego kontr admirała buduje w Sta- 
ro-Konstantynowie, guberni wołyńskiej, kosztem
500.000 rub. nową cukrownię.

— Ze św is ta  mody. Z Paryża nadcho­
dzi wiadomość o bardzo pożądanej zmianie — 
spódnice strojów spacerowych winny być tak 
krótkie, by nie zachodziła potrzeba noszenia ich 
w ręku.

— Pokłady węgla pod Paryżem.
Według doniesienia dzienników, natrafiono przy 
kopaniu studni artezyjskiej pod samym placem 
wystawy w Yincennes na piękny gatunek węgla; 
grubość warstwy ma wynosić 2 m.

— Wezuwiusz znajduje się obecnie w 
nowej fazie wybuchu. Jego krater wyrzuca od 
kilku dni kamienie, lawę i popiół. Dokoła kra­
teru otworzyły się czeluście, ziejące fosforem. Cy­
pel wewnętrzny krateru runął, wnętrze pełne 
lawy. tak. iż obawiają się, by nie zaczęła wy­
lewać się po stokach wulkanu. Dokoła utwo­
rzono kordony, aby turyści nie mogli się zbliżyć. 
Trzęsienia ziemi są dość silne i częste. W nocy 
widok wspaniały.

—  Podwodny statek. Amerykanin P. 
John Holland zbudował statek podwodny, którym 
niebawem puści się w podróż z Nowego Jorku 
do Lizbony. Przestrzeń 7425 kim. drogi zamyśla 
Holland przebyć w 16 dni. Towarzyszyć mu bę­
dzie mały parowiec nad wodą.

— Przykre rozłączenie. Wśród pa­
sażerów, którzy w tych dniach przybyli do Ho- 
boken na parowcu „Hrabia Waldersee", znajdo­
wali się także pianistka paryska, panna Leonia 
Duąuesne i rzeźbiarz Józef Dumas. Rzeźbiarzo­
wi pozwolono wysiąść bez przeszkody, pięknej 
jego towarzyszce wylądowanie nie poszło tak 
gładko.

Amerykański komisarz emigracyjny otrzy­
mał doniesienie, iż chodzi tutaj o uprowadzenie, to 
też młodej pannie nie pozwolił wysiąść na ląd. 
Dumas prosił, błagał, protestował — nie pomo­
gło nic; urzędnik dał mu do wyboru: albo 
wziąć natychmiast ślub z panną Duąuesne, albo 
też patrzeć, jak jego „przyjaciółka" będzie pierw­
szym parowcem odjeżdżała z powrotem do Eu­
ropy.

Przyciśnięty do muru aitysfca przyznał się, 
iż posiada w Paryżu prawowitą małżonkę, lecz 
najsolenniej przyrzekał, że w doi u, w którym 
otrzyma rozwód, stanie przed ołtarzem z panną 
Duąuesne.

Pomimo tych przysiąg i łez pięknej pan­
ny, nieubłagany stróż prawa rozdzielił czulą pa­
rę. Panna Duąuesne musiała pierwszym okrę­
tem powrócić do Francyi.
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P om ników  K ra k o w a , wydawanyc h 
przez artystów-malarzy Maksymiliana i Stani - 
sława Cerchów z tekstem dr. Feliksa Kopery 
ukazało s'ę dotąd dziewięć zeszytów. Dają one 
już pewne przybliżone pojęcie o wartości dzieła, 
zakrojonego na tak wielkie ramy. Sąd o niein
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rzetelny i bezstronny, wypadnie dodatni, bo pp. 
Cerchowie w istocie poświęcili przepięknym i 
wiele mówiącym pomnikom prastarego Krakowa 
sporo drobiazgowej pedantycznej pracy, nie oglą- 
gając się ani na cza3 stracony, na żmudne stu- 
dya, ani na poniesione koszta, których nadzieja 
zwrotu, w naszych przynajmniej stosunkach, 
musi byó bardzo iluzoryczną.

O wydawnictwie „Pomników Krakowa" 
wspominaliśmy na tern miejscu niejednokrotnie, 
podnosząc stale z naciskiem, źe każdy zeszyt 
pozostawał w zupełnej harmonii z przyrzecze­
niami, ogłeszonemi w prospekcie. Tak jest, pp. 
Cerchowie ze współudziałem dr. Kopery zawo­
du odbiorcom ciekawego i ważnego dzieła nie 
zrobili, wywiązują się z danej obietnicy skrupu­
latnie, praca więc ich znaleźó powinna uznanie 
powszechniejsze, niż dotąd, zasługuje bowiem na 
to w zupełności.

Przeglądając stale przez wydawców ogła­
szaną listę przedpłaciciell, ze zdziwieniem nie 
znajdujemy tam całego szeregu nazwisk osób, 
które tego rodzaju wydawnictwa stanowczo po­
pierać winny. Stan podobny nie wywoła innych 
cennych publikacyj, a jest jeszcze tak wiele do 
upamiętnienia, do ocalenia choćby w rysunku od 
zupełnej zagłady.

Zeszyt dziewiąty rozpoczyna bardzo cha­
rakterystyczny pomnik z drzewa Hieronima Go- 
lińskiego z kościoła 00. Dominikanów w Kra­
kowie. Dalej następują pomniki Hieronima Ko­
rneckiego, Władysława Jagiełły, Floryana Głę­
bockiego, nieznanej kobiety z herbem Nowina, 
Jana Grodzickiego, Pawła Drogosa, biskupa Jana 
Chojeńskiego. burgrabiego zamku krakowskiego 
Wojciecha Wylezińskiego, Jana Małachowskiego, 
Jana Ozekiego i parę innych. Dr. Kopera w dal­
szym ciągu pisze o architekturze gotyckiej XV. 
stulecia,

„Swaty Zagłoby", najnowsza komedya 
Sienkiewicza, zostanie w tych dniach przesłana 
przc-z autora dyrekcyi teatru lwowskiego.

„Iris“ nr. 22 ukaże się w ciągu najbliż­
szego tygodnia. Na opóźnienie to wpłynęła cho­
roba i zgon naczelnego redaktora i wydawcy 
pisma. __________

Na język litew ski przełożono w Ame­
ryce „Potop" Sienkiewicza. Mamy właśnie przed 
sobą dwa pierwsze ozdobnie wydane tomy tej 
powieści, której tytuł w języku litewskim brzmi: 
„Tvanas. Istoriszka Apysaka Henryku Sienkie- 
wicz'iaus Tomas I, II. Atspauda isz „Dirvos“. 
Shenandyah, Pa. 1900".

Bibliografia tygodniowa. Nowe książki 
otrzymane przez księgarnię Polską we Lwowie.

Arendts K. „Atlas historyi naturalnej", 76 
tablic zawierających 1100 wizerunków, tekst 
objaśniający napisali B. Dyakowski i A. Slósar- 
ski, 6 K. 50 h.

Cbiząszczewska J. i Warnkówna J. „Z bie­
giem Wisły", obrazki o kraju. Z 200 rysunka­
mi w tekście i 2 mapami. W oprawie 4 K.

Demba St. „Album pisarzy polskich (współ­
czesnych", 155 portretów w formacie albumo­
wych, w ozdobnej oprawie 5 K. 50 h.

Gomperz dr. H. „Uzasadnienie filozofii neo- 
sokratycznej “, przełożył z upoważnienia autora 
A. Krasnowolski. 2 K.

Łętowski J. (Wł. Książek) „Amant komi­
czny". powieść z życia aktorów warszawskich.
1 K 40 b.

Morawska Z. „Jan Niewdżyd", powieść z 
dawnych czasów. Z 6 nsunkami Józefa Rapa­
ckiego. Cena w oprawie B K  20 h.

Nusbaum dr. Józef prof ,Z zagadek ży­
cia". Szkice i odczyty z dziedziny biologii. Cena
2 K. 40 h.

Poe Allan Edgar „Przygody Artura Gor 
dona Pyma" 2 K.

Pouczenie o zakładaniu spółek oszczędno 
ści i pożyczek (systemu RGffeisuna) pod patro 
natem Wydziału krajowego we Lwowie 30 h.

Prus B. (Aleks. Głowacki) „Najogólniejsze 
ideały życiowe" 4 K. 70 h.

Rodziewiczówna M. „Szary proch", powieść, 
wydanie nowe z przedmową P. Chmielowskiego 
80 h., w oprawie 1 K. 20 b.

Stefczyk dr Fr. „Podręcznik dla spółek 
oszczędności i pożyczek systemu Raiffeisena". 
Karton 3 K., w płótno 3 K. 50 h.

Stefczyk dr. Fr. „Spółki oszczędności i po­
życzek systemu Raifleisena, ich zasady, organi- 
zacya i patronaty". 40 h

Stefczyk dr. Fr. „Podatki i należytości 
skarbowe w zastosowaniu do spółek oszczędności 
i pożyczek systemu Raifleisena i w ogóle do sto­
warzyszeń zarobkowych i gospodarczych". 30 h.

Tablice do obliczania procentów od 3 pre. 
do 8 prc., ułożone i wydane przez Patronat dla 
spółek oszczędności i pożyczek. Cena 1 K.

Warnkówna Jadwiga „Władzio nad mo­
rzem". Opowiadania dla dzieci od lat 8. Z 6 
rysunkami St. Sawiszewskiego. 2 K. 60 b.

dramatu krakowskiego, z którą nasza publiczność 
serdecznie sympatyzuje.

Pani Siemaszkowa czyniła naturalnie „he 
nory domu", zdobywając sobie hołdy prześliczną 
deklamacją utworów Tetmajera i Konopnickie, 
i odegraniem przepięknem wraz z p. Pawłowskim 
(art. krakowski) sceny z dramatu I. Kisielew­
skiego „W sieci".

Również i Bogusławski zapisuje olbrzymi 
sukces artystki.

Pani Boiska występuje obecnie z wiel 
kiem powodzeniem w operze w Petersburgu.

Pani Siemaszkowa wystąpiła zogrom- 
nem powodzeniem w Warszawie na estradzie 
koncertowej.

Słowo pisze: Świetnie się powiódł koncert 
p. Wandy Siemaszkowej, znakomitej artystki

B ism a rck a  „Listy do narzeczonej i żony1 
wydano świeżo w Stutigardzie. Jest tych „doku 
mentów" 506, a pochodzą z okresu 43 lat. Ani 
historyk, ani psycholog — pomimo enfcuzyazmo 
wania się niektórych dzienników niemieckich 
także tern „dziełem" Bismarcka — nie znajdą 
tu nic szczególnego. D!a nas Polaków interesu­
jące jest to chyba, że Bismarck w jednym z li­
stów do swej narzeczonej a późniejszej żony 
nazywa ją, pisząc po polsku : „Czarna kotka, 
mila dusza". Zwykle przemawiał do niej w owych 
czasach: „Angela mia".

W łochy- Wyszedł zeszyt X. pięknego 
albumu i obejmuje ciekawsze budowle, krajobra­
zy i zabytki sztuki Parmy, Mantuy, Ferrary, 
Modeny i Bolonii.

Nnkładern. zarządu głównego Towarzy- 
twa Kółek rolniczych wydane zostały dwie nowe 
broszurki: Nr. 8 „O łąkach" napisał T. J. 
str. 32, cena 12 hal. i nr. 9 „O opustaoh po­
datku gruntownego z powodu szkód elementar­
nych" napisał Karol Sieprawski str. 16, cena 6 h, 
Nabywać można w księgarniach i w zarządzie 
głównym Towarzystwa Kółek rolniczych we Lwo­
wie, ul. Kopernika 1. 19, II. p.

Nowe pismo. Kuryer Codzienny donosi, 
że jeden z prawników warszawskich wniósł po­
danie do głównego rossyjskiego zarządu prasy o 
pozwolenie założenia pisma, poświęconego wyłą 
cznie sprawom mieszkaniowym p. t : Gospodarz 
i lokator.

„Teatr japcóskl i Sada Jacco“ . Znany
autor „Karykatur", „Sonaty" i „W Sieci", p. A. 
Kisielewski, wystąpił w Krakowie przed licznem 
gronem słuchaczów w roli prelegenta. Tematem 
jego odczytu wielce oryginalnego w formie, a wy 
soce zajmującego w treści był opia wrażeń, jakie 
p. Kisielewski odniósł w teatrze LA Fuller na 
tegorocznej w wystawie w Paryżu, z występów 
trupy japońskiej z głośną aktorką Sadą Jacco 
na czele.

Prelegent rozwinął ciekawy szkic dziejów 
teatru japońskiego, którego początki odnosi on do 
roku 1603. W kilkadziesiąt lat później wielki 
cios zadaje teatrowi japońskiemu w zarodzie za­
kaz mikada zabraniający kobietom występowania 
na scenie. Zakaz ten uchylony dopiero w osta­
tnich latach spowodował zwrot w całym ustroju 
teatru japońskiego, a pojawienie się genialnej 
Sada Jacco zwróciło nań uwagę całego świata 
Bardzo zajmującymi były podane przez prele­
genta szczegóły o aktorach japońskich, o ich 
świetnych i w wielkiem poszanowaniu trzyma­
nych kostyumach. o teatrach nadwornych i pry­
watnych w Japonii, o sposobie przyjmowania 
aktorów i nagradzania przez publiczność. Po­
służyło to p Kisielewskiemu za tło do rzucenia 
następnie silnej impresyi wrażeń odniesionych na 
przedstawieniu trupy japońskiej.

Z te a tru .  Z powodu niedyspozycji jednego 
z wykonawców głównych ról w sztuce p t.: 
„Czerwona toga", jutro, w sobotę, daną będzie 
3 aktowa komedya Al. hr. Fredry „Damy i hu- 
zary" —- zaś przedstawienie „Czerwonej togi“ 
odłożono do środy.

We wtorek w operze Verdi’ego „Rigoletto" 
odbędzie się debiut p. Ludwiki Marek (Onyszkie­
wicz) w partyi Gildy, który we wszystkich sfe­
rach Lwowa budzi wielkie zainteresowanie. Tre- 
fnisia śpiewać będzie po raz pierwszy p. Szy­
mański.

Eepertoar teatru miejskiego we 
Lwowie.

Dziś, w piątek Zaczarowane koło", baśń 
dramatyczna w 5 aktach Lucyana Rydla. (Uwień- 
ozona pierwszą nagrodą w Warszawie na kon­
kursie J. Paderewskiego).

Jutro, w sobotę „Damy i huzary", kome­
dya w 3 aktach Al. hr. Fredry (ojca).

W niedzielę o godzinie pół do 4 po po­
łudniu „Ksenia", poemat dramatyczny w 1 akcie 
Aurelego Urbańskiego; „Wspomnienie", obraz 
sceniczny w 1 akcie przez Gryfitę i „Noc w 
Belwederze", epilog na tle historycznem w 1 
akcie przez Adama Staszczyka.

W niedzielę o godzinie 7 wieczorem „Fra 
Diayolo", opera komiczna w 3 aktach Aubera; 
występ Aleksandra Myszugi.

W poniedziałek „Wróble", komedya w 3 
aktach Labiche’a i Delacour; z p. Fiszerem w 
głównej roli.

We wtorek „Rigoletto", opera w 3 aktach 
Verdi’ego. Debiut p. Ludwiki Marek w partyi 
Gildy; partyę trefnisia śpiewać będzie p. Szy 
mański.

We środę po raz pierwszy „Czerwona to­
ga", sztuka w 4 aktach M. Brieui’a.

Rada miasta Lwowa.
(Posiedzenie z dnia 29 listopada).

Otwierając wczorajsze pooiedzenie Rady, 
złożył prezydent miasta dr. Małachowski na­
stępujące sprawozdanie o przebiegu tyfusu 
brzusznego we Lwowie i o zarządzeniach, po­
czynionych w dalszym ciągu, celem zwalcze­
nia tej epidem ii:

Epidemia tyfusu brzusznego prawie wy­
gasła. Ilość sporadycznych wypadków tyfusu 
zmniejszyła się. Z rejonu epidemicznego od 
28 listopada nie było zgłoszonego nowego 
wypadku. Z innych części miasta od 3 dni 
nie zgłoszono żadnego nowego zachorowania 
na tyfus.

Dnia 28 listopada było ogółem jeszcze 
92 chorych, z tego 45 rekonwalescentów. Od 
21 października do 28 listopada zachorowało 
razem 154 osób. Po odliczeniu 17 wojsko­
wych, 11 obcych i 7 wątpliwych, miejscowych 
wypadków było 119.

Stan chorych w baraku z d 29 listo 
pada wynosił mężczyzn 15, kobiet 10, razem 
25. Z liczby tej połowa chorych jest rekon­
walescentami bez gorączki.

Na wniosek sekcyi IY Rady miejskiej 
zaprowadzono od 28 listopada nocną służbę 
lekarską w baraku epidemicznym.

Od 19 do 29 listopada zrewidowały 
dzielnicowe komisye sanitarne 1179 domów, 
mianowicie w dzielnicy I —81, w II— 384, w 
II I— 873, w IY—160, w V —181.

Roboty nagłe, nakazane przez te komi­
sye, a nie wykonane przez właścicieli w o- 
znaczonym termienie przeprowadzają organa 
magistratu z urzędu na koszt właścicieli.

Delegowany dla spraw antiepidemicz- 
nych komisarz magistratu objeżdża dwa razy 
na tydzień miasto i kontroluje, czyli wyko­
nane są zarządzenia, celem stłumienia epi­
demii.

Zarządzono wyczyszczenie wszystkich 
trzech źródeł zapijarskieh. Czyszczenie to po­
wtarzać się będzie co 10 dni. Woda ze wszy­
stkich tych trzech źródeł poddaną zostanie 
ponownemu badaniu bakteryologicznemu.

Woda ze studni miejskiej kopanej na 
przecznicy między ul. Zulińskiego a Skrzyń­
skich, zbadana bakteryologicznie przez dr. 
Obrzuta, okazała się bardzo dobrą.

Wodę ze studni w uli y Mochnackiego 
obok domu 1. or. 34 dano do rozbioru bakte- 
ryologicznego.

Zarządzono czyszczenie źródła Underki 
na Gródeckiera co 10 dni.

W szkołach miejskich dzieci otrzymują 
od 26 listopida do picia wodę przegotowaną. 
3ada szkolna okręgowa miejska okólnikiem 
poleciła Dyrekcyom szkół dopilnować tego za­
rządzenia.

Dnia 28 listopada postanowił magistrat, 
by na czas epidemii fabrykanci wyrabiali 
wodę sodową z wody przegotowanej. Woda 
przez nich używana poddaną będzie rozbio­
rowi chemicznemu i bakteryologicznemu. Oso­
bny urzędnik będzie wydelegowany, aby na 
czas epidemii dozorował fabrykaeyę wody so­
dowej.

Na czas nieobecności obłożnie chorego 
chemika miasta dr. Wąsowicza zaangażowano 
dr. Niemczyckiego (asystenta p. prof. dr. Ra­
dziszewskiego) do czynności w miejskiem la- 
boratoryum chemicznern.

W czasie od 7 do 28 listopada wyczy­
szczono ogolem 313 basenów.

De-zinfekeyj od 21 do 28 listopada wy­
konano w 102 wypadkach.

W dalszym ciągu posiedzenia r. M a y e r  
interpelował prezydenta miasta w sprawie 
„porządków" przy placu Dominikańskim w 
realności miejskiej, kupionej przez gminę m. 
Lwowa na rozbiórkę, a wynajmowanej dalej 
okatorom, pomimo, że stosunki sanitarne w 

tej realności pozostawiają wiele do życzenia.
R. R i e d l  interpelował prezydenta mia­

sta w sprawie stosunków sanitarnych w filii
V. gimnazyum.

W odpowiedzi na te interpelacye zazna­
czył p. prezydent, że powołane do tego ko- 
misye zajmowały się temi sprawami i zarzą­
dziły wszystko, co tylko okazało się potrze- 
bnem.

Z kolei interpelował r. R i e d l  prezy­
denta miasta w sprawie podwyższenia płac 
nauczycielskich.

Odpowiadając na tę interpelacyę, zazna­
czył dr. Małachowski, że sprawa ta wkrótce 
będzie załatwioną.

Na wniosek r. dr. G ł ą b i ń s k i e g o  
uchwalono wysłać na wiec miast, mający się 
odbyć w Wiedniu w pierwszej połowie gru­
dnia w sprawie obciążenia gmin z powodu 
noweli o swojszczyżnie i kosztów poruczone- 
go zakresu działania, pp. dr. Małachowskie­

go, wiceprezydenta magistratu Romanowskie 
go i dr. Aleksandra Maryańskiego.

Następnie uchwaliła Rada udzielić dr. 
Pomianowskiemu, syndykowi miejskiemu pał- 
nomocnietwa dla zastąpienia Rady przed Try­
bunałem administracyjnym w sprawie roz­
działu podatku zarobkowego, opłacanego przez 
kolej północną.

W dalszym ciągu posiedzenia dokonano 
wyboru komisyj dla przeprowadzenia wybo­
rów z kuryj V. i III. Wybory te odbędą się 
w sześciu salach ratusza, a w kuryi V. nad­
to w szkole im. Staszyca i Mickiewicza. Cy­
fra wyborców z kuryi V. wynosi około 
26.000.

Przy sposobności dyskusyi nad wybo­
rem tych komisyj r. M a r k i e w i c z  posta­
wił wniosek, ażeby magistrat dla ochrony wy­
borców przed nadużyciami i teroryzmem, za­
wezwał w czasie wyborów z obydwóch kuryj 
pomocy straży wojskowej.

Dr. M a ł a c h  o w s k i  zaznaczył na to, 
że jakkolwiek w r. 1897 było wyborców o 
3000 więcpj jak obecnie, wystarczyła zupeł­
nie straż miejska i obywatelska i nie było 
żadnych bójek. Zdaniem p. prezydenta taka 
organizaeya wystarczy i podczas tegorocznych 
wyborów.

W głosowaniu wniosek r. Markiewicza
upadł.

Następnie uchwaliła Rada przypuścić do 
losowania z fundacji Blanka 812 kompe- 
tentów.

Sprawę wydzierżawienia folwarku w Żu­
brzy referował r. dr. Dulęba. Uchwalono z 
folwarku Żubrze Sicbów-Pasieki wydzierżawić 
101 morgów p. Seferowiczowi, 1Ó0 morgów 
pod lasem „Oświeca" położonych wydzierża­
wić p. Linscheidowi, resztę zaś wydzierżawić 
Spółce oszczędności włościan w Żubrzy.

Wsparcia po 119 koron z fundacyi Ba- 
łutowskich uchwaliła Rada na wniosek r Ge- 
tritza nadać: Janowi Kalińskiemu, Wawrzyń­
cowi Tokarskiemu, Adamowi Sttlberowi i Ma­
ciejowi Gisak, terminatorom rzemieślniczym.

W końcu załatwiono kilkanaście rekur- 
sów co do pomieszkań dla stróżów kamieni- 
cznych, uwzględniając niektóre.

Na tern o godzinie 9-15 wieczorem za- 
mknął prezydent dr. Małachowski wczorajsze 
posiedzenie Rady.

Z  IzT o-y s ą d o w e j .

Lwów, 30 listopada
(Podpalenie i oszczerstwo).

Wczoraj przed południem rozpoczęła się 
przed tutejszym trybunałem sądu przysięgłych 
rozprawa karna przeciw Fedkowi Leosowi, 
gospodarzowi z Zarudziec, o zbrodnię podpa­
lenia i oszczerstwo, popełnione tem, że w 
dniu 11 lutego 1898 podpalił w Zarudcach 
stodołę włościanina Goja a następnie o pod­
palenie tej stodoły obwiniał tego ostatniego.

Rozprawę, która potrwa kilka dni, pro­
wadzi radca sądu krajowego p. Gizowski. 
Oskarża zastępca prokuratora państwa p. Kwiat­
kowski, broni oskarżonego dr. Nussbrecher. 
Do rozprawy powołano 46 świadków.

B erlin , 30 listopada. (Telegram). Pro­
ces przeciw członkom klubu szulerskich „nie­
winiątek" („Der Harmlosenu) skończony. Kai- 
ser skazany na 3 miesiące, Schachtmayer 2 mie­
siące a Wolf na 4 miesiące więzienia. Wolf nad­
to zasądzony na zapłatę 3,000 marek. Sąd 
przy tern orzekł, że Kaiser i Schachtmayer 
karę już odsiedzieli w więzieniu śledczem.

Nowe połączenie telefoniezne L w ó w - 
Wiedeń. Wiener Tagblatt dowiaduje się, że 
w Ministerstwie handlu jest zamiar zbudo­
wania już w ciągu przyszłego roku, drugiego, 
bezpośredniego połączenia telefonicznego mię­
dzy Wiedniem a Lwowem. Z tego powodu 
zamierza także, jak twierdzi ów dziennik, 
bukowińska Izba handlowa i przemysłowa 
wystosować do Ministerstwa handlu petycyę 
w sprawie przyłączenia Czerniowiec do tej 
bezpośredniej linii telefonicznej.

Fabryki żelazne w Eossyi przecho­
dzą obecnie dotkliwe przesilenie. Jak pjsZ4 
gazety rossyjskie, bardzo wiele fabryk nie jest 
w możności wypłacenia dywidendy akcyona* 
ryuszom z powodu zupełnego braku obstą- 
unków. Nawet tak wielka fabryka, jak P u^ ' 
owska zmniejszyła w tym roku dyw idend 

z 7 do do 4 i pół prc.

Kolej płocka. Według in f o r m a c y i
Petersburga koncesye na bndowę drogi z '
a zn e j od Dęblina (N o w o g ie o rg ie w s k a )  

Płocka, na posiedzenia departamentu kolej0   j i ,, „ „  iraTimie-
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skiemu. Koneesya dana jest na lat 60, przy­
ję ta  skarbowi przysługuje prawo skupu drogi
Po upływie lat 20, licząc od chwili otwarcia 
rUehu. Nowa linia będzie miała tor szeroki, 
^skutek czego łączyć się będzie bezpośrednio 
komunikacją tranzitową z drogą Nadwiślań­
ską bez potrzeby przeładowywania towarów.

Kalendarz rybacki. Do połowy gru­
dnia nie wolno lapić łososia i pstrąga, a 
przez cały miesiąc raka samca i samicy.

Złowione ryby muszą mieć przepisaną 
miarę.

Na wędkę dobrze idzie lipień, okoń, 
szczupak, głowacica i płotka.

Frankfurt, 30 listopada. Austryackie 
Kredyty 21120, Koleje państwowe 14210, 
Alpiny — -  , Diseonto 179 80, Laura 208'—, 
•Montany — . Tendencya: — .

Wiedeń, 30 listopada. Cukier (stale 
25-40. Nafta niezmieniona. Spirytus (nie­
zmieniony) 42‘20.

W iedeń, 30 listopada. Targ zbożowy. 
(Kursa te koronach i po 50 klg.). Pszenica 
na jesień — •— do — •—. Pszenica na wio­
snę 7-69 do 7-70. Zyto na jesień — * — 
do —•— . Zyto na wiosnę 7 60 do 7-61. 
Knknrudza na listopad — do ‘ .
Kukurudza na ma) - czerwiec 1901 roku 
5-21 do 5-22. Owies na jesień — — d o — '—. 
Owies na wiosnę 5 88 do 5‘90. Rzepak na 
styczeń-luty — '— do —' —. Rzepak na 
sierpień-wrzesień 1901 r. —-— do —•— • Olej 
rzepakowy n a  styezeń-kwiecień —• — do—’— . 
Usposobienie: silne. Pogoda: pochmurno.

Budapeszt, 30 listopada. Targ zbożo­
wy. .Kursa r/t koronach i po 50 klg.) Pszenica 
Ha październik 7 55 do 7-57, pszenica na kwie­
cień 7-37 do 7-38. Zyto " na październik
—•  do —•— . Zyto na kwiecień 714  do
7-15. Owies na październik — •— do — •— . 
Owies na kwiecień 5 5 5  do 6 '57. Ku­
kurudza na październik — * — do — •—. Kuku­
rudza na maj 1901 r. 4'89 do 4‘90. Rze­
pak na wrzesień — ’— do —’— . Oferty na 
p-zenicę: dostateczne. Chęć kupna: lepsza. 
Usposobienie: spokojne. Pogoda: pochmurno.

Berlin, 30 listopada. Banknoty austrya­
ckie (podług obliczenia procentowego) 85-—, 
Spirytus 45‘60.

Paryż, 30 listopada, 
renta 100-92, Mąka 25 70.

Trzyprocentowa

GLetda towarowa. Cukier surowy 
loco Anssig 25 45 do 25 55, loco Ołomu­
niec 23 90 do 24 —, loco Bernc-Wiedeń 
23 95 do 24-05, na g r u d z i e ń  loco Aus- 
sig 2545 do 25 55. Cukier w kostkach: 
prima 86"75 do 87 —, secunda 86 25 do 
8650. Soirytus kontyngentowany: loco Wie­
deń 42-20 do 4*2 80. — Nafta kaukaska: 
tramito  Tryest 1 2 — do 12*50, galicyjska 
przeźroczysta 40 35 do 41 35. Ceny w koro­
nach ________

T arg  zbożowy.

Lwów, 30 listopada. Pszenica gotowa 
14 80 do 15 —, pszenica na termina 14.20 do 
14 60, żyto gotowe 12 50 do 13"—, żyto na 
termina 1240 do 13 — . owies obroczny go­
lowy 12 20 do 12 90, owies na termina 1150 
io 12.— jęczmień pastewny 10’— do 11-— . 
ięczmień browarniczy 12-50" do 13*40, groch 
io gotowania 34 50 do 2 4 — , wy k a — — do 
— — , nasienie imane — *— do — *— , na­
sienie konopne — — do —*—, bób * 
io — . bobik 11 60 do 12 40 hreczka — * —
io — -— , koniczyna czerwona galicyjska 110 — 
io 130 —, biała 7 0 -  do 1 2 0 —, tymotka 
B8-— do 4 8 — , szwedzka — do — *—. 
kukurudza —*— do —*— , nowa — *— do 
—•— ó.o chmiel stary —•— do — *— , nowy za 
— kilo — ■— do — ■—, rzepak 26 50 do 
27 —, croch pastewny 12-— do 13*—, lnian- 
ka 20 50 do 22.

Spirytus loco za 50 litr. gotowy 35"50 
do 36 — "paritas Tarnopol, na termin 32 50 
do 33*— , waranty —*— do —*—.

0STATBIA POCZTA

Na j j .  P a n  — jak z Budapesztu tele- 
iją — przyjął wczoraj na osobnej au- 
cyi P. Ministra spraw zagranicznych hr. 
chowskiego, a następnie prezesa gabi- 
węgierskiego p. Szella.

Saleb. Chronik donosi, że tamtejszy ar- 
cJbiskup ks. Katscbthaler — zawiadomił Sto­
warzyszenie dla założenia salzburskiego Uni­
wersytetu katolickiego, iż na ostatniej konfe- 
reHcyi biskupiej w Wiedniu, wziętą była ta 
sprawa pod rozwagę i że odtąd komitet bi­

skupi nią zajmować się będzie. Utworzono 
także stały w tym celu komitet.

Z Monachium donoszą, że znany pro 
fesor Uniwersytetu, bawarski deputowany do 
sejmu i parlamentu niemieckiego, br. Her- 
tling, ma być mianowany posłem przy Wa­
tykanie.

Z dniem jutrzejszym upływa termin 
w którym z nakazu władz pruskich wszyscy 
robotnicy polscy z Galicyi i Królestwa Pol­
skiego zatrudnieni w Poznańskiern, Prusach 
Zachodnich i na Szląsku muszą opuścić gra­
nice monarchii pruskiej. Już przedwczoraj 
około 2000 takich robotników przejechało 
przez Poznań udając się ku granicy.

Jutro dnia 1 grudnia odbędzie się w ca­
łej Rzeszy niemieckiej spis ludności, oraz spis 
żywego inwentarza i drzew owocowych.

Jak z góry można było przewidywać, 
niemieckie dzienniki liberalne przyjęły nie­
życzliwie znany nam a postawiony w parla­
mencie niemieckim przez centrum katolickie 
wniosek religijno politycznej natury. Nie mo­
gąc zaprzeczyć, że wniosek, który żąda usu­
nięcia wielu przestarzałych przepisów, krępu­
jących zarówno swobodę sumienia jednostek, 
jak swobodę całych korporacyi religijnych, 
oparty jest na tych zasadach wolności i spra­
wiedliwości państwowej, do których liberaii 
się przyznają, występują zawzięcie przeciw 
nim z tego tylko powodu, że wyszedł z łona 
centrum katolickiego, przeto, wedle ich ro­
zumowania musi być uważanym za płód du­
cha reakcyi.

Warsz. Dniew. zaprzecza doniesieniom,, 
jakoby w kopalniach dąbrowskich mnóstwo 
robotników pozostawało bez zajęcia. Na pod­
stawie zasiągniętych u źródła iuformacyi, or­
gan ten zapewnia, że kopalnie uskarżają się 
ustawicznie na brak robotników i starają się 
o ułatwienie sprowadzania sił roboczych z 
Galicyi. __________

Wedle prywatnych doniesień, ambasa­
dorem niemieckim w Petersburgu, ma zostać 
w miejsce ks. Radolina, hr. Herbert Bis­
marck._________ __________

Z Petersburga telegrafują do Neue Fr. 
Presse: Chorobę cara uznali lekarze natych­
miast jako tyfus brzuszny. W Jałcie, gdzie 
znajduje się instytut bakteryologiczny, z po­
czątku nie znaleziono jednak bakcylów tyfu­
sowych, a powiodło się to dopiero po kilku 
dniach. — Punkt kulminacyjny osiągnęła 
choroba cara ostatnie.) niedzieli. Odtąd też 
temperatura zaczęła spadać. Car ani razu nie 
stracił przytomności. Carowa cały czas jest 
przy nim. Lekarze mówią, że truduo w ogóle 
pomyśleć o lepszym przebiegu choroby, oba­
wiają się tylko, żeby car nie dostał malaryi, 
gdyż obecna pora roku bardzo na Krymie 
rozszerzaniu się tej choroby sprzyja. Dla­
tego żądają, aby chory natychmiast po rekon- 
walesceacyi, a nawet jeszcze podczas niej u- 
dał się na północ, prawdopodobnie do Car­
skiego Sioła.

W Sofii uważają za rzecz pewną, że 
książę Ferdynand przyjął dymisję ministra 
wojny, pułkownika Paprikowa, który wręczył 
mu ją już przed kilku tygodniami. Pozosta­
nie on jednak w urzędzie aż do chwili, gdy 
Zgromadzenie narodowe ukończy obrady nad 
adresem do tronu i gdy udzieli swego przy­
zwolenia na stan oblężenia, ogłoszony w kil­
ku okręgach.

Serbskie ministerstwo wojny wysłało do 
Austro-Węgier pięciu oficerów, którzy przez 
.jeden rok mają odbywać służbę w' rozmaitych 
pułkach ces. i król. armii.

Z Konstantynopola telegrafują do Frankf. 
Ztg .: Z różnych stron donoszą, że podróż ks. 
Jerzego naczelnego komisarza na Krecie ma 
na celu osiągnięcie niepodległości tej wyspy 
i że w tej mierze ma on zapewnione poparcie 
Rossyi. Rzeczywiście ks. Jerzy wystąpił do 
czterech głównie tutaj interesowanych mo­
carstw z propozycyą, aby Kretę przyłączyć do 
Greeyi, mianowicie w tej formie, w jakiej 
przyłączone są Alzacya i Lotaryngia do ce­
sarstwa niemieckiego. Książę zgodził się na ten 
wypadek pozostać namiestnikiem Krety. Otóż, 
jak zapewniają ze strony dobrze poinformo­
wanej, rossyjski minister spraw zagranicznych 
Lamdsdorff dał księciu, podczas jego pobytu 
w Petersburgu jak najwyraźniej do zrozumie­
nia, że Rossya nie zezwoli na zmianę obecnego 
stanu rzeczy na Krecie.

Rząd francuski postanowił przedłużyć 
drogę żelazną w Algierze południowo-zacho­
dnim aż do Igli, równocześnie jednak postę­
pować tak ostrożnie, by tym krokiem nie dać

\ Stanowisko generał - gubernatora Indo- 
Chin, Doumera, świetnego administratora, oka­
zuje się podobno zachwianem. Socyaliści i 
MUlerand zarzucają mu klerykalizm, ponieważ 
zakłada szkoły i misye katolickie. Jest to tem- 
bardziej charakterystyczne, że Doumer był 
filarem wolnomularstwa i ministrem skarbu 
w gabinecie radykalnym p. Bourgeois.

Hiszpańskie pismo Economiste zaznacza, 
że z powodu trudności budżetowych, Hiszpa­
nia weszła w okres nieustających przesileń 
gabinetowych, gdyż żadne ministeryum nie 
chce się podjąć przeprowadzenia koniecznych 
oszczędności. Ministrowie pogarszają sytuacyę, 
nie chcąc narazić się interesom prywatnym.

Z Transvaalu donoszą, że Boerów po­
wodzenie ich partyzantki i entuzjastyczne 
przyjęcia Krugera w Europie zagrzewają do 
nowych bohaterskich wysilę*. Oddziały Bothy 
i Yilljiona rozwijają w okolicy Pretoryi coraz 
energiczniejszą akcyę. Zamierzają one prze­
nieść punkt ciężkości swej partyzantki bardziej 
na południe na granicę kraju Przylądkowego, 
gdzie wielu Afrykanderów czeka tylko chwili 
przyłączenia się do nich.

Angielskie dzienniki oświadczają się zgo­
dnie przeciw obranemu przez lorda Robertsa 
w ostatnich czasach systemowi palenia farm 
Boerów, którzy pozostają dotąd w polu. Dzien­
niki utrzymują, że ten srogi system podsyca 
tylko nienawiść miejscowego żywiołu przeciw 
Anglikom i opóźnia powrót powstańców do 
domu.

Angielska intendentura wojskowa poczy­
niła nowe zakupy dla armii w Transvaalu. 
Z rozmiaru tego obstalunku wnioskują, że 
angielskie ministeryum wojny liczy się z mo­
żliwością, iż wojna potrwa jeszcze pól roku.

W iedeń , 30 listopada. Na dzisiejszem 
dorocznem zgromadzeniu Związku austrya- 
ckieh przemysłowców prezydent Pastree' zdał 
sprawę z czynności Towarzystwa i wspomniał 
między innerni, że przeważna część przemy­
słowców na zapytanie, jakie są przyczyny obe­
cnego zastoju w życiu ekonoiniczaem Austryi, 
odpowiedziała, że są niem i: ogólna sytuacya 
polityczna i spory narodowościowe. Po skoń­
czeniu sprawozdania prez. Pastree zaapelował 
do członków Związku, ażeby przy wyborach 
do Rady państwa w myśl odezwy wyborczej 
Związku głosowali tylko na takich kandyda­
tów, którzy zdecydowani są wystąpić za u- 
ruchomieniem parlamentu. Po przyjęciu spra­
wozdania z roku ubiegłego przedłożono, refe­
rat o sprawie ubezpieczenia na wypadek stryj­
ku. Następnie zgromadzenie przyjęło rezolu­
cje  domagające się: zniesienia rozporządzenia 
o należytościaeh od przeniesienia własności, 
uwolnienia cichych wspólników od podatku 
rentowego, wreszcie utworzenia familijnych 
spółek akeyjnyah i ulg podatkowych dla spó­
łek akcyjnych.

Briix, 30 listopada. Robotnicy z szybu 
Plutona rozpoczęli dziś wszyscy pracę. Jutro 
zbiera się urząd pojednawczy celem załago­
dzenia różnic między robotnikami a dyrekcyą 
kopalni.

Berlin, 30 listopada. Jak z kół poin­
formowanych donoszą, następcą ks. Munstera, 
jako ambasadora w Paryżu, zamianowany bę­
dzie dotychczasowy ambasador niemiecki w 
Petersburgu książę Radolin.

Llwadya, 30 listopada. Podług wyda­
nego wczoraj rano biuletynu, car przepędził
środo dobrze i spał w ciągu dnia raniei wię­
cej godzinę. O godzinie 9 wieczorem tempe­
ratura wynosiła 36 4, puls 68. W nocy spał 
car bardzo dobrze i nad ranem we czwartek 
czuł się rzeźwiejszym. Siły przybywają. O go­
dzinie 9 lano temperatura wynosiła 36*2, 
puls 60.

F aryż, 30 listopada. Izba uchwaliła
ustawę, znoszącą biura pośredniczące w udzie­
laniu posad robotnikom i oficjalistom.

A niclie (we Franeyi), 30 listopada.
Pracę około wydobycia trupów* ukończono; 
żadnych więcej zwłok nie znaleziono.

Konstantynopol, 30 listopada. Biskup 
ormiański z Muscb,ks. Papken został areszto­
wany za to, że. wniósł protest przeciw gwał­
tom popełnianym przez Kurdów.

K o stau ty n o p o l, 80 listopada. Gar Mi­
kołaj kazał wyrazić sułtanowi podziękowanie 
za współczucie z powodu jego choroby i o- 
świadczyć, że troskliwość sułtana uważa za 
nowy dowód przyjaźni.

W ypadki w Chinach.

B erlin , 30 listopada. Cesarz niemiecki 
nadał kapitanowi Kremkowowi order pour le 
merite za waleczne zachowanie się przy zdo-

powodu do rozbudzenia sprawy marokańskiej. * byciu fortów7 w Peitang

Londyn, 30 listopada. Times donosi 
z Pekinu, że oddział francuskiego wojska znaj­
duje się obecnie na granicy prowincji Szensi 
i zamierza wyruszyć do Taijuenfu. Standard 
donosi z Shanghaju pod datą wczorajszą o 
wybuchu prochu w miejscowości Hangczau; 
wybuch ten przyprawił o śmierć 40 osób.

Londyn, 30 listopada. Jak dzienniki 
donoszą z Pekinu, nadszedł tam dnia 27 b. m. 
goniec od kolumny Yorka, który zażądał co 
rychlej lekarza dla pułkownika Yorka i do­
niósł, że zastano pułkownika tego bez przy­
tomności wskutek zaczadzenia gazem węglo­
wym, jaki się wydobywał ze źle skonstruowa­
nego pieca. Lekarz natychmiast udał się do 
niego. Kolumnę tę Waldersee sam odprowa­
dzi do Pekinu.

Londyn, 30 listopada. .Jak donoszą 
dzienniki z Pekinu z dnia 28 b. ra., sły­
chać, że Rossyanie wydadzą kolej żelazną z 
Szanhaikwan do Tientsinu Niemcom, a ci 
zwrócą ją Anglikom. Pewien konsul w Shan­
ghaju otrzymał wiadomość, że 10.000 wojsk 
generała Tungtusianga wtargnęło do prowin­
cji Kansu, aby tam połączyć się z ks. Tua- 
nem, celem rozpoczęcia jawnej rewolucyi prze­
ciwko cesarzowi.

Londyn, 30 listopada. Do dzienników 
wieczornych donoszą z Pekinu, ż e — jak sły­
chać — poseł rossyjski Giers cofnął oświad­
czenie swe, iż zgadza się na projekt warun­
ków, stawianych Chinom. Giers podobno nie 
chce podpisać tego projektu, jeśli nie będą 
zmienione postanowienia o ukaraniu winnych 
i o wynagrodzeniu szkód.

Podbój Tra,nsvaalu.

Londyn, 30 listopada. Według dzien­
ników wieczornych Steyn (prezydent Oranii) 
został zraniony w potyczce z wojskiem gene­
rała Knoxa. Do urzędu wojennego wiadomość 
taka nie nadeszła.

Roberts telegrafuje: Pułkownik Barker 
zaatakował podczas marszu do Dewetsdorp 
Boerów zajmujących silną pozycję i stracił 
3 ludzi. Pułkownik Plumer zaatakował 500 
Boerów na północny - wschód od Dewagen- 
drift i obszedł ich pozycye. Boerzy cofnęli się 
zostawiwszy 3 trupy na pobojowisku. Inny od­
dział angielski maszerując do Betlehem n a­
trafił dnia 23 listopada na Boerów, zajmują­
cych silne stanowisko pod Aintigercloff i zdo­
był główną ich pozycyę. Anglicy mieli 2 za­
bitych w tej liczbie 1 porucznika, oraz 3 ran­
nych między tymi jednego majora. Dnia 21
b. m. Boerzy zaatakowali Dewetsdorp; miej­
scowość ta dnia 24 b. m. musiała się poddać, 
ale dnia 26 b. tn. Knox napowrót ją  obsadził.

Londyn, 30 listopada. Lord Roberts 
donosi z Johanaesburga: Knox pobił pod 
Yaalbank Boerów pod wodzą Steyna i De- 
weta. Cofnęli się oni na zachód i południo­
wy zachód i znajdują się obecnie, między obo­
zem angielskim a koleją żelazną. Anglicy 
zajmują pod Smithfields świetne stanowisko 
na pagórkach po stronie północnej, Do wojsk 
Deweta przyłączyło się wielu farmerów.

Londyn, 30 listopada. D aily Telegraph 
dowiaduje się, że lord K i t c h e n e r  o b e j ­
mu j e  z d n i e m  d z i s i e j s z y m  n a c z e l n e  
d o w ó d z t w o  n a d  w o j s k i e m  a n g i e i -  
s k i e m  w A f r y c e  p o ł u d n i o w e j .

T elegrafow any ku rs w iedeński.
W iedeń , .30 listopada 1900.] Zamknię­

cie giełdy (ScM tusew ic) Iłodzia* 4 min. 30 
Akcje aastryackiego Zakładu kredyt, 675 50 
Akcje węgierskiego Zakładu kredyt. 677 —, 
A.keye Anglobanłrn i72  50 Akcje Unionban- 
ku 545 50, Akeye Landerbanku 4 1 0 —, Akeye 
Baclvereim>. 4h8 50, Akeye Bodeneredit8?9 —,
Aseye gaiieyjsk. Banku h ipo tecznego  ,
Akeye Kolei państwowych 665 —. Akeye -< - 
lei Południowej J 13*50 Akcje Tramwaj A )  
248*—, Akeye Tramwaj B )  241-—, Akeye 
iloiei. Elbethal 47d*— , Akeye Kolei Pół­
nocnej — , Akeye Kolei * W ojowie- 
okiei 533 — Afrcyo Ałpiny 459 50 Akeye 
fiuna Msuanyi 495 50, Akeye Pragskiego To­
warzystwa że;. 1744*— , Akeye Fabryki broni 
289 —, Akeye Tureckie tytoniowe 290 '— , 
Obligacje węgierskiej indemnizacyi 91*10, 
Renta majowa 97 95, Austryaeka Renta koro­
nowa 98 30, Węgierska Renta koron. 9125, 
56 i. Listy Tow. kredytowego ziem. 91*40, 
4 pre. Listy Banku krajowego 92-— . 4 U* prc.
1. Listy Banku krajowego 98*50, 4 prc. Li­
sty Banku hipotecznego 89*50, 4 1/* pre. Listy 
Banku hipotecznego 98*50, 5 prc. Listy Ban­
ku hipotecznego 109 50, 4 prc. Galie. Obli­
gacje propinacyjne 95*65, 4 pre. Gal. poży­
czka kraj. z r. 1893 92 35. 4 pre. Pożyczka 
miasta Lwowa 88*— , Losy tureckie 108*75, 
Msrki 117*65, Ruble 254*50.

Odpowiedzialny redaktor Adaift K rech o  w ieok f .
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D r .  K a z i m i e r z  K r y p w s l a
przeniósł kancelaryę ndwokacką do do­
mu pod 1. 3 (I. piętro) przy ulicy Tea­

tralnej (w pobliżu Katedry).

colô euI T h6rSa""“
Codziennie o godz. 8 wieczór wielkie przedstawienie. 
IV niedzielę i  św iętu dwa przedstawienia o godz. 
4 po południu po cenach zniżonych, o godz. 8 wie­

czór po cenach zwykłych. Co piątku H i g h - L i f e . §  
Występ najznakomitszych artystów świata: Trupa 
P i o n e e r  O d r a p  (7 osób) cykliści z olbrzymem 
8t. Vincenth Go i i a tli ,  Charles D i a m o n d ,  har- 
fiuista, śpiewak i tancerz z cyrku Barnum i Bailey. 
Mi s F i o n i z e l l ,  produkeye kauczukowe na płycie 
szklanej w powietrzu. Miss D a l l g o t ,  ze swymi 
tresowanymi kotami. B r o s e h i n i ,  żongler komi­
czny. Ella M y r a ,  subretka. The B a r t h s, akrobaci 
ekscentryczni ze swoim pudlem. Miss B i s h o p ,  

zwana „czarną Patti“ i t. d.
Bilety wcześniej są do nabycia w biurze dzienników 

W-go Piohna, nl. Karola Ludwika 9.

\ r & r m  materye jedwabne
b r o k a t y ,  a d a m a s z k i  i g ł a d k i e  t o ­
w a r y  v/ bogatyn wyborze. Sprzedaż wprost 
z fabryki dia prywatnych na metry i suknie 
po oryginalnych cenach fabrycznych Próbki 

■franko. Fabryka towarów jedwabnych G e l i r u -  
d e r  S c l i i e l ,  W i e n ,  Mariahilferstrasse 76.

j?yayjeeS t& łi A s
im-i 30 iistopadaa 1900.

H OT E L  I M P E R I A L  
PP. B. hr. Drohojowski z Cieszacina, S. Su­

ski z Kijowa H. Karczewski z Morańea, Z. Janow­
ski z Falejówki, K. Kliszewski z Przeworska, W. 
Kłaczkowski z Węgier, S. Malinowski z Pragi, Z. 
Wolański z Budapesztu.

Wystawy i Muzea.
Nieustająca wystawa wyrobów prze­

mysłu krajowego otwarta codziennie w domu 
niegdyś Biesiadeckich (przy placu Halickim). 
Wstęp woiny w poniedziałek, czwartek i pią­
tek, w inne dnie 10 et. — Wszystkie przed­
mioty na sprzedaż.

Muzeum im ienia  Lubomirskich.
W dnie powszednie otwarte od godziny 9 do 
t z południa, we wtorek i piątek od godziny 
o do 5, a w niedzielę przed południem od 

iay l i  do 1.

Ruch pociągów osobowych c. k. kolei państwowych
obowiązujący z dniem 1. maja 1900 (Przyjazd i odjazd pociągów podany je s t . w czasie środkowo-europejskim).

Pociągi

posp.| osob.
o godzinie

113-20
2*31

1.35

1-45

235

1-40

12-05 I

3 35|

6T0
6-20
6-46
7-45 
800
8-05 
815  
8-50

11-45
11-55
12-55 

1-15

przy jeżdżają  do Lwowa [dworzec główny]

3-14
5-40
545
5.55
600

T 2 4 ?  
8-28'

8-50
9-23 
9-45

10-00

10-15
10-30

Ze Stryja, Kałusza i Borysławia (ze Skolego od % do 30/tt).
Z Czerniowiec, Itzkan, Oonstancy, Bukaresztu.
Z Krakowa, Orłowa, Ń. Sącza, Tarnowa, Jasła i Rzeszowa, 

Berlina, Wrocławia, Warszawy i Wiednia.
Z Podwołoezysk, Tarnopola, Grzymałowa, Kopyczyniec.
Z Krakowa, Berlina, Warszawy, Wiednia, Tarnowa, Rzeszowa, 

Rymanowa, Sanoka, Przemyśla.
Z Czerniowiec, Itzkan, Stanisławowa, Husiaty.ua.
Z Brzuchowic, (codziennie od 1S/B do 10/9 włącznie).
Z Janowa.
Z Tarnopola, (Krasnego, Brodów).
Z Ławoeznego, Stryja, Chyrowa, Sanoka, Kałufzs i Beszta.
Z Sokala i Rawy ruskiej.
Z Krakowa, Zagórza, Łupkowa, Przemyśla, Wiednia, Berlina, 

Wrocławia, Warszawy, Orłowa, Tarnowa, Pesztu.
Z Rzeszowa, (Lubaczowa, Jarosławia, Sambora i Przemyśla).
Z Stanisławowa, (Koresmezo, Potutor, Chodorowa).
Z Janowa.
Z Skolego, Stryja, Kałusza. Chyrowa, (z Ławoeznego od % 

do
Z Krakowa, Wiednia, Wrocławia, Berlina, Tarnowa, Rzeszowa, 

Rozwadowa, Przeworska, Sanoka.
Z Czerniowiec, Itzkan. Bukaresztu, Gałacu, Jass, Husiatyna 

i Stanisławowa.
Z Podwołoezysk, (Kijowa, Odessy), Grzymałowa, Husiatyna, 

Tarnopola i Brodów.
Z Brzuchowic (od 1S/B dó 16/B w niedziele i święta).
Z Podwołoezysk, (Kijowa, Odessy, Grzymałowa, Rozowy, Brodów.
Z Krakowa.
Z Czerniowiec, Itzkan. Stanisławowa.
Z Sokala, Bełżca, Lubaczowa, Rawy Ruskiej.
Z Brzuchowic, (od ls/5 do u j0 w niedzielę i święta).
Z Janowa (od % do 15/9 w niedziele i święta).
Z Krakowa, Wiednia, Berlina, Wrocławia, Tarnowa, Lubaezo- 

czowa, Sanoka, Pesztu, Przemyśla.
Z Brzuchowic (od 1S/B do 10/9).
Z Janowa (codziennie od */B do 1B/„)
Z Krakowa, Wiednia, Berlina, Wrocławia, Tarnowa, Jasła, 

Przeworska i Rozwadowa.
Z Czerniowiec, Itzkan, Bukaresztu, Husiatyna, Potutor, Kó- 

resmezo.
Z Ławoeznego, Pesztu, Chyrowa.
Z Podwołoezysk, Kijowa, Odessy, Brodów, Kopyczyniee.

na dworzec „ P  o d z a m e z e“

| Pociągi 

1 posp.| osob. odjeżdżają ze Lwowa [dworca głównego]
| o godzinie |
S' "   ---------
112-401

2-511
4-15 |  
5 45

8 8-30

Z Podwołoezysk, Tarnopola.

I 2-20
7-40

5-17
l

Z Tarnopola.
Z Podwołoezysk, Kijowa, Odessy.

1-55

2-45 
2-55

6'i5
6-30
6-35

8.40

9-00
9-15
925

9.55
10-20

1-25

2-15

3-05
315
3-36
3-30

T ro i
6T !i|

6-3°|

<5-50|
7-10J 
7-256 
7-4s| 
9-128

10-50$
10-402

11-00 ?

Do Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina).
Do Itzkan, Czerniowiec, Stanisławowa, Bukaresztu, Constancy. 
Do Krakowa, Wiednia, Wrocławia, Beriina, Chyrowa, Sambora- 
Do Brzuchowic. (od 13/B do 16/9 eedziennie).
Do Ławo e/nogo, Mankacza, Pesztu, Borysławia.
Do Podwołoezysk, Kijowa, Odessy, Brodów.
Do Stanisławowa, Podwysokiego, Potutor.
Do Krakowi, Wiednia, Wrocławia, Berlina, Lubaczowa.
Do Krakowa, Wiednia, Warszawy, Chyrowa, Przeworska, 

Rozwadowa, Stróża, Tarnowa.
Do Skolego, Chyrowa, Kałusza, (do Ławoeznego od % do ’%) 
Do Janowa
Do Podwołoezysk, Brodów, Kopyczyniec, Husiatyna, Grzyma­

łowa, Kozowy.
Do Czerniowiec, Stanisławowa, Potutor.
Do Sokala, Bełżca, Lubaczowa, Rawy ruskiej.
Do Janowa (od % co >0/9 w niedziele i święta).
Do Podwołocz) sk, (Kijowa, Odessy, Brodów).
Do Brzuchowic (od ts/5 do 10/9 w niedziele i święta).
I)o Czerniowiec, Itzkan, Stanisławowa, Husiatyna.
Do Krakowa, Wiednia, Wrocławia, Berlina,*
Do Stryja (to  Skolego tylko od 1/B do 30/9).
Do Janowa (cod dennie od % do 15/„).
Do Brzuchowic (codziennie od :3/B do ■%).
Do Rzeszowa, Chyrowa, Przemyśla, Lubaczowa, Jarosławia.
Do Stanisławowa.
Do Janowa (od % do !% w dnie powszednie, a od ‘% do a % 

1901 codziennie).
Do Krakowa. Wiednia, Wrocławia, Berlina, Warszawy, Orło­

wa, Tarnowa.
Do Ławoeznego, Munkaeza, Pesztu, Chyrowa, Kałusza.
Do Tarnopola i Brodów.
Do Sokala* i Rawy ruskiej.
Do Brzuehowie (od 13/5 do 16/9 w niedziele i święta).
Do Janowa (od % do 15/„ w niedziele i święta).*
Do Czerniowiec, Itzkan.
Do Krakowa, Wiednia, Warszawy, Przeworska, Rozwadowa, 

Rzeszowa, Orłowa, Tarnowa.
Do Podwołoezysk, Brodów, Kopyczyniec, Grzymałowa.

a d wor«B „ P  o d z a m e z e“

2-08

ÓTTjnbo Podwołoezysk, Kijowa, Odessy. 
9 42 j Do Podwołoezysk.

Do Podwołoezysk, Kijowa, Odessy.
T 3FI Do Tarnopola.

11*281 Do Podwołoezysk.

U w a g a : Nocna pora oznaczoną jest ramkami. Powyższy czas środkowo-europejski jest wcześniejszy o 86 minut od czasu iwowsKie- 
go. Biuro informacyjne c. k. kolei państwowych w gmachu Dyrekcji przy ul. K rasickich 1. 5. udziela bliższych wyjaśnień 
sprzedaje bilety i karty okrężne, jakoteż i książeczki z rozkładem jazdy.

C E N  N I K
; we wsitiej izby hantiiowej i Sirzemysłewaj
Lwów, dni*. 30. listopada 1900.

X .  A io y e  za, ■ s iu k ę .

Danku hip. gai. po 200 zł.(400 k.) 
Banku gai. dia handiu i przem.

po zł. 200 (400 k.).....................
4Roi. g. Kar. Lud. po 200 zł. mk.

(40!J k o r o n ) ................................
Koi. Lwów-Ozern.-Jassy po 200 

zł. w. a. w srebrze (400 k.) . 
Garb. w Rzeszowie po200zi.(400k.) 
Fabryki wagonow w Sano.su przed­

tem Lipińskiego po 500 kor. w. a. 
Tow. dla gai. przeasięb. elektry­

cznych wed. po 200 zł.(400 k.)

I i .  iL isty  zastawne za 100 i i .  °
Banku h. g. 5% wa. wyl. z 10% pr. 60 

„ „4%% „ los w 50 1. . ®
n n 4% n n t0  l. pu 200 h, -
„ kraj. 41/a°/o w. a- ios w 5 1 1. w 
„ „ 4°/o w. a. los. w 57 1.

Tow. kred. gal. ziem. 4% (pierwsza ®
s m is y a ) ................................"Z

Tow. kredyt, galie. ziemsk. 4%
ios w 41% lat . &
4% los w 5b lat . . . 0

U l ,  O b ltg i za 10') K. ^
Gai. funduszu propiuae. 4% w. a. & 
Baków. funduszu propin. 5% wa. J* 
Komunalne Banku kr. 5% (Żem.)

» » „ 41/3ci/0 (3em.) ^
Komunalne banku kr. (4em.) 4»% ^  
Kolej, lokalne dtto 4% po 200 kr. 
Pożyczki kraj. 6% wa. z r. 1873 

„ „ 4% po 200 koron
z roku 1893 . . ; . .

Pożycz, ai. Lwowa 4% po 200
IV . Losy.

Miasta Kraflfbwa P° Li- &  (49 k.j 
M. Stanisławowa po zł. 20 (40 k.)

V .
Dukat c e s a r s k i ..........................■
20 ;r; ,a t:o flk a ................................
TM rubii rosyjskich »rebray.-h ,
|<;o rubli rosyjskich papierowych.
i 10. -T i) k ilifciiiil o O Ji.i. Cii - „ . •

K u rs giełdy
Dnia 29. listopada 190 

A , O g ó ln y  d łu g  p ań stw a ,,
Jednolity dług państwa w banknot.

niaj-iistop& d.....................................
luty-sierpień  ................................

Jednolity dług państwa w srebrze
styezftł- lipiec .  .....................
kwi-łcień -październik i .

płaeą żądają 
wahdą koron. 
K. h. K. h.

660 — 650 —

354 - ■364 —

424 — 430 —

531 _ 541 _
— — 150 —

420 — 440 —

400 — 430 —

109 30 110
98 30 99 —
89 80 90 5f
98 50 99 20
92 — 92 70

91 50 92 20

92 20 92 90
91 — 91 70

95 30 96
100 100 70
100 50 101 20
98 50 99 20
92 — 92 70
92 — 92 70

102 — — —

92 _ 92 70
88 30 89 —

69 50 72 50
145 — — —

11 35 11 50
19 20 19 5(

254 — 258 _
253 50 255 70
117 30 118

płacą żądają

98.05 98.25
97.85 98.05

97.65 97.85
97 65 97.85

płaeą żądają 
Losy z roku 135* po 250 zł. nik. 4 pr. 172.50 174.5

„ 1860 po 500 zł. wa. 5 pr. li.-4.30 135 30
„ 1860 po 100 zł. 5 pr. . 164. -  165.--

j „ 1864 po 100 zł. . . . 209.— 210 —
„ 1864 po 50 zł. . . .  207. -  308 -

Listy zast. domen, państ. 120 g
zł. 5 pre.................................................  2 9 7 .-  297.70*
B. Dług państw a (wszystkieh w Radzie pań­

stwa reprezentowanych krajów koronnych).
Austr. renta złota wojna od podatku

za 100 zł. 4 pr....................................... 115.95
Austr. renta w wal. kor. wolna od 

podatku za 200 kr. 4 pr. . . . 98.SO
O. Obligaoye kolejowe.

9425Kol. Areyks. Albrechta za 100 zł. 4 pr. 
Koi. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne 

od podatku za 100 zł. 4 pr. 
„ za 200 zł. mk. 5% pr. (ostemp.
akeye) .  .....................................

Kol. Cesarza Franciszka Józefa za
100 zł. 5% pr...................................

Kol. Arcyks. Rudolfa w wal. kor.
wolne od podatku za 200 kor. 4 pr. 

Kol. Karola Ludwika po 200 zł. rak. 
(oetemp. akeye) 5 pr.......................

O b U g a o y e  p ie r w s z e ń s tw a

111.30

500- — 

119.40 

94 50 

425.60

116 05 

98,50

95.2-5

132.30

120.40 

9 5 . -  

427.60
(kolejowe).

Kol. Are. Albrechta za 300 zł. 5 pr.
w złocie za 300 zł. 5 pr.

Kol. Czeskiej zaeh. za 200, 1000 i
5000 zł. 4 pr......................................

Kol. Czeskiej emiss. z r, 1895 za 400
kor. 4 pr.............................. .....

Koi. bukowińskiej lokalu, za 400
kor. 4 pr..............................................

Kol. gai. Karola Ludwika za 200
100 zł. 4 pr.........................................

Kol. lwowsko-ezern.-jasskiej z r. 1894
za 200 kor. 4 pr...............................

Kol. Areyks. Rudoifa (Sałzkammer- 
gut) za 400 marek 4 pr. . . .

3 .  S ta g - p a ń s tw a  (krajów korony węgierskiej).

Gal. poż. kraj. z r. 1873 za 100 zŁ 6 pr. 
„ „ „ „ 1&93 za 200 kr. 4 pr.
„ obi. prop.zr. 1889 za 100 zł, 4 pr. 

Pożyczka m. Lwowa z r. 1896 za
100 zł. 4 pr........................................

Renta włoska za 100 lirów (96 kur )
* P?...................................... \  .

Pożycz, sebr. prern. za 100 frank. 2 pr. 
Tureckie obi. prem. kol. m  *00 frank

płaeą żądają

91.75
95.20

9 (.75 
96.2')

P/.50 38.50

7 7.85 
105.75

78.25
306.7-5

Czerw, krzyża węg. tow. 5 zł. , .
' Losy fund. aro. Rudolfa 10 zł.

dalma 40 zł. mk..............................   .
Pożyczka m. Salzburga 20 zł. . .
St. Ganois 40 zł. mk............................
Pożyczka m. Stanisławowa 20 zł. .

„ „ TryestulOO zJ’mk4%pr.
„ 50 zł. 4 pr.

Waldstein 20 zł. mk........................

95.60 96.60

96. - 96 50

94.50 95.50

94‘- 94 90

9375 94.75

115.50 - ___

a .  L is t y  n a s ta w n e , Oblig. hi p o i i listy dłużne 
(za 100 zł. Nom.)

Anglo. Austr. banku ios.w301.4%pr.
Aust. zakł. kr. ziem. Ios. w 50 i. 4 pr.

„ „ obi. prem. z r. 1880 3 pr.
» P „ „ „ 1889 3 pr.

Busowinski zakł. kred. ziem. ios 5 pr.
_ , » » » los 4 Pr-
Gal. akc. ban. hip. 10 pr. prem. lo s5 pr.

„ „ „ „ los- 50 lat 4% pr.
» » o „ „ 60 lat za 200
koron 4 pr...........................................

Gal. Tow. kred. ziem. 4 pr. los. -56 lat. 
r » n „ 4 pr. los. 41 lat,

« „ „ 4 pr. stare . .
r b „ „ 4 pr. za 2-00 kor.

Banku krajowego dla Galieyi Lodom.
4% pr. 51% lat zwrotne . . .

Banku krajowego oblig. komun. 2
Emisya 5 pr........................................

Banku krajowego oblig. komun. 3 
Emisya 42 lat za 200 kor. 4% pr.

Banku kraj. losy 57%1. za 200 kr. 4 pr.
„ „ obi. kol. Ios.za 200kr. 4pr.

Austro-węg. banku 40ł,s lat los. 4 pr.
„ „ .  50 lat los 4 pr.

złota renta za 100 zł. 4 
„ „ w wal. kor za

kor. 4 pr.............................  . .
obi. prop. za 100 z*. 4% pr.
obi. pr. regui. Cisy za 100 zł. 4% 
poż. prem. za 100 zł. (200 k.)

„ „ zs 50 zł. (100 k.) .

115.20 115.40

90 75 
98.30 

140 25 
1 6 7 .-  
1 6 7 .-

B . O bU g-aoye indsnmizacyjne.
Kroaeyi i Sławonii za 100 zł. 4 pr. 92 50 
Węgier za 100 zł. 4 pr. . . . .  9085

F . Ta jus jm bliozss poiyasfoi.
Losy regal. Dunaju z r. 1880 za 100

zł. 5 pr...........................................   . 259.—
Pożycz, reg. Dunaju z r. 1878 los 5 pr. 106. — 
Poż. kraj. Bukowiny z r. 1883 los

za 200 kor. 4 pre.......................   . 92.10
Bukowińskie obi. propinacyjne los 

za 100 ii. 5 pre. . . . . . .  101.—

90 95 
9 9 . -  

141 25 
169.— 
169 —

93.50
9185

2 6 1 ,-
1 0 7 .-

92.60

\0! 50

z prawem pierwszenst
Czeskiej kolei półn. za 300 zł. 5 pr. 
Tow. żegl. par. po Dunaju za 100 i 300

zł. 6 pr.................................................
Tcw. żegl. par. po Dun. E;n. z!886 4 pr. 
Kolei półn. ces. Ferd. em. z r i 886 4 pr 

„ n r n .. 1887 4pr.
r n r  n n i :  l888 4pr.
R n n n n n 0-891 4pl,

Kol.Lwów-Czer.-Jassy z r.1884z 1-iOO
iz. pr.................................................

Kol. Lwów-Ozern. z r. 3884 za 300 
zł. 4 pr. .

Gal.Kol. lok. wsehodn. za 100 zł. * pr. 
W eg. gal. kolei em. 1870 za 200 zł 5 pr,

» '» » » 1878 za 300 zł. npr.
r r .  n 1887zasi!)0-zł4pr.

•I. ILosy («» sztukę).
Budapeszteńskie (Basilica) 5 zł. 
Zakład kred. dla h. i p. 100 V. . .
Oiary 40 zł. mk........................  . .
Pożyczka m. Iasbruku 20 zł.
Losy m. Krakowa 20 zł......................
Pożyczka m, Lubiany 20 zł. . .
Paliły 40 zł. mk.  .....................
7-sr rw kiiiyźa austr. tow. 10 zł

99.90 —,—
9475 94.75

240.— 2 4 2 .-
234. — 235,50
103.20 104 20
94.— 94 50

109.50 110.—
98.50 33.50

89.50 00,50
91.30 92.50
92,75 93.75
92.7-5 93.75
9 1 . - 91.50

98.75 99.75

100.35 101.—

98.50 99 50
9 2 . - 9 3 -

97.75 98.75
37.75 98.75

wa zalOOzł.soia.

105 - li)6. -
1.09.50 1 Lii 50
98. - ■98 80

100.' 0 1 0 5 0
98.60 K',0
98 75 99 25

■:6 65 97 65

9:j 35 ,:3 W*

.104.40< fs ;
105 4'f

.! >.f .'..S*>
93.33 93 90

15.—
P 0. -

; 5 80 
402 -

144. — i-4.6 '
74 - 78. -
75,50 77.50
6 4 -

146 50 146.50
45 '-o 47 50

płacą

1 8 2 .-  
75. -  

203.— 
1 5 0 ,-  
4 -5 -  
1 7 0 .-

ż|dają

61.— 
184.— 
78 

205 
15is.

180.-

50

UL. A i o y #  banków (za sztukę).
274, 

2565. 
662; 
673

1400.— 1410.—
630.— 
356.— 
498.50 

1692.— 
544.— 
2 5 9 .-  
264 50

645
364.
409

1698,
•546
260
365

Banku Anglo-austr. 240 koror. . . 272 50
Peszt, banku handl. 500 zł. . . . 2555.—
Zakł. kred. dla handlu i przem. . 661 25
Węg. banku kredyt. 200 zł. . . . 671.—
Dolno austr. tow. esk. 500 zł. . ,
Gal. banku hipot. 200 zł....................

„ „ dla handlu i przem. 200 zł.
Banku dla kraj. koronnych 200 zł.

„ Austro-węg. 600 zł...................
„ Związków. (0nionbank)200 zł.

Ozesk. banku zwią/k, 100 zł. . .
Zivnost9uska banka i00 zł. . . .

Xi. A k o y a  .Przedsiębiorstw transpoitowych.
Buk. kol. iok. akc. pierw. 300 zł. . 4 0 0 — 410.

„ „ „ akeye zakład 200 z ł 295.— 306
Kolei półn. ces. Ferdyn.1000 zł.rnk. 6 20.— 6230.-
Kołomyj. koi. lok. (akc. pierw.) 200zł. — - —...
Kol. Lwów-Bełzec (akc. pierw. 200 zł. —

„ Lwów-Czern.-Jassy 200 zł. . . 533.—
„ wschodn.-gaiie.-lofealn. 200 zł. . 392.—
„ państwowych 200 zł......................  —.—
„ południowej 200 zł. . . . -------
„ węg. gł>Ilc. I. 200 zł...................... 410.—

Austr. To w. żegl. Dunaju oOOzł. mk. 741.—

50

35

50

.50

535,
400,

411
745

M  A k o y a  Przedsiębmrstw przemysłowych.
Tow. kopalń węgla * Briii 100 
Gal. karpackie naft. tow.

50

50

zł, 859.—
500 kor. 880. —

Austr. tow. górnicze Alpine i 00 zł. 456.50 
PrażkD-go tow Żelazn, przom. 200 zł. 1725.—

500 kor..................... . 1506.—
7,  i ftoTiiow. 500 frank. —.— ------

op. węgls 70 -/.i. . . 465.— 470 —•
‘OT E S S I i  EL

iS«hodnicT 
Tarsolf. za- 

i Trifeil. Iow

860
900
467

1733
1510

I Berlin za
5 Lond-ra s: 
j Paryż za 
i i ' e t e r ■

100 if-arek 5 
. 10 1'un'i. n*t. 
100 lwi.

D.;i>
| Niemieckie baukt . 
j banki . .
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I cz. E. 1680 00 (2) (10188 8 - 8 )
Na żądanie Herscha Bergwerka z Lan- 

(Zyna, odbędzie się dnia 1!. grudnia 1900 
i godz. js przed południem, w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 24, licytacya real- 
losei lwh. 386 gm. Dobrotów, składającej 

z parc. bud. 52 z chatą i szopą, oraz parc. 
grunt. 94/2, 96/1, 97,. 98, 99, 625, 1753, 
1754/1, 1981, 1982/2, wraz z przynależno- 
ściami, składającemi się ze studni i 2 obro- 
gów siana.

Nieruchomość ta, wystawiona na lieyta- 
cyę, jest ocenioną na 1120 kor., przynale­
żności na 80 kor.

Najniższa cena wynosi 800 kor., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

WarUDki licytacyjne, niniejszem zatwier- 
i dzone, i odnoszące się do tej nieruchomo­

ści dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg 
katastralny, protokoły ocenienia i t. d.) może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod­
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wymie­
nionym, w biurze Nr. 1.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości, bąiź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę­
dą o dalszych wydarzeniach - o postępowa­
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Delatyn, dnia 20. października 1900.

L. ez. E. XXI. 1248/00 (7) (10071 3—3)
Dnia 20. grudnia 1900 o godz. 10 pr. e i 

południem odbędzie się w sali Nr. IY. (II. 
piętro) tutejszego sądu licytacya posiadłości 
we Lwowie 1. wyk. hip. 835 dz. IY., z przy- 
naleźnościami.

Grunta z przynahżnościami oceniono na 
2469 kor.

Najniższa cena, nżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 1646 kor.

Warunki licytacyjne i inne odnośne do­
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
Oddział XXI.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchom iści nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości, bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia ly?ytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę­
dą o-dalszych wydarzeniach tego postępowa­
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sąd'! niżej wy­
mienionego i nie wskażą temuż sądowi pełno­
mocnika do doręczeń, w siedzibie sądu za­
mieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy S. I., Oddział XXI.
Lwów, dnia 20. października 1900.

L. cz. E. B°/00 (16) (10124 3 - 3 )
Na żądanie gal. Towarzystwa kredytowe­

go ziemskiego we Lwowie, odbędzie się dnia 
20. grudnia 1900 o godz. 10 przed połu­
dniem, w sądzie niżej wymienionym, w biu­
rze Nr. 9, lic /ta c  a dóor Krzywobród siema- 
kowiecki lwh. 113 ks. gr. dla posiadłości ta­
bularnych tutejszego sądu objęty h, z zabu- 
dowan.ami mieszkalneini i gospodarczemi, 
Wraz z przynależnosciami, składającemi się z 
inwentarza martwego.

Nieruchomość, wystawiona na licylacyę, 
jest ocenioną na 77.966 kor. 56 bal., gospo­
darstwo rolne na 63 716 kor. 50 h a l, gospo 
darstwo 1 śne na 1-3.280 kor., przynal żnośei 
Zaś na 970 kor.

Najniższa cena wynosi 51.977 kor. 67 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj­
dzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
8ądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 24.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
Clężary na powyższych nieruchomościach, bądź 
°he«nie już istnieją, bądź w toku postępowa-

„ Gazeta Lwowska" Nr. 275

nia licytacyjn-go powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu ni­
żej wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział IY.
Kołomyja, dnia 9. listopada 1900.

(10121 3 - 3 )  
OGŁOSZENIE LICYTACYI

Dnia 19. grudnia 1900 odbędzie 
się w Jaryczowie nowym w kancela- 
ryi gminnej licytacya na wydzierżawie­
nie praw a propinacyi na czas od 1. 
stycznia 1901 do 31. grudnia 1903.

Oenę wywołania stanowi kwota 
5340 kor

Pisemne i opieczętowane oferty 
przyjmowane będą dnia 19. grud n a  
1900 od godziny 10 rano do 1 po po­
łudniu w  karicelaryi gminnej. O godz. 
1 po południu zostaną oferty otworzo­
ne i ogłoszone, poezeru nastąpi łicyta- 
cya ustna a przy tej.lieytacy: cenę wy­
w ołania stanowić będzie najwyższa ofer­
tami kwota.

W adyum w wys kości 600 kor. 
badź to gotówka badź to w książeczkacho O o o o
Kasy oszczędności lub w papierach w ar­
tościowych mających bezpieczeństwo pu- 
pilarne do ofert załączyć należy. W ady­
um takie m ają także licytanci którzy 
do ustnej licytacyi przystąpią przed roz­
poczęciem takowej złożyli.

Warunki licytacyjne przejrzeć mo­
żna w kancelaryi gminnej podczas go­
dzin urzędowych.

Zwierzchność gminna.
Jaryczów  nowy, 23. listopapa 1900.

Naczelnik gminy.

L. cz. E. 683/00 (4) (10058 2 - 3 )
Na żądanie Józefa Lasta, kupca w Roz­

wadowie, odbędzie się dnia 28. grudnia 190 
o godz. 10 przed południem, w sądzie niż* j 
wymienionym, w biurze Nr. 10, licytacya real­
ności lwh. 135 ks. gr gm. kat. Pławo obję­
tej, składającej się z parc. g mat. 1192 i real­
ności lwh. 415 tychj samych ksiąg grunt., 
składającej się z parc. grunt. 1182/2, Pawia 
Małeckiego własnych.

Nieru-homoś i te, wystawione na lieyta- 
ey& są ocenione na kwotę 470 kor.

Najniższa cena wynosi 369 kor. 98 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne, i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w sądzie niżej wymi nionym, 
w biurze Nr. 10.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach, bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę­
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy­
mienionego i nie wskażą temuż sądowi pełno­
mocnika do doręczeń, w siedzibie sądu zamie­
szkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Nisko, dnia 18. li-topada 1900.

L. cz. E. 3728/99 (6) (1010 i)
Na żądanie c. k. Prokuratoryi Skarbu 

im. ?;karbu Państwa, odbędzie się dnia 28. 
grudn4a 1900 o godzinie 12 południe, 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 8 
w Dolinie, licytacya posiadłości wiejskiej ob,. 
whl. 566 księgi gruntowej gminy kat. Knia- 
żołuka wraz z przynależnosciami. składającemi 
się z inwentarza martwego i żywego.

N (-ruchomość, wystawiona na licytacyę, 
jest ocenioną na 6855 kor. 90 hal., przyna­
leżności zaś u a 806 kor. 90 hal.

Najniższa cena wynosi 5108 kor. 34 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie d? 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 8.

i dnia 1 grudnia 1900.

Takie pr-,w>'; w obec których niniejsza; 
licytacya byłaby nkdot*fczcz*Iaą, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym. L-aezsj roszczenia tego 
rodzaju co do sam .1 nieruchomości nie mo­
głyby być już ze Isutkiem  podnoszone.

Te osoby, d ii których jakie prawa lub 
cięrary na powyższej nieruchomości, bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę­
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa­
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu ni­
żej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
powi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Dolina, dnia 24. października 1900.

L. cz E. 405/00 (3) (10184)
Dnia 28. grudnia 1900 o godz. 10 przed 

południem odbędzie się w biurze Kr. I. sądu 
tutejszego licytacya ciała łup. wyk, 2021 ks. 
gr. Mosty wielkie.

Nieruchomość wystawioną na licytacyę, 
o eniono na 87 kor. 90 bal.

Najniższa cena, poniżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 58 kor. 60 hal.

Warunki licytacyjne i inne odnośne do­
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 9.

Takie prawa, w obec których mniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
ro izaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości, bądź 
obecnie juz istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę- 
bą o dalszych wy Krzemach tego postępowa­
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy­
mienionego i nie wskażą temuż sądowi peł­
nomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu za­
mieszkałego.

O. k. Sąd pow atowy, Oddział I.
Mosty w., dnia 13. listopada 1900.

L. ez. E. VIII. 707/00 (23) (10131)
Na żądanie c. k uprzyw. galic. akeyj. 

Banku hipotecznego we Lwowie, odbędzie się 
dnia 2Ł grudnia 1900 o godz. 9 przed po­
łudniem, w sądzie tutejszym, w biurze Nr. 
51, licytacya realności lk. 238 Dz Y. w 
Krakowie położonej lwh. 2028 gm. Kraków 
objętej wraz z przynaleźnościami, składające­
mu się 50 kluc y.

Nieruchomość, wystawiona na licytacyę, 
jest ocenioną na 92.000 kor., przynależności 
zaś na -30 kor.

Najniższa cena wynosi 46.015 kor., po­
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d ) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
tutejszym, w biurze Nr. 51.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samych nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości, bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiau-amiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nis mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi peł­
nomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział VIII.
Kraków, dma 6. października 1900.

G. Zl. E. 1408/00 (2) (10267)
Am i 8. Dezembar 1-00 Yormittags 11. 

Uhr lindet. bei dem uuten b zeichntten Geri- 
ehte, Zimm-r Nr. 11, die Yersteigerung des 
Grundbuchskórpers der Einl. Zl 235 d r Ka- 
tastr. Gemeiude Popielniki, sammt Zubehor 
statt.

Die zur Yersteigerung gelangende Lie 
genschaft ist auf 150 Gulden ost. Wahr. be- 
wertet.

Das geringste Gebot betragt 100 G u l, 
unter welchetn Preis Kadet der Verkauf nicht 
statt

Die Versteigerungsbedinguagen und die 
auf die Liegenschaft sieh beziehenden Urkun- 
den konnen von den Kaufłustigen bei dem 
unten bezeichten Gerichte, Ziinmer Nr. 11, 
withrend der Geschaftsstunden eingesehen 
werden.

Rechte, welche diese Yersteigerung uuzu- 
lassig machen wurden, sind spatestens im

anberaumten Yersteigerungstermine vor Be- 
ginn der Yersteigerung bei Gericht anzumel- 
den, widrigens sie in Ansehung der Liegen­
schaft selbst nicht mehr gelten gemacht 
werden kónnoen.

Yon den weiteren Yorkommnissen des 
Versteigerungsverfahren werden die Perso- 
nen, fur welche zur Zeit an der Liegenschaft 
Rechte oder Lasten begriindet sind oder im 
Laufe der Yersteigerungsyerfahrens beegrundet 
werdem in dem Ealle nur durch Anschlag 
bei Gericht in dem Kenntniss gesetz werden 
ais sie weder im Sprengel des unten be- 
zeiehneten Gerichtes wohnen, noch diesem 
einen am Gerichtsorte wohnhaften Zustellungs- 
beyollmachtigten namhaft machen.

K. k. Bezirks-Gericht, Abth. IY.
Zabłotów, den 19. Noyember 1900.

L. cz. E. 1532/99 (13) (10266)
Dnia 18. grudnia 1900 o godz. 9 przed 

południem odbędzie się w sądzie tutejszym, 
licytacya połowy realności objętej w. h. 1. 
1278 gm. kat. Rożnów, Andrija Paranczyca 
własnej.

Nieruchomość ta jest ocenioną na 839 
kor. 5 hal.

Najniższa cena, poniżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 559 kor. 37 hal.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta wolno w godzi­
nach urzędowych w sądzie tutejszym, biuro 
Nr. S, przejrzeć.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary ua powyższej nieruchomości, bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę­
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa­
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy­
mienionego i nie wskażą temuż sądowi pełno­
mocnika do doręczeń, w siedzibie sądu za­
mieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IY.
Zabłotów, dnia 10. listopada 1900.

L cz. E. 313/00 (8) (10144 3 - 3 )
Na żądanie Judy Waldmana, odbędzie 

się dnia 18. gru inia 1900 o godz. 9 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, w 
b urze Nr. I I . , licytacya połowy realności 
objętej lwh. 58 i całej realności lwh. 84 gm. 
Zinijowiska objętej, Katarzyny Kartacz własnej.

Nieruchomości, wystawione na licytacyę, 
są ocenione na 152 kor. 20 hal.

Najniższa cena wynosi 101 kor. 47 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. II.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Krakowiec, dnia 15. listopada 1900.

L. cz. E. 98/00 (4) (10210)
Na żądanie Kasy oszczędności miasta 

Jarosławia, zastąp:onej przez adw. dra Gra­
bowskiego, odbędzie się dnia 17. grudnia 1900
0 godz. 10 przed południem, w sądzie niżej 
wymienmnym, w biurze Nr. 8 w Jarosławiu, 
licytacya realności objętej lwh. 51 ks. gr. 
gm. kat. Łowce

Nieruchomość, wystawiona na licytacyę, 
jest ocenioną na 3002 kor. 38 hal.

Najniższa cena wynosi 2001 kor. 58 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny. wyciąg katastralny, protokoły ocenienia
1 t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych, w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 9.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości, bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane będą 
o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy­
mienionego i nie wskażą temuż sądowi pełno­
mocnika do doręczeń, w siedzibie sądu za­
mieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział jVI.
Jarosław, 20. października 1900.



8
L. 29.762/900.

O B W I E S Z C Z E N I E .
(10241 2 - 3 )

Celem wydzierżawienia prawa poboru podatku spożywczego od rzezi bydła i wyrębu 
mięsa (ust. z 16. czerwca 1877 Dz. u. p. Nr. 60) tmiińiż od wina, moszczu winnego 
i moszczu owocowego (ust. z 17. lipca 1862 Dz. u. p. Nr. 55 i z 8. maja 1875 Dz. u. p. 
Nr. 85) w niżej poszezególnionych okręgach dzierżawnych na czas od 1. stycznia 1901 do 
3!. grudnia 1901, »lbo na rok 1901 z milczącem przedłużeniem na następny drugi i trzeci 
rok, lub na bezwarunkowy przeciąg czasu trzech lat t. j. 1901, 1902 i 1903, rozpisuje się 
niniejszem na dzień 10. grudnia 1900, trzecią publiczną licytacyę, pod następującymi wa­
runkami :

1) Do dzierżawy przypuszcza się każdego, kto wedle ustaw nie jest wykluczonym od 
zawierania kontraktów;

2) Mający chęć licytowania winien złożyć przed komisyą licytacyjną 10%-we wa- 
dyum w gotówce, lub efektach wartościowych;

3) Zastępcy mają się wykazać przy licytacyi pełnomocnictwem, sądownie lub nota- 
ryalnie legalizowanem;

4) Pisemne oferty zaopatrzone w 10% we wadyum należy wnosić do Naczelnika 
c. k. Dyrekyi okręgu skarbowego we Lwowie, najpóźniej do dnia 9. grudnia 1900 do go­
dziny 1 po południu;

5) Bliższą wiadomość o warunkach dzierżawy i miejscowościach należących do po­
szczególnych okręgów dzierżawnych można zasięgnąć w c. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego 
we Lwowie, jakoteż w Nadzorach c. k. straży skarbowej t-go okręgu skarbowego.

W Y K A Z
okręgów wydzierżawić się mających z dniem 1. stycznia 1900.
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2 Winniki 150 — 15

UW AGA: Miejscowości należące do obok wymienionych pod 1, 2, 8 i 4 okręgów
dzierżawnych podane są w obwieszczeniu licytacyi z dnia 18. września 1900 
L. 24.204.

W myśl §. 2 i 10 ustawy kraj. z 15. kwietnia 1894 Dz. u. kraj. Nr. 
33 obowiązany jest dzierżawca pobierać na żądanie Wydziału krajowego doda­
tek krajowy do podatku spożywczego od wina, moszczu winnego i moszczu 
owocowego w wysokości 30%  tak długo, jak długo ten dodatek istnieć będzie 
i za prawo poboru tego podatku uiszczać 80% od czynszu dzierżawnego, umó­
wionego za pobór samego podatku spożywczego.

Zmiana tego dodatku krajowego ma mieć ten sam skutek, co zmiana 
taryfy podatku spożywczego.

C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego.
Lwów, dnia 24. listopada 1900.

L. cz. E. 1942/00 (3) (10194 3 - 3 )
Na żądanie c. k. uprzyw. galic. akc. 

Banku hipotecznego we Lwowie, odbędzie się 
dnia 18. grudnia 1900 o godz. 9 przed po­
łudniem, w sądzie niżej wymienmnym, w biu­
rze Nr. 14, na podstawie warunków licyta­
cyjnych przez wierzyciela zaproponowanych, 
prz pisom prawnym odpowiadających, które 
się niniejszem w myśl §. 162 ord. egzek. 
zatwierdza, licytacya następujących realności:

I.) realności pod lk. 409 w Zamarsty- 
nowie położonej, wyk. hip. 1. 446 ks. gr. 
gm. kat. Zamarstynów objętej, ocenionej wraz 
z przynaleożnościami na 42.572 kor., co do 
której najniższa oferta wynosi kwotę 21.286 
koron;

II.) realności pod lk. 408 w Zamarsty- 
nowie położonej, wyk. hip. 1 461 ks. gr. 
gm. kat. Zamarstynów objętej, wraz z przy- 
należnościami na 31.920 kor. ocenionej, co 
do której najniższa oferta wynosi kwotę 15.960 
koron ;

III.) realności pod lk. 407 w Zamarsty- 
nowie położonej wyk. hip. 1. 462 ks. gr. gm 
kat. Zamarstynów objętej, wraz z przynale- 
ściami na 10.828 kor. ocenionej, co do której 
najniższa oferta kwotę 5.414 kor. wynosi;

IV.) realności pod lk. 406 w Zamarsty- 
nowie położonej, wyk. hip. 1 463 ks. gr. 
gm. kat. Zamarstynów objętej, ocenionej wraz 
z przy należnościami na 10.820 kor., co do 
której najniższa oferta wynosi kwotę 5410 kor.;

V.) realności pod lk 405 w Zamarsty- 
nowie położonej, wyk. hip. 1. 464 ks. gr. 
gm. kat. Zamarstynów objętej, wraz z przy- 
należnościami na 16.570 kor. ocenionej, co 
do której najniższa i ferta wynosi 8285 kor.;

VI.) realności pod lk. 404 w Zamarsty- 
nowie położonej, wyk. hip. 1. 465 ks. gr. gm. 
kat. Zamarstynów objętej, wraz z przynale- 
znościami na 16.554 kor. ocenionej, co do 
której najniższa oferta kwotę 8277 kor. wynosi;

VII.) realności pod lk. 403 w Zamar- 
stynowie położonej, wyk. hip. 1. 466 ks. gr. 
gm. kat. Zamarstynów objętej, ocenionej wraz 
z przynależnościami na 16.548 kor., co do 
której najniższa oferta wynosi 8274 kor ;

VIII.) realności pod lk. 402 w Zarnar- 
stynowie położonej, objętej wyk. hip. 1. 467 
ks. gr. gm. kat. Zamarstynów, wraz z przy­
należnościami na 16,518 kfr. ocenionej, co do 
której najniższa oferia wynosi kwotę 8259 kor i

IX.) realności pod lk. 401 w Zamarsty- 
nowie położonej, objętej wyk. hip. 1. 468 ks. 
gr. gm. kat. Zamarstynów, wraz z przynale- 
ściami na 17.857 kor. ocenionej, co do któ­
rej najniższa oferta kwotę 8928 kor. 50 hal 
wynosi.

Poniżej ceny najniższej oferty sprzedaż 
żadnej z powyżej wymienionych realności d 
skutku nie przy dzie.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny protokoły ocenie­
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowy/h w 
sądzie niżej wymienionym, w kancelaryi Od­
działu IV.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach, bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane będą 
o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy­
mienionego i nie wskażą temuż sądowi pełno­
mocnika do doręczeń, w siedzibie sądu zamie­
szkałego.

C. k. Sąd powiatowy S. II., Oddział IV.
Lwów, dnia 29. październtka 1900.

L. cz. VI. 837/95 (7), III. 1707/95 (2)
(10188 2 - 3 )

W sądzie tutejszym w bimze Nr. II., 
odbędą się dnia 20. g udaia 1900 o godz. 9 
i 10 przed południem, następujące licytacyę a to:
a) na żądanie Mendla Immelesa, licytacya 
realności Nk. 253 objętg Iwh. 1090 gm. 
Bawa ruska, wraz z przynależnościami, skła- 
dająeemi się z drzwi nocnych sklepowych, 
rynew, krat i t. p., b) na żądanie Adama ks.

' Sapiehy, 1 cytacya realnrści objętej Iwh. 1092 
gm. Bawa zwanej „Batuszenr.

Nieruchomość ad a; ocenioną jest na 
5625 złr. 40 ct. wraz z przynależnościami, 
zaś nieruchomość ad b) n *, 21416 złr 49 ct.

Najniższa cena ad a) wyoosi 5625 kor. 
40 hal., ad b) 21416 kor. 49 bal., poniżej 
tych cen sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. II.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłyby niedopuszczalne, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego

rodzaju co do samych nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach, bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowania 
ticytacyjn- go powstaną, zawiadamiane bę­
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa­
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Bawa, 6 października 1900

L. ez. E. 884/00 (6) (10235 2 —3)
Dnia 12. grudnia 1900 o godz. 9 rano 

odbędzie się w biurze Nr. 9 sądu tutejszego, 
licytacya realności w Ostrożeu Iwh. 150 z 
przynależnościami.

Dom z przynależnościami oceniono na 
2300 kor., zaś ogród i rolę na 1700 kor.

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 2666 kor. 68 hal.

Warunki licytacyjne i inne odnośne do­
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 9.

Takie prawa, w obce których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary najj powyższej u eruchomości, bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postęwania 
licytacyjnego powstaną, zawiadamiane będą o 
dalszych wydarzeniach tego postępowania je­
dynie przez przebicie na tablicy sądowej jeśli 
nie mieszkają w okręgu sądu niżej wymie- 
n-go i nie w każą temuż sądowi pełnomo­
cnika do doręczeń w siedzibie sądu zamie­
szkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Mościska, dnia 5. listopada 1- 00.

L. cz. E. 738/00 (5) (102-32)
Dnia 27. grudnia 1900 o godz. 10 przed 

południem odbędzie się w sądzie tutejszym w 
biurze Nr. 11 licytacya real ności Iwh. 797 
gm. kat. Demycze objętej, Szymone Druck- 
mana własnej.

Nieruchomość ta jest ocenioną na 900 
koron.

Naj niż-za cena, niżej której sprzedaż nie 
nastąpi, wynosi 450 kor

Warunki licytacyjne i dokument*. odno­
szące się do wspomnianej nieruchomości można 
przejrzeć w godzinach urzędowych w biurze 
Nr. 8 sądu tutejszego.

Prawa, w obec których niniejsza licy­
tac ja  byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inacz j roszczeni* tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Osoby, dla których jakie prawa lu 
ciężary na powyższej nieruchomości, bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku Dostępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę­
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa­
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu podpisane­
go sądu i nie wskażą temuż sądowi pełno­
mocnika do doręczeń, w siedzibie sądu za­
mieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV, 
Zabłotów, dnia 18 listopada 1900.

G. Zl. E. 780/98 (10) (10174 1— 3)
Auf Betreiben der Firma Wolf Pik's 

Sóhne, vertret-'n durch Dr. Klaub-;r Adv 
iu H .b e rn , find-1 am 28 Dezember 1900 
Vormittags 11 Uhr, bei dem unten bezeichne- 
ten Gerichte, Zimmer Nr. 6, die Versteige- 
rung der Grundparzelle Cat Zl. 77 7 (h  iese) 
statt m it d r Feilbietung andersr in der 
Grundbuchseinlage Zl 503 des G>-;mdbuches 
fur Tłuste Stadt sich befindliehen Parzdien 
wird eingehalten, weil dieselben einen Fri d- 
h -f  und die dem Stf-ntlicWn Verkehre dm- 
nenden Strassen biid 1 .

Die zur Ver*teigerung grlangende Grund­
parzelle ist auf 200 Kr. bew^rtet.

Das geringste Ge not i:etr%rt 133 Kr. 
32 hel., uuter diesera Betrage fiudet ein Vsr- 
kauf nicht statt.

Die Versteigerurigsbed ngu >-nd die 
suf die Parzelle sich bezie hen den Urkunden 
iGrundbuehs- Hyp thekenauszug, Cata teraus- 
zug, Scb&tzungsprotokolle u. s w.) kónnen 
von den Kauflustigen bei dem urilen bezeichne- 
t  n Gerichte Zimmer Nr. 5, wahrend der Ge- 
schaftsstundeu migesehen werden.

Bechte, weiche diese Versteigerung uu- 
zulassig machen wiirden, sind spatestens im 
anberaumten Versteigerungstermine vor Be- 
girni dar Versteigerung, bei Gericht anzumel- 
den, widrigens sie in Ausehung der Liegen- 
schaft selbst nicht mehr geitend gemacht 
werden kónnten.

Von den weiteren Vorkommnissen des 
Versteigerungsverfihrens werden die Perso- 
nen, ftir weiche zur Zeit an dar Liegenschaft

t Bechte oder Lasten begriindet sind oder i 
Laufe der Versteigerungsfahrens begriinil 
werden, im dem Falle nur durch Anschii 
bei Gericht in Kenntnis gesetzt, ais sie m  
der im Sprengel des unten bezeichneten G 
richtes w ohnen, noch diesem einen a; 
Gerichtsorte wohnhaften Zuste!lungsbevol 
machtigten namhaft machen. '

K. k. Bezirks Gericht, Abtheiluog II- 
Tłuste, am 23. November 1900.

L. cz. E. IX. 1831/00 (25) (100891
Na żądanie Anny Dydycz, odbędzie się 

dnia 28. grudnia 1900 o godz. 10 przed po- 
łudniem, w sądzie tutejszym, w biurze Nr. 57, 
licytacya realności pod lk. 38 Dz. VI. w Kra- 
kowie położonej Iwh. 1129 gm. kat. Kraków 
objętej, dłużnika Aleksandra Szafrańskiego 
własnej.

Nieruchomość powyższa jest ocenioną 
na 55.698 kor.

Najniższa cena wynosi 27.849 kor p°" 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne zatwierdzone ue uwa* 
ią E IX. 1831/00 (6j i odnoszące się ( . tej 
nieruchomości dokumenta (wyciąg tabularny, 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia i t. d.) 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej wy* 
mienionym, w biurze N i. 53.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya. byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości, bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną , zawiadamiane 
będą o dalszych wydarmiaeh tego postępowa­
nia jedynie przez przybicia na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocni,.a do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. ’■

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IX.
Kraków, dnia 9. listopada 1900.

L. cz. E. 247/99 (24) (-1996 l j - 3 )
Na żądanie Gal. Towarzystwa kredyto­

wego ziemskiego we Lwowie, odbędzi się 
dnia 31. grudnia 1900 o godz. 10 rańo, w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 51, 
licytacya dóbr Makuniów objętych Iwh. 758 
ks. gr. dla większych posiadłości dłuźr;szki 
Maryi z Gużkowskich Wolframowej własnych 
wraz z przynależnościami, składaj icemi się z 
inwentarza żywego i martwego. !-

Nieruchomość, wystawi fna na liey Acyę, 
jest ocenioną na 179.355 zł. a. w , czyli 
358.710 kor., przynależności zaś na 10.652 k.

Najniższa cena wynosi 246.242 ko. , po­
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące Gę do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg ka stralny, protokoły oe<)~?<. na 
i t. d.) może ka dy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas ..odzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 14. - .v

Takie prawa, w obec których n ‘% 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należ; . gło­
sić do sądu najpóźniej przy wyzne uym 
terminie licytacyjnym, in a c z ^ ^ G 1 °zenia tego 
rodzaju co do samej nieruV| \  mo­
głyby być już ze skutkiem poam j n

Te osoby, d k  których jakie pik . . lub 
ciężary na powyższej nieruchomości, bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę­
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa­
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli me mieszkają w ot rogu sądu niżej 
wymienionego i nie wsktcB. temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, t! siedzibie sądu 
zarsn-szkał-go.

0. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
Przemyśl, dnia 15. października 1900.

L. cz. E. 225/00 (3) (9910)
Na żądanie Abrahama Goldmana, od­

będzie. się dnia 31. gr*.ćnia 1900 o goaz. 9 
przed południem, w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. 15, licytacya realności 
Iwh. 363 w Brzesku.

Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
iicytaeyę, jest ecemoi-ą na 1800 kor., wadyum 
wynosi 180 kor.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w sądzie niżej wyra* nionym, 
w biurze Nr. 15.

Te o oby, dla których jakie praWa lub 
ciężary na powyższej nierńchomości, bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku s tę p o w a ­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane będą 
o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybicie j£& tablicy lądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu /odpisa­
nego i nu: wskażą temuż pełnomocnik^ do do­
ręczeń, w siedzibie sądu zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, ‘Oddział Iv .
Brzesko, dnia 31. października 1900.



u

Ł' ez- E; 889/00 (6) (10149)
Połiid Srudnia 1900 o godz. 9 przed
biur w *  0<̂ ędzie Si? w sądzie tutejszym, 
154 °t licJ tacJ a połowy realności lwh.

\ r ^ r ' ^at‘ Podegrodzie objętej.
Nieruchomość jest oceniona na 852 k.
Najniższa cena wyn si 568 kor.

, •Varnn.ri licytacyjne i inne dokumenta 
Mejrzać można w sądzie tutejszym, biuro

i. Pakie prawa, w obec których niniejsza 
i / » eya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 

do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
,nie. licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
dzaju co do samej nieruchomości, nie mo- 

°yby być już ze skutkiem podnoszone.
. . Te osoby, dla których jakie prawa lub 
f « y -  na powyższej nieruchomości, bądź 
ecflie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
a licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę- 

. ł  0 dalszych wydarzeniach tego postępowania 
^ " a ie  przez przybicie na tablicy sądowej, 
M i nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy- 
®lenty»jjgo i nie wskażą temuż sądowi peł- 
dojnoc .ki do doręczeń, w siedzibie sądu za- 
dheszka3:«go.

G. k. Sąd, powiatowy, Oddział II.
Stary Sącz) dnia 7. listopada 1900.

cz. E. 430/00 (5) (10024)
Dnia 28. grudnia 1900 o godz. 9 przed 

Południem odbędzie się w sądzie tutejszym, 
b‘Uro Nr. 4, licytacya 7is części realności 
JJU. 32 ks. gr. gm. kat. Stadło objętej, śp. 
Nikołaja Herza własnej.

Nieruchomość jest oceniona na 684 kor. 
b6 hal.

Najniższa cena wynosi 456 kor. 44 hal., 
Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i inne dokumenta 
•hoLna przejrzeć w sądzie tutejszym, biuro 
Nr. 3.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną należy zgło 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
fodza;vi co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężar* na powyższej nieruchomości bądź 
obecni 1 już istnieją bądź w toku postępowania 
licytacyjnego powstaną zawia-amian-i będą o 
dalszych wydarzeniach tego postępowania jedy-‘ 
nie przez przybicie na tablicy sądowej jeśli 
nie mieszkają w okręgu sądu niżej wyrnie- 
nione.ob i nie wskażą temu sądowi pełnomo­
cnika io  doręczeń, w siedzibie sądu zamie­
szkałego.

U. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Stary Sącz, dnia 9. listopada 1900.

jest oeenoną na 22-50 kor., przynależności 
i zaś na 715 kor. 60 i.ul.

Najuiżnza cena wyuosi 1976 kor. 66 hal, 
p ■ -■ iżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchom ści dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć w godzinach 
urzędowych w sądzie biuro Nr. 6.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya, byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości, bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa 
aia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę­
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa­
nie jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i ni# wskażą temuż sądowi peł­
nomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu za­
mieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Wieliczka, dnia 26. sierpnia 1900.

L. ez E XIV. 1759/00 (3) (10042)
1 ia żądanie Powszechnego Zakładu kre­

dytowego w Krakowie, zastąpionego priez 
adw ’ i Henryka Judkiewicza w Krakowie, 
odbędzie się dnia 28. grudnia 1900 o godz. 
10 rr ,  Łp.łudniem , w sądzie niżej wymie- 
nior '  e, w biurze Nr. 56 w Krakowie, licy- 
t tc # . 1). realności h \h . 252 ks. gr. Krowo­
drza/objętej, parc. Ik. 354 3 rola, 2) realno­
ści lwh. 371 ks. gi. Krowodrza objęt-j parc. 
lkat. 357/4 roi

'brak.
_ _ _ _ _  pad 1), wystawiona na licy­

tacyę. l ^ ^ ć e n io n ą  na 1716 kor., ad 2) na 
1188 tr.

Najniższa rena wynosi co do realności 
ad 1) 1144 kor., co do realności ad 2) 792 
kor., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

Warunki li :ytacyjne, które się zarazem 
zatwierdza, i odnoszące się do tych nieru­
chomości dokum .nta (wyciąg tabularny, wy­
ciąg katastralny, protokoły ocenienia i t. d.) 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 53.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co io samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dia których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach, bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę­
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa­
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niź-j 
wymienianego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnom ■ (ku  do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. tą d  powiatowy, Oddział XIV.
F •'ów, di*a 10. listopada 1900,

L. cz. F. 487/00 (2) (10117 1—3)
T . żądanie, Jana Pogody, odbędzie się 

dnia grudnia 190*) o godz. ió  rano 
w sądzi3 w biurze Nr. 6, licytacya realności 
lwh. 51 Raciborsko, wraz z przynależnośeia- 
mi, skłi dającemi się z domu, stodoły i drzew. 

N'eruchomc-i ć, wystawiona na licytacyę,

L cz. E. II 481/00 31 (10273)
Wprowadzone na wniosek galic. Kasy 

O-zezędn* ści we Lwowie, postępowanie licyta­
cyjne realności pod Ikon. 674s/4 we Lwowie 
położonej, objętej wyk. hip. 1. 544/111. ks. 
gr. gm. Lwowa zostało za^tanowionem wsku­
tek czego termin licytacyjny na dzień 3. 
grudnia 1900 wyznaczony, nie odbędzie się.

0. k. Sąd powiatowy S. I., Oddział II. 
Lwów, dnia 27. listopada 1900.

L. cz. E. 1656/00 (o) (10134)
Na żądanie Oyrli Gtschwind, odbędzie 

się dnia 28. grudnia 1900 o godz. 9 przed 
południem, w sądzie niżej wymienionym, licy- 
tacya realności pod lk. 73 lwh. 67 gm Rz« 
siów objętej, Cyrli Geschwind i Benjamina 
Szymona 2 im. Geschwind włisnej, a to ce­
lem zn;esienia współwłasności.

Nieruchomość ta, wystawiona na licyta­
cyę, jest ocenioną na 70.696 kor., uprawnie­
nia na 100 kor., przynależności zaś na 80jkor., 
razem na 71.776 kor.

Najniższa cena wynosi połowę tj. 35.888 
kor., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, ma­
jący chęć kupienia przejrzeć podczas godzin 
urzędowych w sądzie niżej wymienionym.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Rzeszów3, dnia 13. listopada 1900.

L. cz. E. 857/00 ( 3) '  ( 10231 )
Dnia 2 --. grudnia 1900  o godz. 9 przed 

południem, w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. II. odbędzie się 1) licytacya ‘ 4 czę­
ści realności lwh. 214  gm. Olszanica, zaś 
dnia tegoż o godz. 10 przed południem 2) 
licytacya połowy realności lwh. 714  gra 
Olszanica, wraz z przynależnoś iami, opieane- 
mi w protokole ocenienia.

Nieruchomości, wystawione na licytacyę, 
są ocenione a to: 1 ) na 105  kor., 2 ) na 
100 kor-

Najniższa cena wynosi ad 1) 70  kor., 
ad 1) 66 kor. 66 hal., poniżej tej ceny sprze­
daż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, w-, ciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrz -ć podczas godzin urzędowych, w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. II.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach, bądź 
obeenie już istnieją, S ądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę­
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa­
nia jedynie p zez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0 k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Tyśmien ca, dnia 24. października >9 0 0 .

L. cz. E. 522/98 (7) (10259 1 - 3 )
Na żądanie Towarzystwa zaliczkowego 

w Sieniawie, zastąpionego przez p. Stanisława 
Myszkowskiego, odbędzie się dnia 28. grudnia 
1900 o godz. 10 przed południem, w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. V., licy­
tacya 350/672 części realności lwh. 157 ks. 
gr. gm. Sieniawa objętych, dawniej Wolfa 
Karpfa, a obecnie tego spadkobierców własnych.

Nieruchomość ta, wystawiona na licyta­
cyę* jest ocenioną na 4389 kor.

Najniższa cena wynosi 2194 kor. 50 hal.,

poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastra ny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są­
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. V.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości, lądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę­
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybicia na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy­
mienionego i nie wskażą temuż sądowi peł­
nomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu za­
mieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Sieniawa, dnia 20. października 1900.

L. cz. E. 652/00 (7) (9295)
Na żądanie p. Leiby Bełza, kupca w Lu­

baczowie, odbędzie się dnia 29. grudnia 1900 
o godz. 9 rano, w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 8, licytacya połowy realności 
lwh. 137 ks. gr. gm. Barnica, stanowiącej 
własność małol. Oleksy, Anny i Justyny 
Tymców.

Nieruchomość, wystawiona na licytacyę, 
jest ocenioną na 839 kor. 92 hal.

Najniższa cena wynosi 553 kor. 28 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne, które się zatwier­
dza, i odnoszące się do tej nieruchomości 
dokumenta przejrzeć można w biurze Nr. 13.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości, bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane będ? 
o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeżeli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy­
mienionego i nie wskażą temuż sądowi pełno­
mocnika do doręczeń, w siedzibie sądu za­
mieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Lubaczów, dnia 14. października 1900.

L. cz. E. 327/00 (3) (9384)
Dnia 29. grudnia)! 900 o godz. 10 rano, 

odbędzie się licytacya całej realności lwh. 59, 
i/l  części lwh. 820, 1/8 część lwh. 321 i 7* 
części realności lwh. 322 w Odrowążu.

Realność oceniono na 1067 kor.
Najniższa cena, niż*j której sprzedaż 

nie nastąpi, wynosi 711 kor. 33 hal.
Warunki licytacyjne i inne odnośnie do­

kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze II.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Czarny Dunajec, d. 20. września 1900.

L. cz. E. 224/00 (3) (9383)
Dnia 29. grudnia 1900 o godz. 10 rano 

odbędzie się licyta-iya 1/7 części realności w 
Starem Bystrem lwh. 73.

Reahiość oceniono na 445 kor. 71 hal.
Najniższa cena, niżej której sprzedaż 

nie nastąpi, wynosi 297 kor. 14 hal.
Warunki licytacyjne i inne odnośne do 

kumenta można przejrzeć w sąizie tutejszym, 
w biurze Nr. 2.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Czarny Dunajec, d. 15. września 1900.
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L 123.601/11. (10176 3 - 3 )
K o n k u r s .

Na posadę ekspedyenta 3 klasy 3 stopnia 
przy e. k Urzę Izie pocztowym w Rzepienni­
ku strzyżewskim, w powiecie Gorlickim. Wy­
nagrodzenie 1200 kor. za codzienną jazdę 
posłańczą do Gromnika i z powrotem i 399 
koron za doręi zanie posyłek w miejscu.

Podania należy wnieść najpóźniej do 
14. grudnia b. r. do c. k. Dyrekcyi poczt 
i telegrafów we Lwowie.

Z c. k. Dyrekcyi poczt i telegrafów 
we Lwowie.

Lwów, dnia 24 listopada 19(0.

L. 661/00 (10244 1 - 3 )
K o n k u r s .

Cele n obsadzenia opróżnionej przez 
śmierć ś. p. Romana Łapińskiego posady c. 
k. notaryusza w Nisku, ewentualnie innej w 
drodze przeniesienia w okręgu tej Izby opróż­

nić się mogącej posady notaryalnej, rozpisuje 
się niiiejszem konkurs z tern, że podania 
kompetencyjne należycie udokumentowane w 
właściwej drodze do dnia 27. grudnia 1900 
włącznie, do tej c. k. Izby notaryalnej wno­
sić należy.

0. k. Izba notaryalna.
Tarnów, dnia 24. listopada 1900.

L. 3586 (10240 1 - 2 )
Konkurs celem obsadzenia jeinej opróż­

nionej posady dozorcy więzień IV. kategoryi 
płac, przy c. k. Zakładzie karnym dia męż­
czyzn w Wiśniczu obok Bochni upływa z 
dniem 31. grudnia 1900.

C. k. Dyrekcya Zakładu kary. 
Wiśnicz, dnia 25. listopada 1900.

L. 2411/900  (10175  3 - 3 )
Ogłoszenie konkursu.

Gmina miasta Przemyśla rozpisuje 
konkurs na posadę drogomistrza z pła- 
cą 12* '0 kor. oraz prawem do em ery­
tury  pod warunkam i w tut. miejskim 
statucie em erytalnym zastrzeżonymi.

Kandydaci do powyższej posady 
muszą oprócz dostatecznej fizycznej zda- 
tności posiadać następujące w arunk i:

1) prawo obywatelstwa austrya- 
ckiego,

2) nieskazit lny charakter w któ­
rym  to celu należy przedłożyć dowody 
dotychczasowego zajeea i świadectwo 
moralności,

3) znajomość języków krajowych 
w słowie i piśmie,

4) nieprzekroczony 40 rok życia,
5) praktyczne wykształcenie w za­

kresie budowy i utrzym ania dróg.
Udowodnione wiadomości techni­

czne przy równej zresztą kwal fikacyi 
będą szczególnie uwzględnione.

Podanie co do powyższych wymo­
gów należycie udokumentowane wno­
sić należy do Prezydyum  M agistratu w 
Przemyślu do dnia 31. grudnia 1900 
włącznie.

Przemyśl, dnia 14. listopada 1900.
Dworski.

K u r a t e l
L. cz P. 301/99 (11) (10229 1 - 3 )

Zawieszoną nad Michałem Przybyło z 
Boratyra kuratelę uchylono.

0. k. Sąd powiatowy.
Sokal, 9. września 1900.

L. cz. L. 20/00 (8) (10224)
Dla Józefa Bettera ze Sporysza za umy­

słowo chorego uznanego ustanowiono kurato­
rem Joachima Bettera z Mosz zan cy.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Żywi c, dnia 30. października 1900.

L cz. L. 7/00 (4) (10237)
Wojciech Wyżkiewicz z Cieklina uznany 

obłąkanym. Kurator Jędrzej Szudy z Cieklina. 
0. k. Sąd powiatowy, Oddział J. 

Żmigród, 19. października 1900.

L. cz. P. 317/00 (10233)
Iwan M&małyg* z Zaleszczyk s ta r• eh 

uznany marnotrawcą, kuratorem ustanowiony 
Ilko M».małyga z Zaleszczyk stary h

0. k. Sąd powl dowy, Oddział II. 
Zaleszczyki, dnia 10. listopada 1900.

•rasowe.
H. en Pr. 251/00  (2) ( 102 7 7 )

O r o ^ t o m e n e !  
B HMeHn 6ro BejtaueCTea Lficapa!
U . k. C yĄ  KpasBHH jiyiH cnpaB Kap-

h h x  y  LIłbobi pimHB Ha no/j .Tdai §§. 489 
i 493 aaK. KapHoro i §. 3 7 , 3-ik. npac.j njo 
3JiicT apTHKyJiy yMim,eHoro b unem 27 i 28 
HarOHHCH: „rpOMSyJCKail ro a o c *  3 ĄHJI 1 5 . 
i 2 2 . jHCTonajja 190 ') nip Hairaceto: „U), k. 
npoKypaTopi\au b ycTyni Byi, e.iiB „OTace to -  
BapHmnu ji,o c.iiB „PpOii T W o c y m D t h t b  
b coói siTmeHa npoBHHH 3 § 310  3aK. Kap 
i npoTO ycnpaBejiyiHB.iieHa bctb sapn^acena 
nepea n; k. IIpOKypaTopa flepaoaBHoro KOHiJii- 
CKaia cei naconncH.

B HaćB.ii^oK Toro piuieHH 36opoHeee 
ecTB .a/ajiBine nrapeHe Toro ap rsK yjy  a aa- 
ópaHHH HaM aji, Mae 6yTH aH nnjeH ań 

iUbbIb, ą s s i  2 8 . na^oancTa 1900 .



(10278)L. cz. Pr. 250/00 (2)
O g ł o s z e n i e .

W Imieniu Jego Cesarskiej Mości!
C. k. Sąd krajowy dla spraw karnych 

we Lwowie, orzekł na mocy §§. 489 i 493 
p. k. i §. 37 ust. pras., że treść lllustraeyi 
umieszczonej w Nr. 46 czasopisma „Cięgi" 
z dnia 20. listopada 1900 pod napis m „Z 
Przemyśla" zawiera znamiona występku z §. 
300 u. k. i artykułu IV ust z 17 /12 1862 
Nr. 8 dz p. p. z r. 1863 a zatem usprawie 
dliwioną jest zarządzona przez c. k. Proku­
ratora rządowego konfiskata tego czasopisma 

Wskutek tej uchwały wzbronione jest 
dalsze rozpowszechnienie tej illustracyi. 

Lwów, dnia 27. listopada 1900.

L. cz. Pr. III 225/00 (2) (10:81)
O b w i e s z c z e n i e .

O. k. Sąd krajowy jako prasowy orzekł 
na wniosek c. k. Prokuratora Państwa, że za­
mieszczony w Nr. 237 czasopisma „Naprzód" 
z dnia 26. listopada 19u0 artykuł pod tytu­
łem : „Pogrom kandydata jezuickiego" w u- 
stępach:

a) od „puścił na" do „w Eosyi" str. 1
b) od „po co puszczono" do „policyjne", 

str. 1,
c) od „Policya udała się" do „areszto­

wali", str. 1,
d) „poparte gwałtem" do „Broszkiewi 

czów", str. 1,
e) od „c. k. radca rządu" do „Stańczy­

kiem", str. 1,
t) „Policyanci rzucają" do „kapelusz", 

str. 3,
g) „Liczba rannych" do „skonstatować", 

str. 3,
h) od „w tej chwili" do „epitety", str. 

3 i 4,
i) od „żołnierze policyjni" do „policyj­

nego kacyka", str. 4, zawiera znamiona wy­
stępków z §§. 300, 491 u. k. art. V. ustawy 
z 17. grudnia 1862 1. 8/63 Dz. p. p., że za­
kazuje się rozszerzania tego artykułu.

C. k. Sąd krajowy karny jako prasowy.
Kraków, dnia 28. listopada 1900.

m  264
Sm ERamett ©einer EłRajeftdt be§ ®atfer2!

25a8 f. f. 2anbe8gerid)t EBien a lź  EPrefs* 
gericfjt £)at auf Stntrag ber f- I © taatSam ualG  
fdjaft ertannt, bafj ber 3nf)a tl ber ERr. 3 iO ber 
periob. SErucfjdjrift: „0ftbeutfd)e ERunbfdjau" oom  
10. ERooember 1 9 0 0 , unb jtoar tn bern S lttifel: 
auf © eite 2 : „© inen  Slbgeorbneten gegen ERonT 
bie ©teHe beginnenb m it „SEBir braucfjen unb 
btź einfcfjliefjlicfj „fyatte fejjett foHen" b i»  EBer= 
gef)en nad) § 3 0 3  @t. ® . begriinbe, uno es 
§. 4 9 3  © t. 0 .  baS SBerbot ber 2Bei?.cr=
Oerbreitung btefer 25rucfjd)rift a u S g e p t:a e n ,  
gemafe §§ . 4 8 7  —  4 8 9  ® t. E}$. 0 .  bie £e=  
fd)lagnal)m e beftdtigt unb gemdj) §. 37 Ef5r ® 
a u f bie SSeruiebtung ber faifirten ©j/emptare 
ertannt,

SEBien, am 14. ERooember 1900. .

3m  ERamen ©etner EłRajeftat beS SaiferSi 
25a2 f. t. HanbeSgericbt EBiett alS 

Eprefjgertdjt l)at auf ESntrag ber f. t. ©taatS* 
antoaltfĄaft ertannt, bafi ber 3nl)alt ber in 
EfSariS erfdjeinenben periobifcfBn 25rucfjef)rift: 
„Le rire" in ERummer 314 uom 10. EKooem* 
ber 1900 unb gtoar bie Slfibitbung auf bem 
Etitelblatte baź 23erbrec£)en naęb §. 63 @t. ©. 
begriinbe, unb eS toirb gemafj §§. ś 87— 489 
©t. Ep. 0 .  bie bon ber f. t.j ©taatsamoaltfdjaft 
beantragte EBefdjlagnafjme beftdtigt; unb gemajj 
§. 37 ipr. ®. auf bie E8erntd)tung ber faifirten 
©jemplarc ertannt.

SEBien, am 14. ERooember 1900.

EE>a2 I. t. Sanbes alS Efsrejjgeridjt in 
Sinj £)at mit bem ©rfenntniffe bom 14 9?o= 
bember 1900, Epr. 83/2, bie SSeiteroerbreitung 
ber ERummer 46 ber geitfdjrift: „Sinjer gUe* 
genbe EBlatter" bom l l .  ERooember lyoO toegen 
ber fiinften, mit „3ft bieS fur biiĄ" beginnen* 
ben ©tropie bcź ©eDicfjteg: „©rnteopfer" unb 
toegen be2 Slufja^eS : „©rofje S^rung" ! nadj 
303 ©t. ©. berboten.

25a2 f. t. SanbeS* alS EPrefjgeridjt in 
SnnSbrud I)at mit bem ©rfenntniffe nom 13. 
ERooember 1900 Epr. V. 124/2, bie EBeitecbra-- 
tung ber ERummer 37 ber geitfdjrift: „S er £t= 
roler SBaftl" bom 11. ERooember 1900 toegen 
beS SlrtifelS: „25aS EPapftHjum in feiner focial* 
culturefien SEBtrffamteit" in ber ©telle bon „SEBaS 
E8ernl)arb ®ui, bon beffert EBerf" bis „ber 3n> 
ąuifitton fjolett mujjte" naci) §. 122 b., @t. ®. 
berboten.

SEaS I. f SanbeS* alS Epre|gerid)t in 
EPrag f)at mit beni ©rfenntniffe bom 14. ER o* 
bemter 1900 EPr. I. 577/2, bie Effieiteroerbreb 
tung ber ERummer 3 ber geitfdjrift: „Oeska ze- 
na" bom 10. ERooember 1900 toegen ber 
©teHen oon „Cela rada ziau" biS „by było 
konec sveta“ beS SlrtifelS: „Hilsner a porad 
Hilsner" nad) §. S01j ®t. ®. berboten.

SEaS f. f, SattbeS* atS EPrejjgeriĄt itt 
Sinj Ijat mit bem Srfenntniffe bom 14. ERo- 
bember 1900, EPr. I. 576/2, bie SBeiteroerbret 
tung ber ERummer 11 ber ^HtfiĄrift: „Hrom" 
oom ERooeasóer l/;00 tnegen beS silrtitetS: 
„Kdyz S9 pr„vj v Pisku" biS „Vokounovi 
stacily" ; non „Lokaj; ve“ biS „brzy ztuem" 
nnb „Turecka spravedeinost" nai^ §. 300 @t. 
®. nerboten

25iiS 'i. f. HanbeS* alS -prefjg?rictjt in 
'prcg Ijat mit bem ©rtenntniffe nom i4. Eftooem* 
ber 1900, p r. I 575[2, bie SSettmserbreiiung 
ber ERummer 6 ber ^sdfiĄrift: „Pr=-vda“ nom 
25 Dciober 1'JOO toegm ber ©telle non „Tvrdi 
se pravde podobnea biS „tak skutecne stało" 
beS ilitttfets : „Evropa“ unb beS SlrtifelS : „ V 
stare vlasti“ nad) §ś. 63, 64 unb 65 a. ©t. 

nerboten

S)aS l. f. SanbeS* alS Eprefjgeridjt in 
/Prag ^at mit bem ©rfenntniffe nom <5. ERo= 
Oember 1900, tpr. 579, bie iżBeiteroerbreitung 
ber ERummer 45 ber ^eitjdjrift: „®er 55eut* 
jĄe S3olfSboie" nom 11. ERocember 1800 tnc* 
gen ber ©telle non „EłBeil łgitfner alS 3ube“ 
biS „fingnjĄiaąen ocrfudp" beS SlrtifelS : ,,®e* 
noffen jum nenen §ilfner='iproce§" nad) §§. 300 
unb 302 ©t. @. nerboten.

2)a§ t. f. &anbeS= alS Epre^gerid)t in 
tprag tjat mit bem ©rfenntniffe oom 15. 
ERoOember I9!'0, Epr. 580, bte SBeiterOerbreP 
tung ber ERummer 17 ber .geitfdjrift: „Obzor" 
nom 10. SRonember 1900 toegen ber ©telle non 
„A tak jeli na sv-te Kralovna“ b:» „hlave 
korunow'ane“ beS SlrtifelS: „Kriiger a Francie" 
nad) §§ 491 unb 493 ©t. ®. nerboten.

25a» t. i. SanbeS= ats Epre^gerid^t in 
tprag mit bem ©rfenntniffe nom 15. ERo= 
oember 1900, Epr 581, bie SBciiernerbreitung 
ber ERummer 314 ber 3 eit-łĉ t Ut ;  »Pravo L du“ 
oom 1L  ERonemóer 1900 roegen ber ©teHen 
non „Pri tomto pr cesu" biS „at je locime 
jakkoii“ oon „Kdyby se jednał) o vrazdu" 
biS „uplne nornaaln-.." unb non „Fakulte stal 
se jeste bis „iwacka b_vla vdestrena“ beS 21r= 
tifelS: „Soudni sin. Dve polensse vrazdy pred 
piseckou porotou" naĄ §. 302 ©t. ®. ner= 
boten.

25aS f. f. SanbeS* alS Epre^geric^t in 
({rag fjat mit bem ©rfenntniffe Oom 15. ERo* 

wmber .900, -lir. 584 bie ®eitcroerbreitung 
ber mummer 314 ber 3 eHfdirift: „Vecerni
Li-t Hlas naroda" nom 12. ERouember 1900 
toegen ber ©teHen oon „Proces stal se pred- 
rneiem" biS „se ob.jeyu ici" unb oon „Pravni 
zastupee Dr. Baxa“ biS „svedku zidovskit:h“ 
bts SlrtifelS: „Polenske vrazdy a Leopold 
Hilsner (Liceni den patnacty)M naĄ §. 302 
©t. nerboten

2)aS f. ?. BanbeS* alS Epre&geriĄt in
tprag fjat mit bem ©rfenntniffe nom 15. SRo=
oember 1900, Epr. 5 !3, bie tłBeiternerbreitung
ber ERummer 3 i 3 ber g e it f^ c if t : ,,sprager EEag= 
fclatt" (2l6enbau8gaśe) o .m  12. ERonentbec 1900 
toegen ber ©teHen non „Saffen © ie fieft fca= 
bureb1' ^  „EUładjioerf nennt" unb oon ,,@r 
fpricbt banu non bem E£obe" biS „babureb nidjt 
beirren'' beS EdrtifelS: „IDer neue §ilSner=
EProce^" nad) §. 302 @t. ® . nerboten

25aS f. f. SanbeS* ais Epre^gericbt in 
EPrcg 'gat mit bem ©rfenntniffe nom 15. ERo* 
oember 1900, spr. 589, bie EStiternerbreL 
tung ber ERummer 313 ber 3eitfd)rift: „33o= 
bemia" (Slbenbausgabe) oom 1 ‘. ERonember 
1900 tnegen ber ©teHen non „T)iefer EProcefj 
gebe tri" biS „SIgnefa §ruga ift" unb non 
„ERebner fudjt bann naebjumcijen" biS „EDforb 
. “ beS SlrtifelS: „S er EReue §t!fner=
'proceg giłnf^bnter EBerbaitblungStag. tpifef,
12. tRooembec" nacb § 302 ©t. ® nerboten.

25aS f. f. SrciS* alS Eprebgertdjt in 
EBlUj; mit bem ©rfenntniffe nom 14. ERonember 

900, EBr. 164/2, bie ŚfiterOerbreimng ber 
ERummer 130 ber 3 eit|d)cift: „Stutfd)e2 9jolfS= 
tbum" uom 11. ERoOember .1900 tnegen Der 
©ieHe oon „Stets mecoe" biś ,,ju ba6en" 
bes SirlifelS: „EIReiu Eproceb mit bem SijirfS-- 
baup;mannę 3- ^oreng'' nacb §■ ©t.
®. nerboten.

SaS f. f. ^reiS* alś EPrejjgeddjt tn 
ESnbtneiS bat mit bem ©rfenntniffe nom 15 
ERonember 1900, EPr. 56, bie EEBeiternerbrei* 
tung ber ERummer 80 bet jjenfĄrift: „33ubń)eP 
fer=3fitung“ ńout 13 ERonember 1900 tnegen 
ber ©telle non „#H in ber ©infelpunft" biS 
„®cb!at ftcdt binter if>m" beS EdrtifelS: „S e t 
Jpitr non 3ntenm ' unb in ber @'eHe non 
»,3um ^toeueitmale erg:eife" bis „3uben ju  bie= 
m n" beS SlrtifelS: ,,'i)ec jmeite •procefe^ilfner 
tta^ §§. 65 a. nnb 302 @t. ® nerboten.

25aS f. ?. ^retS- alS EPrefjgericfjt in 
SSubtoeiS bat bem ©rfenntniffe nom 15. 
ERonember 1900, EPr. 57, bie ŚBeiternerbrci* 
tung ber ERummer 91 ber geitfćbrift: Budivoj“ 
oom 13. ER o oember 1900 tnegen ber ©telle 
non „Pamatujem na vyrok“ biS „dodrzovalo 
slovo“ beS SlrtifelS : „Narizeni ministra spra- 
yedlnosti barona Spens-Boodena" naĄ §. 63 
©t. ® nerboten.

£ a»  i ' f. ®reiS* ais EPrelgeriĄt in 
EPilfen ^at mit bem ©rfenntniffe oom 15 ERo= 
cember 1900, Epr 84, bte SBetternerbreitung 
ber ERummer 0 5 ber geufdjrift: „Sumayan" 
oom 10. Rooimber 1900 toegen ber ©teHe 
non „Nase slechta była vzdycky“ biS „zale- 
zou do boudy" beS SlrtifelS: „Nekolik crt 
z nasi domacnosti" naĄ §. 302 @t. ®. ner  ̂
boten.

25aS f. f. ®reiS= alS Epre^geriĄt in 
EPilfen ^at mit bem ©rfenntniffe oom 15. 
ERonember 1900, Epr. 83, bie EBeiterbreitung 
ber ERummer 4n ber 3 e9ifc^rift: „Nova Doba" 
nom 10. ERonember 1900 tnegen ber ©ieHe 
non „Dosud jsou volby“ biS „se n a l vodo,i“ 
unb non „Pratele! Kyitujte" bis „yolebniho 
pra,va“ b?S SlrtifelS: „Feuilleton" naĄ §. 300 
©t. @. nerboten.

25aS !. f. SreiS* alS EPteffgeridjt in 
EReic^ettberg ^at mit bem ©rfenntniffe nom 13. 
ERonember P- 00 EPr. 84/2, bie SBeiternerbreitung 
ber ERummer 310 ber geitfc^rift: „25eutfd)e 
SS^Ifśgeitung'' nom 10. ERonember 1900 tnegen 
ber ©teHe non „EDafj ©ger in biefer S3egief).ung" 
bis arge SSerlegeuljeiten bereitet" beS SlrtifelS: 
„EDie Sfdjecbifiiung bei ben f. £ ©taatS&afjnen" 
nacg §. 302 @t. ®. nerboten.

25aS f. £. ®reiS* alS EprefjgeridjteS tn 
EReiĄenberg Ijat mtt bem ©rfenntniffe nom 13. 
ERonember 1900, EPr. 95/2, bie EBeiternerbreP 
tung ber ERummer 170 ber „®a*
blonger Slcjeiger" nom 9. ERonember 1900 tne* 
ącu ber ©teHe non „3m 3a^re 1873 tnurbe 
bie" bis „beS SlrbeiterS tneiter ju  tnirfen" beS 
SlrtifelS : „EłBdljlerDerfammlnng §erjog in ElRor= 
Ąmftern" nad) § . 6 3  @t. ®. nerboten.

EDaS f. f. SreiS- ulS EPrepgerie^t in 
EReidjenbcrg t)at mit bem ©rfenntniffe nom
13. ERonember 1900 Epr 96/2, bie SBeiter* 
nerbreńung ber EJłumnter 170 ber 
„SRorĄenftern^anmalber SRadjridsten nom JO. 
ERonember 1900 toegen ber ©:eHe Oon „3m 
gatjre i873 tnnrbe biS „beS SlrbeiterS tneiter 
gu tniifen" b?S Slrtif-lS: „EBd^rerneffammlung 
Itergog tu EUforjPnftern" nad) §. 63 ©t. @ 
nerboten.

S)as f. f. SreiS-- alS Epre§gerid|t in 
3Ieid)?nberg fiat mit bem ©rfenntniffe nom 13. 
ERonember 1900, Epr. 97/2, bie SBeiternerbreP 
tung ber ERummer 132 ber gehfd jnft: „S^eb’ 
lanber geitung" nom 10 ERonember 1900 tne= 
gett ber ©teHe oon „SllS SI. S3. ©. ©c^u^ 
ntufj" „'mtt bem tnirb’s beffer ge^en" beS 
©ebid^teS: „©mgefenbet" naĄ §. 302 ©t. ®. 
nerboten.

Daś f. ?. ^IreiS* alS EPreSgerid)i in 
ERei^enberg ^ał mit bem ©rfenntniffe oom
14. ERonember 1900 EPr. 98/2, bte 3BeiterOer= 
breitung ber ERummer 312 ber 8 e*tfc()rtft: 
„®eutf(|e EPolfSgedung" nom 12. ERonember 
1900 toegen be§ SlrtifelS: „®in S3rief an bie 
E8Iauftiftgetnaltigeu"nad) §§. 300 unb 302 @t. 
©. nerboten.

2)aS f. f. SreiS* alS EPrepgeric^t in 
spalato ^at mit bem ©rfenntniffe nom 13. 
ERoOember 1900, Epr. 5, bte SBeiteroerbreitung 
ber ERummer 91 ber „Jedinstyo"
nom 9 ERonember 1900 tnegen ber ©teHen 
eon „spojeno sa vec“ biS „sedam kupa Apo- 
kaplipse" ton „nego sto yrcjdi" biS „siła nad 
pravom" non „kad se u ovoj drzawi" biS 
ylade proti niemu" Oon „da se uyrjerimo 

kako" biS „da ju suzbiju" non „syakako stoji 
ciąjenica" biS „p ri obstojecim prilikam pred- 
yid.eti" b?S SlrtifelS: „Coosuinatum est" banu 
tnegen beS 3/efegrammeS : „Saij 9." nnb ber 
©teHe Oott „Korber je zasecerio" biS „Turske 
i Soluna' nad) §. 300 ©t. @. nerboten.

L. 96.422/VII (10.123 3 - 3 )
O b w i e s z c z e n i e !

W interesie podniesienia przemysłu 
i handlu zamierza c. !r. Dyrekcya poczt i te 
legrafów urządzić w Szczakowej, Chrzanowie, 
Trzebini i Oświęcimiu lokalne sieci telefo­
niczne i połączyć je za pomoc, między mia­
sto węj linii telefonicznej z Krakowem, tudzież
z MysLwieawi na Szlązku pruskim.

Zrealizowanie tego projektu zawisłe jest 
w pierwszej linii od dostatecznej ilości zgło­
szeń abonentów.

Uwiadamia się tedy interesowanych, re­
flektujących na urządzenie stacyj telefonicz­

nych w swych pomieszkaniach, kancelarj* ’ 
fabrykach, kantorach etc., że odnośne oste 
płowa o e podania należy wnieść do dni 36 . 
c. k. Dyrekcyi poczt i telegrafów dla G&Hw 
we Lwowie. ( . ,,

W  podaniu należy wyszczególnić objeWp 
mające otrzymać połączenie telefoniczne, * 
dzież zobowiązać się do zapłacenia należy10' 
ści budowlanej (20 koron za każde 100 
trów lub część tybhże, przewodu telefonie® 
nego, łączącego stacyę abonentową ze stacji 
centralną — najmniej atoli 100 koron) pr® _ 
rozpoczęciem budowy a nad o podać, czy *4” 
dana stacya teleńiniczna ma być używaną 
łącznie do rozmów lokalnych, czy też tak®6 
i do rozmów międzymiastowych.

Wszelkich wyjaśnień udziela na żąoa' 
nie c. k. Dyrekcya poczt i telegrafów ff0 
Lwowie.

Lwów, dnia 7. lsitopada 1900.
Seferowicz.

L. 108

i aysłot 
rekeya

międzt

K u n d m a c h u n g !
Im Inte esse der Hebung der Industrie 

und des Handels beabsichtigt die k. k. Po^' 
u. Telegraphen-Direction in Szczakowa, Chrz*' 
nów, Trzebinia und Oświęcim je  ein locales 
Staatstelephonnelz zu errichten und selbe 
einerseits mit Krakau und anderseits mit Mj' 
slowitz in Preussisch-Schlesien mittels inter- 
urbaner Telephonlinien miteinander zu ver- 
binden.

Die Verwirklichung dieses Projectes de- 
pendirt in erster Linie von ein-r ange' 
me senen Anzahl der Betheiligungs Anmel' 
dungen.

Jene Interessenten, welobe auf Errich' 
tung von Telephonstationen in ihren Woh' 
nungen, Kanzleien, Fabriksgebauden, Comp' 
toirs ^tc. reflectiren, werden hiermit ver- 
standigt, dass die bezuglichen gestempelten 
Gesuche innerhalb 30 Tage an die k. k. Post- 
u. Telegraphen-Direction tur Galizien in Lem 
berg einzubringen’sind.

In  der Eingabe ist das Object, welches 
die telephonische Verbindung erhalten soli, 
anzufuhren und muss uberdies darin die Ver- 
pflichtung zum Erlage der entfallenden Bau- 
gebuhr (20 Kr. fur 100 Meter, oder einen 
Bruchtheil, des die Telephonstation mit der 
Centrale verbindenden 1 eiehtungsdrahtes 
mindestens jedoch 100 Kr.) v r  Beginn des 
Baues enthalten sein.

Auch ist anzufiihren, ob die optirte Te- 
lephonstation bios zu localen, oder aber auch 
zu iuterurbanen Telephongcsprachen benutzt 
werden wird

Allfallige Auskunfte werden iiber Ver- 
langen von der k. k. Post- u. Telegraphen- 
Direction in Lemberg ertheilt.

Lemberg, den 7. November 1900.
Seferowicz,

L. cz. Nc. I 495/00 (9951 2 - 3 )
C. k Sąd powiatowy w Tarnowie wzywa 

wszystkich w których ręku znajdowałby się 
kwit depozytowy przez c. k. Urząd podatkowy
w Nowym Są zu wystawiony na ^ ń ig ac y ę  
Banku hipotecznego z dnia 1. lipcaMBfci ~Ser.
400 Nr. 55 na 100 zł w. a. czyli 200 koron 
opiewają ą, wskutek polecenia c. k. Starostwa 
powiatowego w Nowym Sączu z dnia 11. 
stycznia 1893 1. 353 do (^M fftu  politycznego 
pod art. 12 w c. k. U ^^^^^jodatK ow yin  
w Nowym S)czu t y t u łe n l^ ^ ^ B ^ g l ę d e m  
dostawy szutru w latach 1 8 9 ^ ^ ^ ® %  zło­
żoną, jak równ eż poleca im, aby w°przeciągu 
roku kwit ten okazali, gdyż w razie przeciw­
nym kwit ten za pozbawiony wszelkiej mocy 
uważanym, a c. k. Urząd podatkowy w Nowym 
Sączu jako wystawca tego kwitu do żadnego 
wcale wywodu i odpowiedzi w tym przed­
miocie obowiązanym nie będzie.

Oddział I 
Tarnów, 8. listopada 1900.

L. cz. Firm. 179/00 stow. I. 32 (10090)
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Stanisławowie oddział II. ogłasza, że równo­
cześnie wpisano do rejestru dla stowarzyszeń 
zarobkowo-gospodarczych przy firmie „Zakład 
bankowy i komisyjny w Stanisławowie, sto­
warzyszenie zarejestrowane z ograniczoną po- 
ręką", że na wslnem zgromadzeniu członków 
tegoż stowarzyszenia dnia 29. lipca 1900 od­
bytem, wybrano w miejsce dotychczasowy) h 
likwidatorów Józ fa Kerna i Leizora Wuhla, 
likwidator uni Le hę Eig nfeida zamieszkałego 
w Knihiuinie kolonii tudzież Henryka Arnolda 
i Dawida Arnolda ze Stanisławowa.

Stanisławów, d n a  13. sierpnia 1900.

L. cz. hip. 398.00 (1 0 0 5 ^ 2 — 3)
0. k. Sąd powiatowy w Nisku w spra­

wie hipotecznej Jakóba Szasta o wpis prawa 
własności posiadłości lwh. 486 gminy Kopki 
na irnię Jakóba Szasta celem doręczenia re- 
zolucyi tut. sądowej z dnia 18. lutego 1900 
hip. 190/0 > niewiadomemu z miejsca pobytu 
Franciszkowi Popkowi ustanawia się kurato­
rem ad actum Jana Pająka wójta w Kopkach.

Nisko, dnia 3. kwietnia 1900.
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L- 108.279/YII (10.128 8 - 8 )
O b w i e s z c z e n i e .

Na skutek ponownych domagań się prze­
mysłowców w Oświęcimiu zamierza c. k. Dy- 
ekeya poczt i telegrafów urządzić tamże rzą- 
°.WiŁ sieć telefoniczną i połączyć ją zapomocą 

międzymiastowej linii telefonicznej z Krako­
wem i Mysłowicami na pruskim Szląsku.

Zawiadamia się wszystkich interesowa- 
nych, którzyby mieli zamiar starać się o u- 
r®ądzenie telefonu w swych kancelaryach, 
Poaiieszkaniach, kantorach, fabrykach etc., 
Ze odnośne podania należycie ostemplowane 
ttależy wnieść do dni 80 wprost do c. k. 
dyrekcyi poczt i telegrafów dla Galicyi we 
hwowie, która na żądanie udziela wszelkich
Wyjaśnień.
. , W podaniu należy dokładnie wymhnić 
(°Kal, w którym ma być żądana stacya tele­
foniczna urządzoną i zobowiązać się do opłaty 
Qależytości budowlanej (20 koron za każde 

metrów, lub część tychże, przewodu tele­
fonicznego, łączącego stacyę abonentową ze 
ctacyą centralną — najmniej atoli 100 Koron) 
Przed rozpoczęciem budowy a nadto polać, 
eay żądana stacya telefoniczna ma być uży­
waną wyłącznie do rozmów lokalnych, czy 
kż także i do rozmów międzymiastowych.

Lwów, dnia 8. listopada 1900.
Seferowicz.

K u n d m a c h u n g .
Ueber wiederholte Anregung der Indu- 

striellen in Oświęcim beabsichtigt d^e k. k. 
Tost- und Telegraphen-Direetion fur Galizien, 
in Oświęcim ein staatliches Telephonnetz zu 
erriehten und selbes mittelst einer interurba- 
nen Telephcnlinie einerseits mit Krakau und 
anderseits mit Myslowitz in Oberschlesien zu 
Verbinden.

Es wird s£mmtlichen Interessenten, 
Welche die Absicbt batten, um Erricbtung 
Von Telephonstationen in ihren Kanzleien, 
Wohnungen, Oomptoirs, Fabriks-Etablisse- 
ments etc. sich zu bewerben, bekanntgpgebm, 
dass diesbeziigliche, gestempelte Gesuche biu- 
nen 80 Tagen directe bei der k. k. Post- und 
Telegraphen-Direetion fur Galizi: n, welche 
tiber Yerlangen allfallige Auskiinfte erthGlt — 
eiuzubringen sind.

In  der Eingabe ist das Lokale, wo die 
verlangte Telepbocstation errichtet werden 
soli, genau zu bezeichnen, und ist sich zum 
Erlage der entfallenden Baugebtihr (20 Kro 
nen fiir je 100 Meter oder einen Bruehtheil 
der die Telephon-Station mit der Telephon- 
Centrale verbindenden Leituag — mindestens 
aber 100 Kronen) vor Beginu des Baues zu 
verpflicnten, uud tlberdies anzugeben, ob die 
gewtinschte Telephonstation ausschliesslich 
fiir Loca!- oder aber auch fiir Interurbau-Ge- 
sprache beniitzt werden soli.

Lemberg, den 8. November 1900.
Seferowicz.

? L. cz. O. I. 77/00 (4) (10257 1 - 8 )
Przeciw Frankowi Andruszczakowi, któ­

rego miejsce pobytu jest nieznane, wciesio- 
Dyrn został do c. k. powiatowego w Łopa- 
tynie przez Menaschego Eiseha pozew o uznanie 
prawa własności do całego ciała hipotecznego 
whl. 1 Mikołajów wartości 420 koron.

Na podstawie pozwu wyznaczona została 
audyeneya na dzień 11. grudnia 1900 godzinę 
10 rano.

Celem strzeżenia praw niewiadomego 
z życia i miejsca pobytu Franka An Iruszc akia, 
ustanawia się pańa Ilka Hawryluka w Miko­
łajowie kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie Franka 
Andruszczaka w rzeczonej sprawie na jego 

ML i niebezpieczeństwo, dopóki on f am w 
sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie za­
mianuje.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Łopatyn, dnia 29. października 1900.

L. cz. O. II. 121/00 (1) (10261)
Przeciw Maciejowi Gołdzie z Lutczy, 

którego miejsce pobytu jest nieznane, wnie­
sionym został do c. k. sądu powiatowego w 
Strzyżowie przez Herscha FeJlera z Lutczy 
pozew o 255 koron 64 hal.

Na pod-tawie pozwu wyznaczono audyen 
cyę do rozprawy na dzień 20 grudnia 1900 
o godz. 9 rano.

Celem strzeżenia praw Maci ja G Liy, 
ustanawia się pana Józefa Szopę włościanina 
w Lutczy kuratorem.

Tenże kurator zastępy wać będzie Macieja 
Gołdę w rzeczonej sprawie na jego koszt i nie­
bezpieczeństwo, dopóki on w s .dzie się nie 
zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Strzyżów, dnia 22. listopada 1900

L. cz. O. 806/00 (1) (10255)
Przeciw Damianowi Bohaczykowi, któ­

rego miejsce pobytu j< st nieznane, wniesio­
nym. został do sądu powiatowego w Grybowie 
przez Juliannę Obomiak pozew o 550 kor.

Na podstawie pozwu wyznaczono audyen- 
cve do ustnej rozprawy nadzień 10. grudnia 
1900 godz. 9 rano.

Celem strzeżenia praw Damiana Boha- 
czyka, ustanawia się pana Wania Leszczyń­
skiego w Wawrzce kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie niewia­
domego w rzeczonej sprawie na jego koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

O k. Sąd powiatowy, OdćMał II.
Grybów, dnia 17. 1 stopada 1900.

L. 226 (9974)
Adwokat dr. Dawid Reisner przesiedlił 

się z dniem 8. października 1900 z Przemyśla 
do Ustrzyk do nych.

Z Wydziału Izby Adwokatów. 
Przemyśl, 17. listopada 1900.

L. cz. 468/00 (10.065)
W sprawie tabularnej Mecbla Jcłyki i 

Daniela Guttmana o zaiutabulowanie ich za 
właścicieli p-łowy ciała hipotecznego whl. 476 
ks. gr. Zagórze objętego, ustanawia się w przed­
miocie doręczenia tusądowęj uchwały z dnia 
4. marca 1900 Dz. h. 230/00 dla z życia i 
miejsca pobytu niewiadomy h Owadie Paper- 
nik reete Guttman i Woifa Papernik recte 
Guttmann kuratora w osobie Herscha Atna- 
ranta kupca w Załośeach zamieszkałego i o 
tem zawiadamia się interesowanych.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Załośce, dnia 19. września 1900.

L. cz. Tab. 8776/00 (10087)
Nieobecnej Esterze Bonardowej pr ed- 

tem w Krakowie ma być doręczoną uchwała 
c. k. sądu powiatow go w Krakowie z dnia 
27 lipca 1900 E. IX 2247C0 (1) dozwala­
jąca zanotowania przymusowego zarządu i wdro­
żenia postępowania licytacyjnego co do real­
ności lwh. 1885 i 1336 w Krakowie tudzież 
tus. uchwała z dnia 20. sierpnia 1900 1. tab. 
2819/00 zarządzająca wykonanie powyższej 
uchwały c. k. sądu powiatowego.

Ustanowiony dla strzeżenia praw Estery 
Bonardowej kuraterera adwokat dr. Pisiewicz 
w Krakowie, będzie P. Esterę Bonardową 
zastępował, dopokąd się w sądzie me zgłosi 
lub pełnomocnika nie ustanowi.

0. ki Sąd krajowy Oddział VII. 
Kraków, dnia 21. października 1900.

L. cz. Firm. 521/00 stow. II 14 (10083)
0. k. Sąd krajowy jako handlowy w 

Krakowie poleca wpisanie do rejestru dla sto­
warzyszeń zarobk wych i gospodarczych pipy 
istoiejąeafl firmie: „Towarzystwo komisowo
zaliczkowe w Krakowie stowarzyszenie z?reje­
strowane z ograniczoną porękt“, że .na wal 
nem zgromadzeniu w dniu 18. października 
1900 odbytem uchwalono zmiauę brzmienia 
firmy i przeniesienie siedziby stowarzyszenia 
do Podgórza, tudzież zmieniono odnowę §. 46 
statutu.

Firm a zmieniona będzie odtąd opiewać: 
„Towarzystwo konfsowo zaliczkowa w Pod­
górzu, stowarzyszenia zarejlstrowane z ogr?.- 
niczim diporękąf po niemiecku „Oommissions 
und V rschuss-Oredit-Yerein in Podgórze re- 
gistrirte Genossensehaft mit besehrankter Haf- 
tung“.

Kiwków, dnia 2. listopada 1900.

L. cz. IV. 384/89 2 (10014)
0. k. Sad powiatowy w Kętach oddział

I. wzywa nieobecnych Jana Kantego Gałuszk; 
i Franciszka Bydziaka, aby w przeciągu roku 
od dnia poniżej zamieszczonego, zgłosili się 
w tutejszym sądzie celem wniesienia deklara- 
cyi do spadku po śp. M ayannie Gałuszkowej 
dnia 21. kwietnia 1889 w Porąbce z pozo­
stawieniem kodycylamego ostatniej woli roz­
porządzenia z daty 20. kwietnia 1889 zmar­
łej, lub w tym celu pełnomocnika ustanowili 
i o tem tut. sąd zawiadom'li, iie że inaczej 
spadek z ustanowionym dla nich kuratorem 
Franciszkiem Gałuszką, ojcem z Porąbki prze­
prowadzonym zostanie.

Kęty, dnia 7. listopada 1900.

L, cz. E. 291/00 1 (10022)
Nieobecnemu Michałowi Zemczakowi 

w Łękawicy ma być doręczoną u hwsła z 
10. cz rwca 1900 E .'.91/00 1 dozwalającą 
wpisu adnotacyi wykonalności przy prawie 
zastawu dla sumy 320 kor. na realności Iwh. 
201 w Łękawicy. Kuratorem dla strzeżenia 
praw ustanowiono o. k. otaryusza Karola 
P spółę w Shrabniu.

Kurator ma zastępywać nieobe -uego, 
dopóki się w sądzie nie zgłosi lub pełnomo­
cnika nie zamianuje.

O k. Sąd powiatowy, Oddz ał II. 
Ślemień, dnia 2. sierpnia 1900.

L. cz. firm. 285/00 (10084)
O g ł o s z e n i e .

G. k. Sąd obwodowy jako handiow7y w 
Brzeżanach uwiadamia, że w skutek uchwały 
z dnia 5. lipca 1900 1. firrn. 257 wpisano 
dnia 9. lipca 1900 w rejestrze handlowym 
dla firm spółkowych, odnośnie do wpisu

tom I. p. 48 i 44 wykreślenie firmy „Kat-z & 
Kruh dla przedsiębiorstwa wyrębu lasu i handlu 
produktami drzewnymi w- Siawentynie“ z po­
wodu zaniechania Lego przedsiębiorstwa i roz­
wiązania spółki.

Brzeżany. dni.!, 12. lipca 1909.

L. cz. Firm. 238 poj. I (360) (9998)
0. k sąd obwodowy jako handlowy w 

Tarnowie podaje do wiadomości, iż wpisano 
w rejestrze, handlowym dla firm pojedyńczych 
przy firmie „Szczypanewski młyn parowy M . 
Tannenbauma (Szczepanowicer Dampfmuhle 
v. M. Tannenbaum), że prokura te jfrm y Ja -  
kóbowi Weinbergowi nadaną została który ją 
z dodatkiem J. Weinberger, podpisywać jest 
uprawniony.

G. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
Tarnów, dnia 25. października 1900.

L. cz. VI 431/i:7 99 (1) (10051.)
P. O yfowi Kopczy w Bieehnarce i Ja­

nowi Górce w Wysowy ma być doręczoną 
uchwała z dnia 13. października 1897 1. cz. 
104' 3 97, którą dozwolono wpisu na karcie 
G. 89 gm. Blechnarka i lwh. 256 gm. Wy­
sowa prenotacyi egzekucyjnego prawa zastawu.

Ponieważ niewiadomo gdzie p. Osyf Ko- 
pcza i Jan Górka przybywają, ustanawia się 
dlań w celu strzeżenia ich praw, kuratora w 
osobie p. adw. dra Dziubezyńskiego.

Tenże kurator zastępywać będzie p. Osy- 
fa Kopczę i Jana Górkę w rzeczonej sprawie 
na ich koszt i niebezpieczeństwo, dopóki oni 
w sądzie się nie zgłoszą lub pełnomo1nika 
nie zamian oj ą.

O. Ir. Śąd powiatowy, Oddział IV.
Gorlice, dnia 28. września 1899.

L. cz. O. II 321/00 (1) (10214)
Przeciw Franciszkowi Ślusarzowi, któ­

rego miejsce pobytu jest nieznane, wniesio­
nym został do c. k. sądu powiatowego w Le­
żajsku przez Józefa Gąsiorka pozew o 360 kor.

Na pod-tawi.e pozwu została audyeneya 
wyznaczona na 5. grudnia 1900.

Celem strzeż ni a praw Franciszka Ślu­
sarza ustanawia się. p. dr. Spetta w Leżajsku 
kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie Franci­
szka Ślusarza w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się nie 
zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

G. k S al powiatowy, Oddzitł II.
Leżajsk, dnia 14. listopada 19 )0S ■

L. cz. E. 768/00 (?) (10 i 03)
W  sprawie egzekucyjnej Towarzystwa 

Zaliczkowego w Gorlicach przeciw Michałowi 
Hałgasowi i spól. o 300 koron toczącej się 
przed c. k. sądem powiatowym w Gorlicach 
dłużnikowi Michałowi Hałgasowi ma być do­
ręczoną uchwała z dnia 28. kwietnia 1900 
i cz E. 768/00 (i) , którą dozwolono wpisu 
p-awa zastawu dla wierzytelności Towarzystwa 
zaliczkowego w Gorlicach w kwocie 300 kor. 
na karcie ĆJ. realności whl. 2 0 ks. gr. gm. 
kat Dominikowie? objętej Michała Hałgasa 
i Wiktoryi Hałgasowej wia-mej.

Poni-waż niewiadomo gdzie Michał Hał- 
gas przebywa, ustanawia się dla niego w celu 
strzeżenia jego praw kuratora, w osobie pm a 
dr. Emila Woluiewicza adwokata w Gorlicach.

Tenże kurator zastępywać będzie Michała 
Hałgasa w rzeczonej sprawie na jego koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki on w Sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zam anuje.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Gorlice, dnia 23. października 19 0.

L. 123.5'9/1900 (10.074 1—3)
O b w i e s z c z e n i e

c. k. galicyjskiej krajowej Dyrekcyi skarbu.
Zakupno liści tytoniowych w r. 1900 

w Galicyi i na Bukowinie zebranych rozpo­
cznie się w grudniu 1900 i odbywać się będzie 
przy urzędzie wykupna tytoniu w Borszezowie, 
Jac.ielnicy i Zabłotowie począwszy od 3. gru­
dnia 1900 aż do 31. stycznia 1901 r. a przy 
urzędzie wykupna tytoniu w Monasterzyskach 
od 3. do 31. grudnia 1900 r.

Oświadczeni™ do uprawy 'yt.rniu na rok 
1901 nal ży najdsbj do końca luteg > 1901 
wnieść, w sposób przepisany w §. 8 przepisu 
dia plantatorów tytoniu w Gal.cyi i na Bu­
kowinie.

Te oświadczenia mogą być wniesione 
podczas wykupna u kiauownika komisyi wy­
kupna tytoniu względnie u funkcyoriaryusza 
przez t-goż wyznaczouego, lub po wvkupnie 
w dotycrącym urzędz e wykupna lub odnośnym 
oddziale straży skarbowej.

Na przestrzeniach gruntu poniż-j 500 
kwadratowych metrów, nie będzie się udz:elać 
pozwolenia do uprawy Gminy, które nie upra­
wiają najmniej 2 hektarów, nie z staną przy­
puszczone do uprawy tytoniu.

Oi, którzy bez otrzymanego pozwolenia 
uprawiają tytoń, albo ttórzy większe płasz­
czyzny tytoniem zasadzają, jak wyrażono w 
pozwoleniu, lub inny gatunek tytoniu sadzą,

jak ten, na który pozwolenie opiewa, będą 
ukarani według istniejących ustaw.

Gminom i tym plantatorom, którzy w 
roku poprzedn in pomimo zgłoszenia większej 
przestrzeni nie uprawiali tytoniu na minimal­
nej przestrzeni o 2 hektarach względme o 
500 kwadratowych me;rach nie będą bezwa­
runkowo w myśl §§. 3 i 7 przepisu dla plan­
tatorów tytoniu wydawane licencye do uprawy 
tytoniu, chyba, że zdołają udowodnić, że istotnie 
przygotowali przepisaną przestrzeń pod uprawę 
tytoniu i tę zasadzili roślinami tytoniowymi, 
że jednakowoż te rośliny wbrew ich woli, n. 
p. wskutek posuchy, wylewów i t. d. uległy 
zniszczeniu.

Oo do cen wykupna na rok 1900/1901 
wynagrodzenia za odstawienie, tudzież co do 
postępowania mającego się zachować przy 
wykupnie, odsyła się do obwieszczenia z dnia 
28. sierpnia 1900 1. 87.019.

Lwów, dnia 19. listopada 1900.

L. cz. T. V 12,00 (1) (K 036 1— 8)
O b w i e s z c z e n i e .

0. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu czyni 
niniejsiem wiadomo, że na żądanie Funduszu 
koście ła parafialnego w Koszlakach wdrożo- 
nem zostaje postępowanie amortyzacyjne co 
do zaginionych książeczek wkładkowych kasy 
oszczędności miasta Tarnopola a to : książeczki 
Nr. 11.531 z 30. października 1896 na kwotę 
1100 zł. z pn. i Nr. 15.162 z 14. stycznia 
1896 na kwotę 250 zł. opiewającej, na imię 
funduszu pasiek pozostałych po śp. Macieju 
Oegleckim wystawionych.

Wzywa się zatem wszystkich tych, któ­
rzyby te książeczki wkładkowe w rękach mieć 
mogli, ażeby takowe w przeciągu 6 miesięcy 
licząc o i  dnia ostatniego ogłoszenia edyktu 
tutejszemu sądowi przedłożyli tem pewniej, 
ileże inaczej książeczki te za pozbawione wszel­
kiej mocy prawnej uważane będą.

Tarnopol, dnia 29. października 1900.

L. cz. IV. 201/69 3 (10018 1 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Krakowcu po­

daje do wiadomości, że Jędrzej Małysz zmarł 
w Budzyniu 12. marca 1869 bez pozostawie­
nia ostatniej woli rozporządzenia, a z ustawy 
dziedziczy po nim również córka Ewa vel 
Eudokia Małysz.

Gdy miejsce pobytu tejże jest niezna- 
nem, wzywa się ją, by w ciągu roku od da­
ty edyktu, zgłosiła się w sądzie i wniosła 
oświadczenie do spadku, gdyż inaczej pertra- 
ktacya zostanie przeprowadzoną ze zgłaszają­
cymi sie spadkobiercami i z ustanowionym 
dla niej kuratorem Michałem Małyszem w 
Budzyniu.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Krakowiec, dnia 1. maja 1900.

L. 746 (10032 1— 3)
OBWIESZCZENIE

0. k. Izba notaryalua w Krakowie, wzy­
wa niniejszem w myśl § .29 ustawy notaryal- 
nej osoby interesowane, roszczące sobie pre- 
tensye do kaucyi urzędowej byłego zastępcy 
notaryusza Wincentego Lasko w Myślenicach 
z cza-u jego urzędowania tamże, począwszy 
od dnia 23. czerwca 1899 do dnia 31. maja 
1900 włącznie, aby takowe w przeciągu sze­
ściu miesięcy od dnia ostatniego zamieszcze­
nia niniejszego obwieszczenia w części urzę­
dowej Gazety Lwowskiej licząc, tem pewniej 
zgłosili, ileże w przeciwnym razie po besku- 
tecznym upływie tego terminu bez względu 
na ich pretensye orzeczeń em zostanie wyda­
nie tej kaucyi urzędowej prawnemu a łaści- 
citlowi.

Kraków, dnia 11. listopada 1900.

L. cz. A. 942/98 P. 512/98 (2) (10070 1 - 3 )  
0. k Sąd powiatowy Ozortków zawia­

damia nieznanego z p bytu Stefana Pundyka, 
że z ustswy powołanym je "4 do 3/16 części 
spidku po bracie Sylwestrze Pundyku dnia 
9. grudnia 1892 w Słobódre zmarłym, wzy­
wa się go przeto, by w przeAągu roku zgło­
sił się do spadku lub pełnomocnika ustano­
wił, inaczej spadek przez kuratora dra Hor­
baczewskiego zostanie objętym i do udowod­
nienia jego śmierci w Sądzie przechowanym.

0. k. ?ąd powiatowy.
Gzortków, 10. września 1909.

L. cz. A. 468/99 8 (10020 1 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Podha cach od­

dział III. wzywa niewiadomego z życia i 
miejsca pobytu Iwana Ohodę z Hnilcza, aże­
by w przeciągu roku wniósł oświadczenie do 
spadku po Annie Ohoda zmarłej z Hnilzzu 
16. listopada 1898 bez pozostawienia osta- 
tn ej woii rozporządzenia, w przeciwnym ra­
zie spadek ze zgłaszającymi się spadkobier­
cami i kuratorem jego Wasylem Koblem z 
Hnilcza przeprowadzonym będzie.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Podhajce, dnia 25. października 1900.



12
Najlepszy francuski

papier cygaretowy LE GRIFFON"
D p s s b r s e

od wyrazu petitem 1 ljt certa, tłustym 
petitem 2 centy.

j£2p ó ln ik a  z kapitałem 10—15 tysięcy zł., ee- 
iem rozszerzenia przedsiębiorstwa przez otwo­

rzenie nowego oddziału i sprowadzenie nowych ma­
szyn, przyjmie znana firma we Lwowie. Zapotrze­
bowanie ze strony odbiorców wywołało potrzebę 
zwiększenia kapitału. Wiadomość poda z grzeczno­
ści redakcya „DŹWIGNI" we Lwowie, ul. Jagiel­
lońska 1. 17. Pośrednictwo wykluczone.

''■ 'T c z e ń  klasy IV. realnej znajduje się w kryty- 
* -)  cznem położeniu i to tak dalece, że z niedo­

statku zupełnego, będzie zmuszony opuścić dalszą 
naukę mimo chęci. Przeto, aby uniknąć złemu, udaję 
się do litościwych Wielmożnych Panów Dobrodziejów 
o łaskawą zapomogę, pod adresem S. B. do przeło­
żonego zakładu Kamedułów ulica Kleparowska, we 
Lwowie.

M aszyn y do szy c ia  poprawne Singera z 
pierwszorzędnych fabryk, najdokładniej ure­

gulowane. Nożne od 27 do 65 zł. Ręcznie od 25 do 
48 zł. Gotówką 10 prc. taniej. Nauki szycia udzie­
la bezpłatnie. Warstat mechaniczny. Naprawa ma­
szyn jak najstaranniejsza po cenach umiarkowanych 
u 8. W agnera, ul. Wałowa 31 (róg Podwala).

jK itarsza osoba poszukuje posady, jako zarząd- 
czyni domu, lub jako bona. Wiadomość w Ad- 

minis racyi.

Latarnie powozowe para od zł. 5 do 15, 
latarnie gospodarskie na naftę lub oliwę 
od zł. ś do 3. latarki ręczne od ct, 50 

do zł. 3
poleca

Piotr Chrząstoyrski
handel żelazny we Lwowie, plac Kapitulny 1 

(naprzeciw katedry).
Filia Tarnopol, plac Sobieskiego.

K A R T Y
z w i d o k a m i !

Największy

3 7 - l o ć r

Biuro dzienników

P L O H N A
Lwów, ul. Karola Ludwika

poleca

przeprowadzenia
w wozach patentowanych 

koleją i w miejseu
ręcząc za staranną, szybką i rzetelną

Wszędzie 
do nabyci a,

0 0 @ @ @  © @ @ ®  ©  @ ® ® @  © © © © © © ©
(P

jest nieocenionym środkiem do bygienicznego upiększenia tw arzy. 0  
Pudełko małe pudru białego k. 1.20, całe k. 2, z łabędziem k. 3, 
różowy dla blondynek, kremowy dla szatynek i brunetek, m ałe pu­

dełko k. 1 40, większe k. 2.40, z łabędziem k. 3.20

W o d a  f i o ł ! s o w a
usuwa z twarzy pryszcze, liszaje, trądziki, pierzchnienia i łuszczenia 
skóry, wygładza zmarszczki i dołki ospowe, tw arz odświeża, wybiela 

i wydelikaca. Oena 2 kor.

Mydło kosmetyczne
usuw a piegi i żółto-brunatne plamy z twarzy. —  Oena k. 1.20.

K s i ę g a r n i a

Dr. WL Miłkowskiego
w Krakowie

poleca dzieli, naukowe pedagoga 
Scussnera p. t

Najlepsza Metoda
najłatwiejsza do bardzo prędkiego a grun­
townego nauczenia się Języków obcych 
bez nauczyciela, z objaśnieniem wymowy 

i Kluczem na końcu każdego dzieła.
C ł o m n n “ **olsko - n ie m ie ck i

>, O r  L-J J  li O /iL  K. j.nrs wstęi l l y (Elementarz)
po 1'., 30, 52 ent. i kurs pierwszy 90 cf>. kurs 
drugi 2,30 ct. — komplet oba kutsy 3.00 ct.

P o ls k o  - F r a n c u s k i  
„ OcIj f i u  U* /j . & kurs pierwszy 1.80 ct. — 
kurs drugi 4.80 ct. — Gramatyka polsko-francuska 
1.8 1 c litów.
W ypisy F r a n c u s k ie  (ChrcsDmatliic fran- 

ęaise) 1.20 ent.
t n m i 0 7 olr^ P o ls k o  - R u s k i kuis 

•y O c l i l i  U 11 (jŁto n  pierwszy 1.80 et. — kurs
drugi 2.75 et

P o ls k o  - A n g ie lsk i
„ O d n i U U U e K  t urs pierwszy 1.12 ct. — 
kurs drugi 1.80 ct. — komplet 2.62 ct.

J)o nabycia także we wsz; s kich innych 
księgarniach.

JAN IHNAT0WICZ
Sklepy w łasne: we Lwowie, Krakowie, Przem yślu, Czer- 

m  mówcach, oraz we wszystkich pierwszorzędnych aptekach, 
drogueryach, sklepach i zakładach fryzyerskich.

m
ś $ © © © © © ©  © ■ © © © ©  © © © © © ©  © © © © ©  © © © © © © © i  «--—«■ III ' r - i.-— r— _ _ _ ^

Handel kawy i herbaty chihsko-rossyjskiej
E D M U N D A  E I E D Ł A

we Lwowie, p
poleca 540

z b i o r u  m a j o w e g o
kilo O o n g o .....................................zł. 1.60
„ Souehong czarna . . . „ 2.—
„ zbiór majowy . „ 3.—
„ Kaysow czarna . , . . „ 4.—
„ Melange de Lond. . . . „ 4.—
„ Wysiewki herbaciane . . „ 1.30
„ Wysiewki herbaciane naj­

lepsze ........................... 1.60
Opakowania nie liczy się. Zamówienia

la c  M a ry a ck i 1 0
po'eca najlepsze gatunki
K A W Y

o smaku czystym i aromatycznym, który 
rozsyła franko opłaoone do każdej sta<,yi 

pocztowej, 4*/, kilogr. w woreczku: 
Portorico . . . .  zł. 9.— ’•» kl. — 90
Ouba grubo ziarnista „ 9‘50 „ —.96
Ceylon zielona . . „ 10.— „ 1-—

„ przednia . . „ 10.40 „ l-M
„ gruboziarnista „ 10.75 „ 1.Ó8
„ perłowa . . „ 10.75 „ 10-8

Moces, arabska arom „ 10.75 „ 10.8
Jawa złota . . . . „ 10.75 „ 1-08
z prowineyi wysyła się odwrotną pocztą-

M a  G w i a z d k ę
poleca w wielkim wyborze —'

Parawany — Ekrany — Kozy indyjskie różnokolorowe — Skórki angorowe 
w różnych kohrach — K ołderki angielskie do podróży K ołderki jedwabne, 
Maty chińskie najnowsze — Lambrekeny do okien — Poduszki dekoracyjne  
jedwabne, okrągłe, kwadratowe, także w formie świnki, kapusty, marchwi, grzyba, 
róży, koniczyny, żodkwi — Szaliki jedwabne damskie i dekoracyjne — Gfobeliuy,

Slabaty — Hafty i. t. p.

Am  E l Z t S Z T O F O W I € Z
Magazyn tapet, dywanów i różnych przedmiotów dla urządzeń pokojowych 

Lwów, plac Halicki 1. %.

Zaproszenie na
Walne Zgromadzenie

Związku handlowego dla Kółek rolniczych i sklepów 
wiejskich we Lwowie,

stowarzyszenia zarejestrowanego z ograniczoną poręką, 
które odbędzie się dnia 15 grudnia 1900 w sóbotę o godz. 6 wie­

czór w sali Rady powiatowej lwowskiej, ul. Pańska 1. 21.
P o r z ą d e k  d z ie n n y :

1. Zagajenie Zgromadzenia.
2. W ybór przewodniczącego Zgromadzenia.
3. Odczytanie protokołu z dnia 30 czerwca 1900.
4. Sprawozdanie Dyrekcyi z czynności i obrotu interesów Towarzystwa.
5. Sprawozdanie komisyi kontrolującej i wnioski Rady nadzorczej w przed­

miocie udzielenia absolutoryum z rachunków i czynności, tudzież w przedmio­
cie rozdziału zysków i strat.

6. Wybór członków Rady nadzorczej w miejsce wylosowanych,
7. Zatwierdzenie wyboru trzech dyrektorów i jednego zastępcy.
8- W nioski członków.

W ładysław  Terenkoczy, Dr. W ładysław  Stesłowicz,
zastępea prezesa Rady nadzorczej. _______________sekretarz Rady nadzorczej.

Z drukarni Wł. Łozińskiego ul. Czarneckiego 1. 12, Telefon Nr. 257?”

Skład i pracownia futer

we Lwowie
przy ulicy Wałowej liczba 3. 

Polecamy na sezon zimowy
swój świeżo sprowadzony zapas 

futer w skórach
jakoteź gotowych

futer damskich i męskich
oraz

kołnierzy, zarękawki, czapki, baranice 
i wiele innych a możliwych rzeczy 

w zakres kuśnierstwa wchodzące.
Również utrzymujemy na składzie

w ielki wybór sukna
do pokrycia futer 

i sp rzed ajem y w sz y stk o  po m o­
żliw ie  n ajn iższych  cenach .

Cenniki ilustrowane gratis i franko.

M A G A Z Y N  MEBLI
Firny stolarskiej założonej w reku 1843

poleca Szanownej P. T. Publiczności własne wyroby

Bolesław Haszczyński
we Lwowie, uh Akademicka i. 3.

kompletne urządzenia pokoi bawialnych, jadalnych i sypialnyeh, meble tapicerowane, gięte 
i żelazne, utrzymuje także wielhą kolekcyę najnowszych wzorów materyj meblowych, jedwa­
bnych, wełnianych, pluszowych, dywanowych, krotonów i t. d., które wprost z pierwszo­
rzędnych fabryk sprowadzam. — Łaskawe zamówienia wykonuje spiesznie i rzetelnie po

najprzystępniejszych eenaeh.

Pracownia mebli przy ulicy Kaleczej nr. 16
w# własnej realności.

(Zarządca Wł. J. Weber). Papier fabryki papieru J. Fiałkowskich.


